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Wychodzi codziennie, oprócz dni następujących: po Świętach uroczystych i Nie- 
uz lełacłn-— Prenumerata w biurze Dyrekcji, ulica Miodowa Nr. 487 i Kantorach.
O o wieszczeni a przyjmują się za opłatą od wiersza druku: za 1-krotne obwieszcze­
nie kop. 6. za 2-krotne kop. 9, za 3-krotne kop. 12.—Artykuły nadsyłane do żarnie* 
tzczenia w Dzienniku nie zwracają się. — ^  e wszystkich co dotyczę Dziennika* 

należy odnosić się wprost do Dyrekcji obu Dzienników Warszawskich.

Rok 5.
Prenumerata w Warszawie rocznie rsr. 8.—Półrocznie rer. 4. — Kwartalnie rsr. 2. 
—Miesięcznie kop. 67 —Bez odnoszenia w biurze 1’yrekcji prenumerata me przyj­
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cznie kop. 5. — Na prowincji na stacjach pocztowych w K-ólestwie i Cesarstwie 
rocznie rsr. 9 kop. 20.—Półrocznie rsr. 4 kop. 60. — Kwartaime rsr. 1 Kop du —

Miesięcznie kop. 30.
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P R Z E W O D N IK  W ARSZAW SKI.

DZIAŁ URZĘDOWY
W  a r  s sa w a , 

dnia 2 0  Lutego (12 Marca).
Monarsze nagrody. Najjaśniejszy Pan najłaska- 

wiej udzielić raczył niżej wymienionym urzędnikom słu ­
żby zdrowia, następujące nagrody', głównemu doktoro­
wi szpitala wojskowego warszawsko - aleksandrowskiego, 
radcy stanu Wołoduckiemu i głównemu dyrektorowi 
szpitala wojskowego brzesko - litewskiego, radcy stanu 
(■Jytowiczowi — ordery św . A n n y  2 k 1. z k o r o n ą  
C e s a r s k ą ;  pomocnikowi głównego doktora szpitala 
Wojskowego warszawsko - ujazdowskiego , radcy dworu 
Andrejewowl, zarządzającemu apteką szpitala wojsko­
wego łowickiego, obecnie zarządzającemu apteką szpita­
la wojskowego carskosielskiego, radcy dworu Lange, i 
zarządzającemu apteką szpitala wojskowego nowogieor- 
giewskiego, asesorowi kolegjalnemu L ille  — ordery ś w. 
•ń. n n y 3 k 1.; głównemu doktorowi szpitala wojskowe­
go nowogieorgiewskiego, radcy kolegjalnemu llińskie- 
'fftu, i głównemu lekarzowi szpitala wojskowego suwałk- 
skiego, radcy kolegjalnemu M ysłowskiemu  —  ordery 
św . S t a n i s ł a w a  2 k l .  z k o r o n ą  C e s a r s k ą ;  
młodszemu ordynatorowi szpitala wojskowego warszaw- 
sko-ujazdowskiego, asesorowi kolegjalnemu Hejnrycho- 
w i i buchalterowi i sekretarzowi warszawskiego składu 
lekarstw  i materjałów aptecznych, radcy honorowemu 
Obrompalskiemu —  ś w. S t a n i s ł a w a  3 k !.; g łó ­

wnemu lekarzowi szpitala wojskowego lubełskiegó, radcy 
stanu M stisławskiemu  — półroczna płacę etatową 270 
(R o z. do wojsk okr. loarsz.)

M onarsze zadowolenie. —  Najjaśniejszy Pan oświad­
czył monarsze zadowolenie oberpolicmejstrowi peters- 
burgskiemu, jenerał-adjutantowi Trepowowi, oraz wszy­
stkim sztab i ober-ofieerom i urzędnikom klasowym po­
licji petersburgssiej i dywizjonu żandarmerji, za wzo­
rową czynność, gorliwość i rozporządzenia przy wyko­
naniu obowiązków przestrzegania porządku na zabawach 
ludowych, jakie miały miejsce w stohcy podczas tygodnia 
karnawałowego; a niższym stopniom tak policji jakoteż 
dywizjonu żandarmerji, Jego Cesarska Mość udzielić 
raczył gratyfikacją po 50 kop. na każdego.

Nominacje. — Zaliczenia.— Przez najwyższy rozkaz 
wwydziale wojskowym z d. 23 lutego, mianowani zostali

1 pełniącymi obowiązki naczelników straży ziemskiej: 
sprawujący obowiązki naczelników straży ziemskiej po­
wiatów : nowoaleksandrowskiego, podporucznik A n u -  
czyn — w powiat biłgorajski, w miejsce porucznika Szy- 
Iowa, przeznaczonego w powiat lubartowski; tomaszow­
skiego, porucznik Skabiczewski —  w powiat chołmski, 
w miejsce porucznika Z a tw  skiego, przeznaczonego w po­
w iat tomaszowski — wszyscy czterej z pozostawieniem 
w piechocie armji. Pełniący obowiązki naczelnika s tra ­
ży ziemskiej powiatu lubartowskiego, dymisjonowany w 
Stopniu majora rotmistrz Molczanow, zaliczony został 
do jazdy armji w stopniu rotmistrza, z zachowaniem do­
tychczasowych obowiązków.

Zaliczenia. — Przez najwyższy rozkaz w wydziale 
wojskowym zd . 24 lutego, zaliczeni zostali; zawiadują­
cy punktami ekstradycyjnem i: w m. Wierzbołowie, gu- 
bernji suwałkskiej, major B oy uszewski, i wsi Pepłów - 
ku, gubernji płockiej, sztabs-kapitanZbreze-Brzeziński— 
oba do p echoty armji, z zachowaniem dotychczasowych 
obowiązków; naczelnik powiatu radzimińskiego kapitan 
artylerji miejscowej Siedlecki — do piechoty armji, z za­
chowaniem dotychczasowych obowiązków.

Order duński. — Najjaśniejszy król duński udzielić 
raczył dowódcy fregaty  parowej „Olaf"*, kapitanowi 
2-ej klasy Krounowi 2, krzyż komandorski 1-ej klasy 
orderu duńskiego Danebroga. Najjaśniejszy Pan, w d. 5 
lutego 1868 r ., najwyżej zezwolić raczył na przyjęcie i 
noszenie tego orderu.

Zwinięcie posady nauczycielskiej. —  Najjaśniejszy 
Pan, na skutek uchwały komitetu do spraw  Królestwa 
Polskiego, w d. 3 i grudnia 1867 r., najwyżej polecić 
raczył: 1) Zwinąć jedną posadę profesora w instytucie
politechnicznym i agronomicznym Królestwa Polskiego, 
i 2) zamknąć szkoły rolnicze w Końskowoli, Radom­
sku, N ieglasach i Weronowie, pozostawiając, w miarę 
potrzeby i za porozumieniem się wydziałów oświecenia 
publicznego i skarbu, należące do tych szkół budowle, 
grunta i środki naukowe w dyspozycji miejscowych gmin 
lub gromad wiejskich, z zastrzeżeliiem, ażeby gm:ny lub 
gromady urządziły w tych miejscach szkoły elementarne 
na zasadzie ukazu 30 sierpnia 1864 r., z przeznaczeniem 
na to, wrazie potrzeby, pomocy pieniężnej, podług art 
13 tegoż ukazu, z wyznaczonego na ten cel funduszu. 
(R u s . Inw  )

K om isja L ikw idacyjna  w Królestwie Boiskiem , po­
daje do powszechnej wiadomości, iż wynagrodzenia l i ­
kwidacyjne: w ilości rsr. 87 kop. 2, przypadające na 
mocy rozporządzenia Komisji z dnia 2 2 Lutego (5 M ar­
ca) r. b. Sukcerom K ajetana Jaskułowskiego , w łaści­
cielom części wsi Krzyczki-Żabiczki, położonej w G u­
bernji Łomżyńskiej, Powiecie Pułtuskim , Gminie N a­
sielsk, wysłane zostało do Kasy Okręgowej Pułtuskiej, 
celem wypłaty kemu należy;— w ilości rsr. 8,421 kop. 
30, przypadające na mocy rozporządzenia Komisji z d. 
22 Lutego (5 Marca) r. b. Aleksandrze Kosteckiej, w ła­
ścicielce dóbr Słomów-Kościelny, położonych w G uber- 
nji Kaliskiej, Powiecie Turekskim, Gminie Wychertów, 
wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Kaliskiej, celem 
wypłaty komu należy; — w ilości rsr. 1,771 kop. 20, 
przypadające na naocy rozporządzenia Komisji z dnia 22 
Lutego (5 Marca) r .  b. Ewarystowi i Julji Mejer, w ła­
ścicielom dóbr Ostrołęka, położonych w Gubernji W ar­
szawskiej , Powiecie G orno-Kalwaryjskim , Gminie P i­
lica, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej W arszaw ­
skiej, celem wypłaty komu należy; — w ilości rs. 8,945 
kop. 62, przypadające na'm ocy rozporządzenia Korvisji 
z dnia 22 Lutego (5 M arca) r. b. Leokadji K am ińskiej, 
właścicielce dóbr Bossowice, położonych w Gubernji 
Kieleckiej, Powiecie Stopnickim, Gminie G rabki, w y­
słane zostało do Kasy Gubernjalnej Kieleckiej, celem 
wypłaty komu należy; — w ilości rsr. 36 kop. 67, przy­
padające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22 L u­
tego (5 M arca) r. b. Janowi D lutow skiem u, właścicie­
lowi części wsi Krzyczki-Żabiczki, położonej w G u­
bernji Łomżyńskiej, Powiecie Pułtuskim , Gminie N a­

sielsk, wysłane zostało do Kasy Okręgowej Pułtuskiej, 
celem wypłaty komu należy; —w ilości rsr. 236 kop. 72, 
przypadające na mocy rozporządzenia Korr i-ji z dnia 
22 Lutego (5 M arca) r. b. M alinow skim o właścicielom 
dóbr Czarnowąż, położonych w Gubernji Siedleckiej, 
Powiecie Węgrowskim, Gminie Grębków-, wysłane ze. 
stało do Kasy Gubernjalnej Siedleckiej, celem wypłaty 
komu należy;— w ilości rsr. 146 kop. 30, przypadające 
na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5 
M arca) r. b. Feliksowi Brudzińskiem u , właścicielowi 
dóbr Rostkowo, położonych w Gubernji Płockiej, P o­
wiecie Płockim , Gminie Góra, wysłane zostało do Kasy 
Gubernjalnej Płockiej, celem wypłaty komu należy;—  
w ilości rsr. 3,771 kop. 68, przypadające na mocy roz­
porządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5 M arca) r, b. 
Bobrom , K aw ieckim  i Eleonorze R om an, właścicielom 
dóbr Ulatowo-Adam y A, położonych w- Gubernji P ło c ­
kiej , Powiecie Prasnyskim, Gminie Krzynowłoga-wiel- 
ka, wysłane zostało do Kasy 'Gubernjalnej Płockiej, 
celem wypłaty komu należy; — w ilości rsr. 5,572 kop. 
82, przypadające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 
22 Lut?go (5 M arca) r. b. Sukcesorom Gabrjeli Z a ­
krzewskiej, właścicielom dóbr Solec, położonych w G u­
bernji Kieleckiej, Powiecie Olkuskim. Gminie Kidów, 
wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Kieleckiej, eelem 
wypłaty komu należy; — w ilości rsr. 240 kop. 43, przy­
padające na tnocy rozporządzenia Komisji z dnia 22 L u ­
tego (5 M arca) r. b. Szrederom , właścicielom dóbr 
Ostrówek, położonych w Gubernji W arszawskiej, P o  
wiecie Mińskim, Gminie Stara-wieś, wysłane zostało do 
Kasy Gubernjalnej Warszawskiej, celem wypłaty komu 
należy;—w ilości rsr. 3,384 kop. 52, przypadające na 
mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5 M ar­
ca! r. b. Wojciechowi Stawskiemu, właścicielowi dobr 
Bieniądzice, położonych w Gubernji Kaliskiej, Powiecie 
Wieluńskim, Gminie Wydrzyn, wysłane zostało do Ka­
sy Gubernjalnej Kaliskiej, celem wypłaty komu nale­
ży;— w ilości rsr. 3 ,810 kop. 69, przypadające na mo­
cy rozporządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5 Marca) 
r. b. Romanowi Domaniewskiemu, właścicielowi dóbr 
Prażm ów, położonych w Gubernji Kaliskiej, powiecie 
Sieradzkim, Gminie Majaczewice, wysłane zostało do 
Kasy Gubernjalnej Kaliskiej, celem wypłaty komu na­
leży;— w ilości rsr. 708 kop. 39, przypadające na mocy 
porządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5 M arca) r. b. 
Weron ce Pszczołkowskiej, właścicielce dóbr Orzumiech, 
położonych w G ub. Płockiej, Pow. Prasnyskim , Gminie 
Dzierzgowo, wysłane zostało do Kasy Okręgowej P ra - 
snyskiej, celem wypłaty komu natęży; — w ilości rs. 3 ,877 
k. 57, przypadające na mocy rozporządzenia Komisji z d. 
22 Lutego (a Marca) r. b. Romanowi R adolinskiem u , 
właścicielowi dóbr Rychnów, położonych w Gub. Kali­
skiej, Pow . Kaliskim, Gminie Pam ięcin, wysłane zostało 
do Kasy Gubernjalnej Kaliskiej, celem wypłaty komu 
należy;— w ilości rsr. 338, przypadające na mocy roz­
porządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5 M arca) r. b. 
Stanisławowi Karskiem u, właścicielowi dóbr Lążek, 
położonych w Gubernji Radomskiej, Powiecie Sando- 
mirskim, Gminie Łoniów, wysiane zostało do Kasy G u­
bernjalnej Radomskiej, celem wypłaty komu należy; — 
w ilości rsr. 3,461 kop. 93, przypadające na mocy roz­
porządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5 Marca) r. b. 
Markowskim, właścicielom dóbr Wtorek, położonych 
w Gubernji Kaliskiej, Powiecie Słupeckim, Gminie Wij- 
cza-góra, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej k a li­
skie), celem w ypłaty komu należy; —w- ilości is. o 
kop. 66, przypadające na mocy rozporządzeń’® ' 
sji z d. 22 Lutego (5 Marca) r. b. F r a n c i s z c e  Koby h a ­
ski ej i Florentynie Rapackiej, ■v,a(cl°ie ,cln!?. R a- 
paty-Żaehy, położonych w Gubernji ocKtej, Powiecie 
Prasnyskim, Gminie Krzynowłoga-wielka, wysłane zo­
stało do Kasy Okręgowej Frasnyskiej, celem w ypłaty  
komu należy; — w ilo śc i rs. op. 11, przypadające
na mocy r o z p o r z ą d z e n i a  omisjt z  dnia 22 Lutego (5
Marca) r. b K acprow i Rzeszotarskiemu, właścicielowi 
dóbr R z e s z o t a r y  puczele, położonych w Gubernji P łoc­
kiej, Pow iecie Sierpeckim, Gminie Rościszewo, wysłane 
zostało do Kasy Okręgowej Mławskiej, celem wypłaty
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komu należy; — w ilości rsr. 16 kop. 67 , przypadające 
na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5  
Marca) r. b. Szymonowi Cholewickiemu, właścicielowi 
dóbr W ądołki-Stara-wieś C., położonych w Gubernji 
Łomżyńskiej, Pow iecie Łomżyńskim, Gminie Zambro- 
wo, wysłane zo3tało do Kasy Gubernjalnej Łomżyńskiej, 
celem w ypłaty komu należy;— w ilośoi rs. 2 ,1 5 9 , przy­
padające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22  Lu­
tego (5 Marca) r. b Stefanowi Starzyńskiemu, w łaści­
cielowi dóbr T ykadłów , położonych w Gubernji Kań­
skiej, Pomiecie Kaliskim, Gminie Zborów, wysłane zo­
stało  do Kasy Gubernjalnej Kaliskiej, celem wypłaty  
komu należy; — w ilości rs. 69 kop. 78 , przypadające na 
mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22 Lutego (5 M ar­
ca) r. b. Sukcesorom Józefa Grabowskiego, w łaścicie­
lom dóbr Czerwonka, położonych w Gubernji Ł om żyń­
skiej, Pow iecie Szezuczyńskim, Gminie Mścichy, wysłane 
został© do Kasy Gubernjalnej Łomżyńskiej, celem w y ­
p łaty komu należy; — w ilośoi rs. 62 kop. 78, przypa­
dające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22 Lu­
tego (5 Marca) r. b. Sukcesorom Stanisław a Szczuki, 
.właścicielom wsi Brodowo, położonej w Gubernji Łom ­
żyńskiej, Powiecie Szezuczyńskim, Gminie M ścichy, w y­
słane zostało do Kasy Gubernjalnej Łomżyńskiej, celem 
w ypłaty komu należy; —  w ilości rs. 1 4 ,4 2 3  kop. 98, 
przypadające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22  
L utego (5 Marca) r. b. Sukcesorom Ignacego B yko w ­
skiego, właścicielom dóbr Ożarów, położonych w  G u­
bernji Kaliskiej, Powiecie W ieluńskim, Gminie Skomlin, 
w ysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Kaliskiej, celem  
w ypłaty komu należy; —  w ilości rs. 106 kop. 61 , przy­
padające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 22  
Lutego (5 Marca) r. b. Sukcesorom Tekli Zembrzuskiej, 
właścicielom  dóbr G adom iec-m iłosięta, położonych w 
Gubernji Płockiej, Pow iecie Prasnyskim, Gminie Krzy- 
now łoga-w ielka, wysłane zostało do Kasy Okręgowej 
Prasnyskiej, celem wypłaty komu należy; — w ilości rs. 
1 ,077  kop 19, przypadające na mocy rozporządzenia 
Komisji z dnia 22 Lutego (5 Marca) r. b. Ossowskim , 
właścicielom  dóbr Romany-górskie, położonych w G u ­
bernji Płockiej, Powiecie Prasnyskim, Gminie Krzyno- 
w łoga-m ała, wysłane zostało do Kasy Okręgowej P ra­
snyskiej, celem wypłaty komu n.deży.

DZIAŁ MEURZĘDOWY
W arszaw a, 

d n ia  2 9  L utego ( I I  M arca;.
Kwestja finansowa ciągle zajmuje umysły we 

Włoszech. Półurzędowa Corresp. italienne u- 
skarża się, że podatek dochodowy w tym kraju, 
pobierany na mocy własnych deklaracij kontry- 
buentów, przynosi zaledwie dwunastą część te­
go co powinien, a to zmusza rząd do nałożenia 
podatku na kapitał, czyli na rentę, przyczem ten 
półurzędowy organ dodaje, iż podatek ten dot­
knie tylko krajowych posiadaczy renty i nie bę­
dzie rozciągnięty na zagranicznych. W takim 
razie należy się obawiać, przy znanej słabości 
kontroli we Włoszech, że i ten podatek nie 
przyniesie skarbowi tyle coby się należało.

Francuzka rada stanu uchwaliła dla posiada­
czy meksykańskich obligacij, stosunkowo ko­
rzystne wynagrodzenie i jeżeli izby zatwierdzą 
ten projekt, to francuzcy wierzyciele Meksyku 
nie będą potrzebowali zazdrościć angielskim i 
hiszpańskim wierzycielom, którym rząd meksy­
kański zrobił nadzieję wypłacenia wierzytelno­
ści. Ciało prawodawcze francuzkie nakoniec 
ostatecznie przyjęło nowe prawo prasowe, w 
skutku czego zapewne ustaną burzliwe sceny 
w tej izbie, która teraz ma roztrząsać prawo o 
zgromadzeniach publicznych a następnie przej­
dzie do roztrząsania budżetu na rok 1869 już 
złożonego izbie.

W okręgach Jura w Szwajcaiji, stronnictwo 
ultramontańskie, z powodu zakazu udzielania 
miejsc nauczycielek -w szkółkach zakonnicom, 
do tego stopnia się oburzyło, iż za pomocą pla­
katów wzywało ludność do oderwania się od kan­
tonu Bernu i przyłączenia się do Francji.

Według wiarogodnych doniesień z Rumunji, 
pogłoski o formowaniu się tam zbrojnych band, 
oraz o zamiarze księcia Karola, ogłoszenia się 
niezależnym królem Rumunji, były umyślnie 
rozpuszczane przez ajentów księcia Kuzy. Chcie­

li oni, aby Porta skoncentrowała wojska w Bul- 
garji, poczem miały się rozwinąć dalsze ich pla­
ny. Porta, jak się zdaje, przekonała się o zdra­
dliwych zamiarach tych knowań.

Fuad-pasza, na podstawie mniemanej prośby 
pięciuset znakomitszych kandjotó w, przesłanej 
do Konstantynopola przez delegowanych chrze- 
ścian na w. Kandji, zażądał, w groźnych termi­
nach, wydania rodzin, którym Grecja udzieliła 
gościnność. Wiadomo jacy są ci delegowani 
chrześcian kaudjockich, a ztąd można wnosić 
jacy to byli znakomici kandjoci, którzy podpi­
sali wspomnioną prośbę.

W Stanach Zjednoczonych, panuje wielkie 
wzburzenie: jedni trzymają stronę prezydenta i 
dawnej konstytucji, inni kongresu i zdawałoby 
się, że wojna domowa jest blizka.

Zwracamy uwagę czytelników naszych na za­
mieszczone poniżej korespondencje z Paryża.

Wiadomości telegraficzne.
* Petersburg, 10 marca. Petersburger Zeitung  do ­

nosi, że wielkie towarzystwo dróg żelaznych ruskich 
zgodziło się na warunki postawione przez rząd w 
przedmiocie sprzedaży drogi żelaznej mikołajewskiej, 
z zastrzeżeniem atoli uzyskania w tym względzie za­
twierdzenia ze strony walnego zgromadzenia akcjo- 
n°rjuszów, które ma być wkrótce zwołane. K ontrakt 
zawarty z jednym z domów amerykańskich w przed­
miocie dostawy materjałów do eksploatacji, ma zacho­
wać moc obowiązującą. (  Wolffs T . B .)

* Wiedeń, 9 marca. Izba deputowanych przyjęła 
dziś projekt do prawa w przedmiocie udzielenia Ga 
licji forszusu w wysokości 350,000 zł. reń. — Oester- 
reichisclie Korrespondenz donosi, że podróż księcia 
Napoleona do Wiednia została na teraz zaniechaną. 
Książę wróci z Berlina wprost do Paryża, lecz w m a­
ju  uda się z pewnością do Wiednia. (Tam że).

* Monachjum, 9 marca. Pogrzeb króla Ludwika 
I  odbył się dziś o godzinie 2-ej po południu, podług 
ogłoszonego ceremonjału. (Tam że.)

* Queenstown, ó' marca. Podług wiadomości z Nowe­
go Jo rk u z  26 go lutego, klub w Keystone (?), wPonsyl- 
wanji, oraz inne korporacje demokratyczne, tworzą 
organizacje militarne. Izba reprezentantów stanu 
Nowy Jersey postanowiła zbadać stan uzbrojenia te ­
go stanu, a to z powodu niebezpieczeństwa, w jakiem, 
znajduje się państwo. (Corr. H a v .B u l.)

* Bern, 9 marca. W Ju ra  zaszły agitacje z powo­
du uchwały wielkiej rady co do nauki udzielanej przez 
nauczycielki. P lakaty wzywają do oderwania się od 
Bernu. (Oor. B ur.)

* Suez, 2  marca. Żadne wojska egipskie nie wró­
ciły z Massowah. (Tam ie).

*  M a g  dala, 17 lutego. Król Teodor znajduje się 
o kilka dni marszu od Magdali. (T am ie).

* Florencja, 9 marca. W izbie deputowanych to ­
czyły się w dalszym ciągu rozprawy nad zniesieniem 
kursu  przymusowego. Niektórzy deputowani rozwija­
li swe umotywowane przejścia do porządku dzien­
nego za szybkiem zniesieniem tego kursu. Mini­
ster skarbu przemawiał także za zniesieniem ku r­
su przymusowego, bez gwałtownych jednak przewro­
tów', nie podawszy ani środków ani też stanowczego 
term inu tego zniesienia. W końcu posiedzenia przy­
szło do sprzeczek o kolej głosowaniu nad przedsta- 
wionemi wnioskami, poczem prezes zam knął posie­
dzenie z powodu wrzawy. Głosowanie odłożone zo­
stało na dzień jutrzejszy. (Cor. B u r .)

* ( N o w y  w a ł  o c h r o n n y  n a  P r a d z e ) .  JW. 
Jenerał-Feldm arszałek  H rabia Berg Namiestnik K ró­
lestwa, pragnąc w czasie obecnym, tak  trudnym  do 
znalezienia zajęcia dla warstw pracujących tutejszej 
ludności, dostarczyć im sposobność zatrudnienia i za­
robku, jak  nie mniej mając na widoku potrzebę za­
bezpieczenia od zalewów wałem ochronnym części 
Pragi przed mostem Aleksandrowskim, pomiędzy 
W isłą  a dawniejszym ziemnym nasypem przechodzą 
cym obok zabudowań straży ogniowej, wniósł pod 
Najwyższe uznanie Najjaśniejszego Pana projekt u- 
rządzenia wału ochronnego po nad prawym brzegiem 
W isły, na długość jednej wi irsty, począwszy od p la­
cu wagi miejskiej, gdzie dotyka dawniejszy nasyp 
ziemny, aż do zetknięcia się z przyczółkiem m osto­
wym, prosząc zarazem  o dozwoleuie bezzwłocznego 
wykonania w tej mierze robót, na rub sr. 84,000 an- 
szlagowanych. Jego Cesarska Mość, z którego m iłosier­
dzia mieszkańcy całego powiśla, a w ich liczbie i w ar­

szawianie, przez powódź poszkodowani, otrzymali nie­
dawno znakomity na wsparcie fundusz rs. 200,000 
już całkowicie rozdzielony, oceniając potrzebę za­
bezpieczenia Pragi, jak  również dostarczenia zarobku 
ludziom pracy szukającym, raczył przedstawiony so­
bie projekt Najłaskawiej zatwierdzić i polecić bez­
zwłoczne wprowadzenie go w wykonanie. Tak więc, 
dla znacznej części P rag i, W isła przestanie być gro­
źną, wzmocniony i podwyższony brzeg oddziała na u- 
stalenie jej koryta, a wyznaczona obecnie suma, o- 
twierając dla klasy roboczej tak  pożądaną możność 
zarobku, stanie s:ę nowem dobrodziejstwem. ^

* ( W i e c z ó r  p. S ł a w i a ń s k i e g o  w k l u b i e  
r u s k i m ) .  Sympatja i rozgłos, jaki dla siebie i swo­
ich współwędrownych towarzyszy - słowian, zjednał 
już utalentowany śpiewak ruskich i w ogóle słowiań­
skich narodowych pieśni, p. D. A. Sławiański, z góry 
już dawały rękojmię powodzenia wieczoru, który a r­
tysta ten wraz z śpiewakami słowiańsldemi urządził 
wczoraj w sali ruskiego klubu. Publiczność wyboro­
wa przybiegła na ten wieczór tem chętniej i skwapli­
wiej, że spodziewała się zobaczyć tam nadto jeszcze, i 
p. Garbunowa, sławnego aktora komika petersburg- 
skiego teatru , który w widowiskach p. Sławiańskie­
go udział przyjął i umyślnie w tym celu do W arsza­
wy przybył. — Jakoż, wieczór wczorajszy w klubie, po­
wiódł się najzupełniej: p. Sławiański, swojemi piosn­
kami, szczególniej zaś ostatnią (Mama), wykonaną w 
malowniczym stroju ruskim , zachwycał słuchaczy, 
zdobywając sobie grzmoty oklasków; prawie wszyst­
kie te sola utalentowanego śpiewaka ruskiego powta­
rzane były na ogólne żądanie słuchaczy. Siedmiu 
śpiewaków słowian, towarzyszących w podróży a rty ­
stycznej p. Sławiańskiemu, w zgodnych a pełnych ex- 
presji i charakteru, chóralnych pieśniach okazali niepo­
spolite wykształcenie wokalne a i muzykalne nawet.

Chcąc należycie i właściwie ocenić wystąpienia a 
raczej, że się tak  wyrazim, „m isję” p. Sławiańskiego, 
rde należy sądzić go ze stanowiska zwykłego dla kon­
certowych śpiewaków. P. Sławiański śpiewa i rozwo­
zi po ziemiach pobratymczych, ludowe pieśni sło­
wiańskie; pieśni te, są skarbnicami poezji i ducha lu ­
du; w nich całe jego serce i całe dzieje moralne tchną 
zaklęte w czar inelodji. Otóż p. Sławiańskiemu idzie 
nietylko o zyskanie oklasków publiczności, lecz b ar­
dziej jeszcze o zaznajomienie jej z temi jednople- 
mieanemi pieśniami, o wtajemniczenię każdego s łu ­
chacza słowianina w ogół pobratymczych pieśni, s ta ­
nowiących wspólny skarb duchowy.
A cóż powiemy o p. Garbunow? Nie widzieliśmy go 
na deskach sceny w obszerniejszym zakresie— lecz z 
tych drobnych fragmentów, podsłuchanych u lu lu, 
wydartych zjego życia, zwyczajów i wyobrażeń, z k tó ­
rych p. Garbunow ułożył różnobarwną a tak bijącą 
prawdą i charakterem  mozaikę — przekonaliśmy się, 
że artysta  ten, oprócz wielkiego talentu aktora, po­
siada nadto, wysoką in teligencję, dozwalającą mu 
wniknąć w krew i ciało, w samą duszę nawet ludu, 
którego charakter tak  wybornie przedstawia Nie 
potrzebujemy mówić, że te wszystkie, jakby impro­
wizowane fragmentu, przyjęte były z zapałem, z en­
tuzjazmem prawdziwym. — Świetny i tak sympaty­
czny wieczór wczorajszy wkl ubi e ,  zakończony z o ­
stał wykonaniem przez pana Sławiańskiego i j e ­
go śpiewaków hymnu narodowego W dopełnie­
niu tego sprawozdania, zamieszczamy tu nazwiska 
śpiew aków , towarzyszących panu Sławiańskiemu 
a występujących na wczorajszym wieczorze: Dwaj 
pierwsi tenorzyści, pp. Hały i Buczyński (czesi z P ra ­
gi); dwaj drudzy tenorzyści: pp. Alesowski (z Galicji) 
i A nderscht (Czech); pierwszy basista p. F tthrer (z 
Morawji) i dwaj drudzy basiści: pp. Nowoticz (S ła- 
wieniec) i Rodziński (małorus z Galicji). —Fortepjan 
użyty do akompanjamentu na wczorajszym wieczo­
rze w k lu b ie , wyborny i prześficznego tonu in stru ­
ment, z sławnej fabryki paryzkiej H enryka H ertz’a, 
dostarczony został przez tutejszy skłed fortepjanów 
zagranicznych, pp. Herm ann i Grossmann. A l.

* ( W i e c z ó r  m u z y k a 1 n o -l i t e r a c k i) . W nie­
dzielę 3 ( 1 5 )  marca, w sali ruskiego klubu, będzie wie­
czór mnzyczno-literacki na korzyść mieszkańców guber- 
nij dotkniętych nieurodzajem. W wieczerze tym przyj­
mą udział, oprócz amatorów, literat M. Berg, znany ru­
ski śpiewak przybyły z ziem słowiańskich p. S law iań- 
ski z chórem słowian i artysta cesarskich st.-petersburg- 
skich teatrów Gorbunow. Program tego wieczoru jest na­
stępujący: Opowiadanie Szezedrina „Stary kot w odpo­
czynku (p. S. Derfelden); czeskie pieśni narodowe (chór 
śpiewaków słowiańskich); duet (panna Majewska i p. 
A. Derfelden), poezja „P ieśni kandjotów” (p. M. Berg); 
opowiadania z ruskiego życia narodowego (p. Gorbu­
now); arja w łoska (panna Majewska); poezja: „Serb­
skie i litewskie pieśni” (p. M. Berg); romans „Kor;taÓŁ n 
3lian>”, słow a i muzyka Kozłowa (p. A. Derfelden); ru-
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skie pieśni narodowe i romans: „BiiHO»ar'i.-.iti ó tu b  n?”
(p. Sławiański); opowiadania z życia narodowego ru ­
skiego (p, Gorbunow). Początek o godzinie 8 ej.

* ( k o n c e r t  p. M i c h a ł a  H e r t z a )  zgroma­
dził wczorajszego wieczoru do sali resursy obywatelskiej 
liczne grono muzykalnych słuchaczy. Młody i utalento­
wany koncertant, wykonał przypadającą nań część pro­
gramu (który w całości juz podawaliśmy), z znakomi- 
tem poczuciem artystyoznem i niepospolitą biegłością.
Delikatny tusz, jasność i expreąja w grze, smak wy twor- 
ny, nadewszystko zaś ogień prawdziwie artystyczny, od­
znaczały grę młodego wirtuoza, któremu wróżymy świe­
tną  przyszłość. Publiczność pelnemi współczucia oklas­
kami przyjmowała w szy.-tkie fragmentu programu, w y­
konane przez p. Hertza. W oka lną  część koncertu przy­
jęli na siebie pp. Filleborn i Kólder. Pierwszy wykonał 
najprzód, „Sen letniej nocy” piosnkę Mirona, z muzyką 
koncertanta, następnie zaś, Serenadę z tekstem i muzy­
ką tychże samych autorów. Zbytectnem byłoby mów.ć, 
że śpiew Filleborna, co dzień, co chwila, piękniejszy i 
potężniejszy, przyjęto salwami grzmiących oklasków;
Serenadę powtórzyć
P .  Kohler doznał także nader sympatycznego przyjęcia 
szczególniej w pieśni „Stary zalotnik” z muzyką kon- przez rząd taryf  
certanta, którą równ:eż ne żądanie publiczności powtó­
rzył. Fortepjan użyty d-i tego koncertu, a udzielony p.
Hertz przez znany i reputowany zaszczy tnie, skład forte- 
pjanów zagranicznych pod firmą Hermann i Grossmann, 
był jedn m z najpyszniejszych instru t entów, jakie się 
widzieć i słyszeć zdarza— i nic dziwnego, albowiem wy­
borny ten instrument pochołził z najsłynniejszej fabryki

* ( M a g a z y n y  n a f t y ) .  Z powodu pożarów, 
jakie z nagromadzania nafty, ligtoiny i innych materja- 
łów łatwo zapalnych, w składach wśród miasta urzą­
dzonych, niejednokrotnie miały jttż miejsce, stając się 
nader trudnemi do ugaszenia i w każdej chwili trwożąc 
niebezpieczeństwem własną miejscowość i sąsiednie p o ­
sesje, magistrat tutejszy wypracował i przedstawił w ła­
dzy wyżsiej projekt, którego rozp- zsunie jest obecnie 
w pertraktacji, aby na wzór Petersburga, Moskwy i in­
nych większych m a-t europejskich, urządzone były od­
dzielne magazyny na wszelkie ciecze, spirytualja i ma- 
terjały łatwo zapalne, w miejscu odosobnionem i zdała 
od zabudowań mieszkalnych i aby z magazynów tych 
handlujący sprowadzali do swych składów w mieście 
umiarkowane ilości towaru, na potrzebę jedynie co­
dziennej detalicznej sprzedaży. W tym nadto celu za­
projektowano pod magazyny bezpłatne oddanie grun­
tów miejskich po stronie folwark i Sto-Krzyzkiego, po 
za terytorjnm murów kościoła Sw. Barbary w kierun­
ku ku dawnemu cmentarzowi Śto Krzyzkiemn. 1 oło-

* ( N o w e  w y d a w n i c t w a ) .  N iedaw n i wyszła 
z druku w Żytomierzu praca księcia M. Imeretyńskiego, 
marszałka gubernjalnego szlachty gubernji wołyńskiej, 
pod tytułem „ftuopnnCTBO BO.irjncicoii ryfiepnin” . W książ­
ce tej, zasługującej na uwagę z powodu żywego intere­
su miejscowego, powiada Kvjeudanxn, autor, na zasa­
dzie akt i dokumentów oryginalnych, wykazuje w konse­
kwentnym zarysie historycznym, walkę pomiędzy zasa­
dami i przepisami prawnemi rządu ruskiego względem 
szlachty zachodnio-ruskiej w ogólności, wołyńskiej zaś 
w szczególności, a wyobrażeniami i zamiarami szlachty 
polskiej. Główną rolę w tej walce odgrywa tak zwane 
szlacheckie zgromadzenie deputackie. Autor robi bar­
dzo słuszną uwagę, że na instytucję tę spoglądają b a r ­
dzo błędnie, przyp:sując jej znaczenie zwykłej władzy 
rządowej, złożonej z urzędników, czynnościami których 
kieruje interes drobnostkowy. Jakkolwiek nie ulega 
wątpliwości, że urzędnicy pamiętali o sobie, wyciąga­
jąc korzyści z zamiarów politycznych swych głównych 
kierowników, lecz w gruncie rzeczy, szlacheckie zgroma­
dzenie deputackie było posłusznem, zręcznie siormowa- 
nein narzędziem szlachty, przeciwdziałanie zaś z jego 
strony rozporządzeniom rządowym, było organizowane 
i kierowana przez wyższą społeczność polską: ztamtąd

żenle bocznych szyn od drogi żelaznej warszawsko-wie- 
musiał n i  powszechne żądanie, j deńskiej, w duchu projektu, ułatwiać hę Izie przewóz

' ’ transportów' zaraz po ich przybyciu, a ustanowiona
przez rząd taryfa opłaty składowego bez przeciążenia
handlujących, zapewnić może odpowiedni dochód przed- to wychodziło hasło.— Niedawno ogłoszona została dru- 

' siębierćom budowy rzeczonych magazynów. To wszy- kiem w Petersburgu mała broszura, złożona z 17 stro-
j stko więc co w int-resie bezpieczeństwa społecznego nie niewielkiego formatu, pod tytułem: „UpilOaii.iemn
I jest pożądanem, władza właściwa miała już na wzglę- , Kb  (jrasio.ioiiii jiH M ,}iaT it4eC ttiiX T, cepgeifb” . Jest t  > roz-
' dzie i uczyniła stosowne kroki. Okoliczności takowe prawa na stopień doktora medycyny, chirurgji i akusze-

podajemy do wiadomości tembardziej, że jak  doaosi Ga- j rji, złożona w r. 1867 w wydziale lekarskim uniwersy- 
zeta Handlowa, zbierający się jak  zwykle na giełdzie tetu zńnchskiego przez p. Nadzieję Susłową. Nie wda-

_ I .  , . , , . . 1 ■ V - _ I  ___! inn aio w nnnninnin wolał fal T»i~V cnro M' tt 1/nłYinml/mamtr

niemieckiej p. Roemisha w Dreźnie. Już  to w obecnym , tutejsi kupcy i kapitaliści, meswi
tezonic, uważamy że fortepjany z tego składu ukazują tej mierze władz, poruszyli myśl, jakoby zupełnie nową
się na wszystkich prawie koncertach. Al. ; i ze wszech miar na czasie będącą, wzniesienia magazy-

* ( T e a t r  a m a t o r s k i .  — B a  1.— P. K a h n e ) .  ! nów zdała od zabudowań miejskich, któreby zapobiegły 
Piszą nam z Kalwarji (gub. suwałkskiej) pod 23 lutego ; okropności pożarów z nagromadzonych po domach
(6 marca): „Już  to przyznać koniecznie potrzeba, że wśród miasta materjałów łatwo zapalnych. $- f l e m  
tipłyniony karnawał ożywił nasze miasteczko, gdyż zno- przyjemniej nam jest podać to do wiadomości publicz-
wu mieliśmy w dniu 7 (19) lutego r.b. powtórne przed- , nej, że sami podejmowaliśmy od dawna tę kwestję, i pra-
Stawienie teatru amatorskiego, składające się z trzech gnęliśmy jej załatwienia. 1 ■ R .).
sztuczek; a mianowicie: 1) Ooipyitnnitii. 2) JlaiuTicuaft | * ( B o c z n i k  s ą d o w y ) .  Fiszą nam z Kalwarji:

adomi o działaniu w ; jąc się w ocenienie zalet tej rozprawy, komunikujemy 
pogłoskę, że pani Susłowej udzielone zostanie, podług 
wszelkiego prawdopodobieństwa, pozwolenie na prakty­
kę na prawach lekarzy, którzy ukończyli kurs nauk w 
w uniwersytetach zagranicznych. (S .  Vet. Wied.)

* ( W a r s z t a t  k r a w i e c k i  w o j s k o w y ) .  
Kijewlanin  donosi, że w Kijowie założono niedawno 
warsztat krawiecki wojskowy, w celu dostarczania mun­
durów dla żołnierzy w takich samych rozmiarach, jak to 
czyni takiż warsztat w Moskwie, w którym mundury 
szyte są na maszynach. Warsztat kijowski może dostar-i na żądanie 3) BftJta ort, irhźKuaro cepjtlta. Licznie ze- , „Brak w naszym kraju czasopisma prawnego, zastępuje 

brana publiczność nieszczędząc oklasków, starała się ■ w części wydawany regularnie od kilku lat „Rocznik j czyć w ciągu jednego roku umundurowanie na 75,000
. . .  . • • * 1 •_____ ■    « ,-v. z, _ n  t  C i  i . ■ . . . \    zlln  en  „  l  „ _______nagrodzić nie pozostawiającą nic do życzenia grę ama- Sądowy/' a który stanowi ważną przysługę dla sądo- 

torów i żądając powtórzenia śpiewki wykonanej bardzo wników; jednakże aby podręcznik ten był jeszcze więcej 
miluchno przez panią Jer. Dochód z tego przedstawię- interesującym i zadowalniająct m ciekawych, czy nie na- 
nia obrócony został na wsparcie biednych. N a trzeci leżałoby w niem, na wzór jednego ż perjodycźnjch pism 
dzień po tym teatrze, dany był publiczny tańcujący wie- ■ lekarskich, zamieszczać całorocznego imiennego sprawo- 
czór, na którym osób obojej płci zgromadziła się zna- i zdania o urzędnikach sądowych, którzy zmarli i którzy 
Czna liczba, a przy uprzejmości gospodarza i gospodyni awansowani, tranzlokowani, uwolnieni od służby, lub 
tego balu, to jest: niedawno do nas przybyłego naczel- j  suspendowani zostali? Do rzucenia tej myśli ośmiela 
nika powiatu i pani Den., zabawa przy jak  największej mnie to, iż podany przezemnie projekt, a umieszczony 
harmonji przeciągnęła się do godziny 9 '/j z rana, ho w Nr. 273 Dzień  11 arsz. z roku 1865 uwzględniony 
przy świetle dziennym jeszcze tańczono. Ciszę spowo- j został, bo od r. 1866 w Rocznikach Sądowych zarmesz- 
dowaną wielkim postem zamierza u nas w tych dniach ; czani są urzędnicy i oficjaliści, którzy egzaminu złożyli, 
przerwać pan A. Kahne, nazywający siebie na afiszach j Obrońca sądowy.“
ogromnymi niebieskiemi literami „sławnym magikiem”, j * ( F o t o g r a m y  w y s t a w y  p o w s z e c h n e j  
a przedstawienia jego składać się mają ze sztuk fanta- j p a r  y z k i e j). Znany fotografista pan Mieczkowski, 
stycznego egipskiego czarnoksięztwa i magnetyzowania t maj^ Cy swój zakład przy ulicy Miodowej, będąc oso- 
jakiejś młodej kobiety mieniącej się być greczynką, któ- j biścje w r0'KU zeszłym na wystawie paryzkiej i pragnąc 
rą  z sobą wozi. S. S.". j widoki jej rozpowszechnić tu w kraju, nabył i sprowa-

* ( B u d o w a  g m a c h u  r a t u s z a ) .  WicLa ize- j kilkaset fotogramów stereoskopowych najznakomit- 
mieślnicza, jaką mularze i cieśle pokrywszy mury wzno- j gzgj produkcji, dających zupełne wyobrażenie w ogóle o 
szącego się domu wiązaniem dachowem, najwyższy i w jelk0ści wystawy i w szczególe o nagromadzonych taro 
szczyt jego zdobić zwrykli, wzniosła się już na ostatnim j arCydziełach. Foto-ramy te miłą, długotrwałą i pou-
w górze krańcu żelaznych wiązań dachu głównego kor- • •• — ------- = -• ---.-i---- »—
pusu odbudowywanego gmachu ratusza, świadcząc o po-

czającą stanowić mogą pamiątkę i ozdobę stereoskopów 
o czem tam chętniej czynimy tę wzmiankę, skoro p. Mie­
czkowski, mając głównie na 
oddaje je po cenie rzeczywistego kosztu

* (O ś w i e 1 1 e n i e). W  dniu 1 (13) marca r. b.,

żołnierzy.
* ( P r z e c h o d z e n i e  d ó b r  z i e m s k i c h  w 

r ę c e  k u p c ó  w). Korespondent z Saiatowa pisze do 
Mosk. Wied.’. ,. W naszem gospodarstwie wiejskiem spo­
dziewać się należy wcześniej lub później wielkich zmian 
i przewrotów. Z każdym rokiem przechodzi od obywa­
teli ziemskich w ręce kupców coraz większa ilość dóbr 
ziemskich. Możnaby wskazać na kilka takich majątków, 
sprzedanych zeszłego lata."

* ( J a r m a r k  k i j o w s k i ) .  Czytamy w Courrier 
Russe: Donoszą nam z Kijowa, że interesa na jarmarku 
tamecznym nie są ożywione; możnaby nawet rzec, że 
idą one źle, zwłaszcza dla fabrykantów cukru. Na 
produkt ten nie ma prawie wcale żądania i ceny jego są 
nadzwyczaj nizkie. Pomimo to, napływ jest znaczny i 
handel detaliczny nie ma powodu do użalania się- Na 
artykuły żywności panuje bardzo wielka drożyzna.

stępie robót, prowadzonych przez zimę całą, przy tej 
budowli. Żelazna blacha, jaka na dachu rzeczonym od 
frontu jest kładzioną przez entreprenera (bez obciążenia
anszlagu), ma jedynie przeznaczenie tymczasowe dla za- , ^  ^  ^  ^  q

be,pieczenia murów od z a c i e k u  deszczów wiosennych j g ^  ^  wieczoremj a zgaszone 0 godz. 1-ej w nocy. 
Pokrycie planem oznaczone, będzie z blachy cynkowej i
tunelowanej, to jest fałdowanej w kierunku podłużnym * ( W y p a d k i ) .  W  dmu wczorajszym, wieczorem 
na podobieństwo dachówki hol.nderki. w e d l e  p r z y j ę t e - i niewiadomy jeszcze z imie ua i nazwiska człowiek, jak 
go obecnie w budownictwie za granicą systemu. Blacha ! z powierzchowności wnos.c można, do klasy wyrobniczej 
tak kanclowana przy zmianie tempe.atury ma możność | należący, przybywszy do nowo-otworzonej łazn, parowej 
kurczenia i rozszerzan a się, bez pękania, a każda cyr- ! na zjeździe zemdlał, a następnie wyniesiony do san ustę-
blowa wypukłość 
silny pod naciskiem

* ( K o m p a n  j a  p ó ł n o c n  o-a m e r y k a ń s k a ) .  
_Birz. Wied. piszą: Słyszeliśmy, że kompanja północno­
amerykańska otrzyma od rządu około czterech miljonów 
rubli sr., jako wynagrodzenie za odstąpienie Stanom 
Zjednoczonym posiadłości w Ameryce północnej. Jeden

  r .   z dyrektorów kompanji, senator Wrangel, który układał
leUt"dogodność publiczną, się z rządem w przedmiocie tego wynagrodzenia, otrzy­

ma za swe trudy, na skutek uchwały akcjonarjuszów,

e rzana  się, bez pękania, a każda cyr- I na zjezdzie zemutad, a następnie wyu.es.yi.j- — =».. ustę 
ż półkola, stanowiąc jakby sklepienie, powej, pomimo udzielonej mu natychmiast pomocy le- 
iem opór stawia. Parkan  przed gma- karsk ej, zmarł. Przyczyna śmierci, według op.nji leka- 
nnn™,, „ . . . Z A  toim.da- rza. nastąpiła z wycieńczenia sił fizycznych. —  iegozchera ratusza, znaczną część placu teatralnego zajmują­

cy, jakkolwiek uciążliwym jest dla poblizkich domów i 
sklepów, obok niedogodności dla przechodzących, jednak 
do przyszłej wiosny pozostać musi, jako potrzebny jesz­
cze do zabezpieczenia mat rjałów i do robót zew-nętrz- 
nych. Uporządkowanie prócz tego samego placu musi 
b y ć  je sz c z e  w strzy m a n em , z powodu wkrótce mających
się rozpocząć robót grabarskich i mularskich przy prze­
dłużeniu nowego kanału w ulicy Trębackiej i Nowo-Se­
natorskiej, mającego posługiwać do osuszenia placu tea­
tralnego. Jest obok tego zamierzone urządzenie tu ozdo­
bnego skweru, na wzór konstantynowskiego, w formie 
owalnej wodotrysk okalającej, którego jeometrycznemi 
środkami będą dwie dotychczasowe kolumny latarń ga- 
iOwyeh. <t>-

rza, nastąpiła z wycieńczenia sił fizycznych 
dnia, Józefa Kryńska, wyrobnica, w wieku lat 77, nagle 
zachorowała, a bądąc natychmiast odprowadzoną do 
szpitala Dzieciątka Jezus, tamże zaraz zmarła. — Ze skła­
du kupca Heringa przy ulicy Daniłowiczowskiej pod N. 
619/20, przez niewiadomych spraw-ców skradzione zo­
stały dwie paki z herbatą, wagi funtów 120, oznaczone 
na płótnie Numerami 127 i 129, a na pakach literami 
D. D. C.

* Kursa monet zagranicznych w Warszawie.
Za talar wczoraj rsr. 1 kop. 8 dziś rsr. 1 kop. 8.
Za frank „ „ — « 2 8  „ „ „  28.
Za złoty reń. ,  — „ 63 „ „ „ 6 3 .
N B . Wiadomość ta nie pochodzi z urzędowego źró­

dła i może służyć tylko za wskazówkę.

sześć procent, co wyniesie sumę 240,000 rs.
* (K a  p c y c h i ń s c y ) .  Irbitski sprawocz.Listoh 

donosi: Do Irkitu przybyło dwóch chińczyków z trans­
portami herbaty w wysokim gatunku, z najlepszych pian- 
tacij. Chińczycy nigdy przedtem nie przyjeżdżali tu ze 
swym towarem. Zjawisko to ma swe znaczenie dla tu ­
tejszego świata handlowego.

* ( S t o  k o n c e r t ó w  R u b i n s t e i n a ) .  Riga■ 
8l‘he Zeitung  - p i s z e :  Powiadają, że Antoni R u b i n s t e i n  

zawarł z Steinway’em, fabrykantem f o r t e p i a n ó w  w 
wyra-Jorku, umowę, którą zobowiązał się dać sto 
certów, po 1,000 franków za każdy, czyh za <S°. " j
mę stu tysięcy franków. Koncert;a te R u _
rozmaitych miastach Ameryk. 
binstein grać będzie wyłącznie na
bryksnta. ,

* ( G  r  a b i e ż e). W ostatnich czasach zaczęły  m no- 
. , . „odki grabieży i morderstw. Takżyć się wszędzie w y p a d k i  „  j  y-.. x a K

np., o s t a t n i  numer W Hen- W test. donosi w  dziale w i a ­

domości m i e j s c o w y c h  o  pięciu grabieżach i napadach, 
które miały miejsce w końcu grudnia 1867  i na począt­
ku stycznia 1 8 6 8  roku. bzczegoiną baczność zwraca na 
siebie c a ł a  landa rozbojnikow, która ukazała się w po­
w i e c i e  kowieńskim.



Austrja i ziemie słowiańskie.
♦ ( O r g a n i z a c j a  a r n i j  i.—S t r o n n i c t w a  

w W ę g r z e c h ) .  Peszt, 10 marca. L lo yd  węgier­
ski podaje z wiarogodaego źródła wiadomość, że mi­
nisterstwo węgierskie, przedsiębiorąc kroki w u k ła ­
dach o organizacji armji, nie dąży ani do dualizmu 
w systemie militarnym Austrji, ani do ścisłej cen tra ­
lizacji, lecz ma na widoku jedynie jednolitą siłę zb ro j­
ną i organizację narodową landwery. — P esti Naplo  
ogłasza znowu artykuł, wymierzony przeciw lewemu 
krańcowi i przeciw jego agitacjom. W  artykule tym 
powiedziano, że większość powinna obronić kraj od 
tej agitacji, oraz że posiada dostateczną do tego siłę 
i  że zawini względem ojczyzny, jeżeli nie skorzysta 
z tej siły. ( Cor. Bur.').

♦ ( P a n g e r m a n i  zm). Wr czeskich dziennikach 
piszą: „W  Wiedniu utworzyło się towarzystwo pod 
nazwą: Diutscher Volksverein in  Wien, które teraz 
zbiera składki na cierpiących głód mieszkańców 
wschodnich Prus. To wiedeńskie towarzystwo odwo­
łuje się wyłącznie do auśtrjackich niemców, na tej 
zasadzie, że mrący z głodu w wschodnich Prusach, są 
także niemcy, „braterskie plemię na północy niemie­
ckiej ojczyzny,” jak  powiada odezwa; nam zaś, doda­
je  dziennik czeski, jakoś nie przystoi zakłócać te czy­
sto niemiecką ludzkość poczciwych mieszkańców 
Wiednia, wykazując sm utną prawdę, że lud cierpiący 
głód w wschodnich Prusach, po większej części jest 
słowiańskim. W odezwie do niemców auśtrjackich, 
szczególniej zasługuje na uwagę zakończenie: „Do­
wiedźmy cudzoziemcom, rachującym na naszą niezgo­
dę, że naród niemiecki zjednoczył się i pozostanie 
zjednoczonym, pomimo ogólnych wojen swych m onar­
chów, pomimo burz panujących w jego łonie. S tara j­
my się o to, aby w narodzie niemieckim utrwaliło się 
przekonanie, że pokój prazki, jakkolwiek może usu- 1 
nąć pograniczne słupy Niemiec, jednakże nigdy nie 
rozerwie łańcucha który na wieki opasuje niemiecką 
narodowość. Do tego dziennik czeski dodaje: „G dy­
by jakiekolwiek niepolityczne czeskie towarzystwo w 
Cislifawji, odezwało się w podobnych wyrażeniach o 
wzajemności, słowiańskiej —jakaby natenczas powsta- ] 
ła  wrzawa?”

Prusy i Niemcy.
♦ ( K s i ą ż e  N a p o l e o n ) .  B erlin , 8 marca. K sią - 

że Napoleon złożył dziś wizytę p. Bismarckowi. Dziś 
w południe przyjmował on u siebie jenerała  W ran- i 
gla i podsekretarza stanu p. Thiele. Wieczorem bę­
dzie na obiedzie u p. Benedetti. P. Bism arck, jenera ł 
Moltke i am basador turecki zaproszeni zostali na ten 
obiad. We wtorek odbędzie się uczta u księcia Sagan. ' 
Niewiadomo jeszcze, kiedy książę odjedzie. Mówią, i 
że powróci wprost do Paryża. {Cor. H . B .)

♦ ( S e n a t  f r a n k f u r c k i ) .  W d. 1 m arca nastą- , 
piło rozwiązanie senatu i rady obywatelskiej m. 
Frankfurtu  w sali senatu tego dawnego miasta wol­
nego. Z temi dwoma zgromadzeniami znikły ostatnie 
ślady dawnej niepodległości tej rzeczypospolitej. R ad­
cy i senatorowie rozeszli się przy trzykrotnych okrzy­
kach na cześć „m iasta wolnego,” i jak  powiada N ie  - 
der R hein  Courrier, nie chcieli udać się pomimo we­
zwania prezydenta rządu p. Dietza, na zebranie no­
wego zgromadzenia utworzonego pod kierunkiem 
Prus. {La F r.)

Francja.
♦ ( C i a ł o  p r a w o d a w c z e ) .  P aryż, 9 m arca. 

Na dzisiejszem posiedzeniu ciała prawodawczego, 
rząd  złożył budżet na r. 1869 i propozycję w przed­
miocie pożyczki 440 miljonów franków. W  b u je c ie ,  
dochody stałe obliczone są na 1699 miljonów, w ydat­
ki zwyczajne na 1627 miljonów, dochody n iesta łe  na 
93 miljony i wydatki nadzwyczajne na 184 miljony 
franków. Przy głosowaniu ostatecznem, cały projekt 
do prawa prasowego przyjęty został 242 głosami 
przeciw jednem u (Berryer), poczem izba uchwaliła 
prawo o kontyngensie 230-u głosami przeciw 12 u. 
Przewyżka w wydatkach wynosząca przeszło 90 mil­
jonów fr., ma być pokrytą zapomocą pożyczki. (W olffs  
T. B . j .

♦ (O b 1 i g i m e k s y k a ń s k i e .  — Z a p r z e ­
c z e n i e ) .  P aryż , .9 marca. Podług P atrie , rząd 
francuzki postanowił, ażeby posiadaczom obligówme- 
ksykańskich, oprócz wzmiankowanego w raporcie m i­
n istra  skarbu kapitału 40 miljonów franków, zape­
wnioną została renta roczna w wysokości 3 miljonów 
franków, k tóra ma być pomiędzy nimi dzielona. W ten 
sposób, wartość obligów dojdzie do wysokości około 
127 franków. — E ten d a rd  zaprzecza wiadomości o 
spodziewanem jakoby przybyciu Fuada-paszv do P ary ­
ża. ( Wolffa T.. B ) .

Włochy i Rzym.
♦ ( S t o s u n k i  z R z y m e m ) .  Florencjo:, 9 

m arca. Correspondance itd ienne , zbijając twierdze­
nie gazety Giornale di Koma, powiada, że jeżeli m ia­
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ły  miejsce na granicy nadużycia na szkodę handlu i 
podróżnych, pochodzi to właśnie ztąd, że rząd  pa- 
piezki odrzucił propozycję zaprowadzenia pomiędzy 
obu terytorjam i trybu, któryby uczynił niepotrzebne- 
mi paszporta i rewizje na komorach celnych. (Cor. 
Bav. B u l.)

Turcja i ziemie słowiańskie.
* ( Z m i a n a  g a b i n e t u ) .  Depesze z K onstanty­

nopola donoszące o zmianie gabinetu tureckiego nie 
podają żadnych bliższych wiadomości o przyczynach 
tego wypadku. Agaton effendi, świeżo mianowany 
m inister robót publicznych, je s t chrześcianinem o r­
miańskim. Jest to pierwszy chrześcianin wezwany do 
składu m inisterstwa tureckiego. Bawi on obecnie w 
Paryżu, prowadząc układy o zawarcie trak ta tu  pocz­
towego. M idhat-pasza, mianpwany prezesem rady mi­
nistrów , był gubernatorem  Buigarji. Energja je ­
go działań i stałość charakteru  zwróciły na siebie 
uwagę sułtana. W administracji tej prowincji zapro­
wadził on zasady porządku i postępu, charakteryzu­
jącego instytucje państw nowoczesnych. Co do Saw- ] 
fet-paszy, który mianowany został ministrem oświe- j 
cenią, należał on do stronnictwa uhlamów, mało przy- i 
chylnych, jak  wiadomo, dla idei cywilizacji europej- i 
skiej. Mówią jedaak , że różni się on w zdaniach j 
z swoimi współwyznawcami, a co ważniejsza, uchodzi j 
za najświatlejszego człowieka w Turcji. Trzej ci mę- ; 
żowie stanu, jako też p. M antas, m inister sprawiedli- j 
wości, p. Kabuli, m inister handlu, Szerid-effendi, Ef- j 
k ia t i Kiamil, ministrowie bez wydziałów, oddani są j 
całkiem Aali-paszy, z czego można wnosić, że dbko- j 
nana obecnie zmiana m injsterjalna w Turcji przynio- \ 
sła  z sobą nowe poparcie dla polityki wielkiego we- j 
żyra. {L a  Fr.)

♦ ( F a ł s z y w e  w i a d o m o ś c i ) .  Nordd. A . Z . pi- j 
sze pod datą 10 go marca: Mieliśmy już niejednokro- j 
tnie sposobność stwierdzić, że główmie gazety i ko­
respondencje wiedeńskie usiłują gorliwie rzucić  cień i 
podejrzenia na teraźniejszy rząd rum uński. Nieda- ! 
wno mówione o imaginacy’jnych bandach, zagrażają- ! 
cych jakoby Buigarji, obecnie zaś pomienione pisma : 
i korespondencje weszły na drogę wyższej polityki i i 
przypisują księciu Karolowi zamiary ambitne, twier- j 
dząc, że chce on ogłosić się niezależnym od Porty, 1 
jak  to czytamy znowu w ostatnim numerze L loyda  \ 
peszteńskiego. Lecz z wiadomości jak  najdokładniej- i 
szych z tamtych stron przekonywamy się coraz bar- 5 
dziej, że wszystkie Turcję niepokojące wiadomości 
z Serbji, Rummiji i Buigarji pochodzą od agents pro- I 
vocateurs wygnanego księcia Kuzy, którym  z drugiej 
strony dawana jest, jak  się zdaje, zupełna swoboda 
działania, ażeby dać powód do uzbrojenia ludności j 
muzułmańskiej. Robione są usiłowania, ażeby znie- i 
wolić Portę do skoncentrowania arm ji w' Buigarji,

: z czego następnie rozwijałyby się dalsze plany. Na 
; szczęście zdaje się, że tak Porta, jak  i inne mocar- 
; stwa przekonały się o zamiarach podstępnych, jakie 
i kryją w sobie te manewra.

* ( K w e s t j a  k a n d j o c k a ) .  Zdaje się, że żoł­
nierze tureccy na wyspie Kandji użalają się na to, iż 
me natrafiają już na tej wyspie dostatecznej liczby 
starców, kobiet i dzieci, na których mogliby mścić 
się w sposób brutalny. Dla zadosyćuczynienia bez- 
wątpienia temu użalaniu się i życzeniu zeń wypływa­
jącem u, rząd turecki zażądał obecnie od Grecji, aże ­
by w ysłała napowrót na pomienioną wyspę rędziny 
kandjockie, które schroniły się na terytorium  króle­
stwa greckiego. (N ord .)

* ( L i t e r a t u r a  b u ł g a r s k a ) ,  jak  donoszą ga­
zety czeskie, odznacza się w ostatnich czasach wiel- 
kiern ożywieniem. Bulgarowie wzięli się gorliwie do 
zbadania zaniedbanego dotąd językoznawstwa i do 
wychowania młodzieży. W tych przedmiotach wyda­
ne zostały następujące książki: „FpauaT iiK a ?a iio- 
jiOÓ.irapCKiu ie3HKrn o ra  Hu. II. Moun.rona”, „Cpaiuiu- 
Te.inna rp a jia im a  3a c ia p r in  pepKOSHUfi u nomu! 
ójirapćitiH łiBHKi, o ra  II. P. C.iaBOintOBa”, „Hobt, óy- 
KBaps”, „'IirraiiKa nepKomia i „HiiTOMita”  (m ałe wy­
pisy dla dzieci). W przytoczonych powyżej tytułach 
książek zachowana jest pisownia bułgarska, k tóra je ­
szcze nie ustaliła się.

Belgja.
* ( I z b a  d e p u t o w a n y c h ) .  Wniosek postawio­

ny przez p. H ardy w belgickiej izbie deputowanych, 
ażeby nie były wydawane osoby, któreby dopuściły 
się, dla powodów politycznych, zamachu względem 
obcego monarchy, został cofnięty przez wnioskodaw­
ców, jak  się tego spodziewać należało i jak  o tern 
Patrie  donosi z zadowoleniem. {Nordd. A . Z .).

Anglia.
* ( E i w e s t j a  i r l a n d z k a ) .  L o n d y n , 9 m r;rca. 

M om ing Post donosi, że rząd wystąpi ju tro  w parla­
mencie z następującemi propozycjami w przedmiocie 
Irlaudji: Zamianowanie komisji dla roztrząśnięcia

kwestji posiadłości ziemskich, oraz odroczenie kwe- 
stji kościoła, założenie uniwersytetu katolickiego i 
udzielanie subw encijna budowę dróg żelaznych. (Cor. 
H av. B u l.)

I f.
'Korespondencje Dziennika Warszawskiego.

Paryż, 2 marca. (*)
Mapa.—Międzynarodowe towarzystwo pomocy ranionym. — 

Wiosna.—Teatra.—Handel.
W yszła broszura z mapą Europy w XX wieku. 

Rosja ogranicza się na niej przestrzenią pomiędzy Pie- 
czorą a D iwiną północną; pomiędzy W ołgę a Donem 
umieszczona je s t stolica Czerkasji; Polska rozciąga 
się na wszystkie plemiona słowiańskie; Grecja zastę­
puje T urcję; W iedeń je st stolicą Niemiec. A utor 
nie jest polak, tylko francuz, niejaki p. Dreoone, mie­
szkający na ulicy Opportune, gdzie sprzedaje się ta. 
niedorzeczna mapa.

Jenera ł Hoon został wybrany prezesem międzyna­
rodowego towarzystwa dla udzielania pomocy ranio­
nym; a cesarzowa przyjęła ty tu ł członka honorowego 
tego towarzystwa.

Żurawie ukazały się w Alzacji, co przepowiada 
wczesną wiosnę i pogoda jest prześliczna.

L e  prem ier j  our de bonheur, opera komiczna Au- 
bera, wynagrodziła publiczność za utwory Offenbacha, 
którem i karm ili ją  przez całą zimę. „W spółzawodni­
cy,” komedja w 4 ch aktach Rolanda, ma powodze­
nie. Tegoż autora komedja: „Nasi przodkowie,” bę­
dzie przedstawiona w teatrze La Porte St. M artin. 
Książę brunświcki zawalił się w loży teatru  Boufies, 
a raczej loża zawaliła się, a księcia podniesiono nie­
uszkodzonym.

M inister spraw wewnętrznych udzielił pozwolenie 
na przywożenie ruskich cietrzewi i jarząbków.

Handel włosami jęst jednym z najkorzystniejszych: 
sprzedają je  po 20 — 25 franków za funt, a skupują 
na wsi za bezcen. Na sprzedanie tysiąca funtów nie 
trzeba długiego czasu. Handel gałganami niejednem u 
dostawcy dostarczył 12,000 fr. dochodu.

Dwie panny z wyższego tutejszego towarzystwa 
wstąpiły do klasztoru.

5 marca.
P. de la Yaronne.—P. Bertia.—R w estja wschodnia— Nabo­

je —Różne wiadomości.
P. de la Varenne, o którym  nieraz była mowa z po­

wodu sądu polubownego w sprawie z pp. G u ero u lti 
Havin, jest ciekawą osobistością. W ypłynął on na 
wierzch w 1848 r. i odznaczył się ogłoszeniem dzieła: 
„Tajemnice ratusza,” które zaszkodziłe jego karjerze 
we Francji, tak, że udał się on do W łoch i został a- 
jentem  Cavoura. W Paryżu więcej rozdawał orderów 
śśw. Maurycego i Łazarza swym pochlebcom, niż 
stronnikom W iktora Emanuela, i p. Gfućroult nie mo­
że powiedzieć, że i jego dziurka od guzika nie przy- 

, ozdobiła się zieloną wstążeczką.
P. Bertin broni P rus do tego stopnia, że napastuje 

b. króla hanowerskiego i robi mu wyrzut, że przyj- 
1 muje 60 milionów fr. wynagrodzenia za swe państwo, 
i Dodaje on, że hrabia Chambord, jakkolwiek nie po- 
; chodzi od Otokara i Gwelfów, nie sprzedaje swych 
! praw za żaden półmisek soczewicy; chodzi tu  bardziej

0 zamki niż o prawa.
j Powiadają, że p. de Moustier posłał także noty do 

B ukaresztu i Belgradu, iż kwestja wschodnia u traci 
cały swój groźny pozór.

i Obliczono, że pruskie działo, które było na w ysta­
wie powszechnej, wymaga naboju prochu za 4,000 fr., 
a inne mniejsze działa Kruppa, wymagają kuli po 100 
fr., tak, że nie trudno wystrzelać miijon fr. w jednej 
bitwie lądowej lub morskiej. Tymczasem nabój k a ra ­
binu Chassepot jest daleko droższy od naboju kara- 
bina Dietza, i w żaden sposób nie mogą dojść do 
zmniejszenia wydatków.

Dnia 11-go kwietnia będzie bal w pałacu k ryszta­
łowym, na który zaproszono wiele znakomitych 
osób.

? Bawarskie karety  królewskie przybyły do S tras­
burga i udały się do Nicei po ciało króla Ludwika
1 go.

W banku jest brzęczącej monety 1, 25,000,000 
fran.

P. Lćverrier przyznał się w akademji, że płacił 
swym współpracownikom 200 fr. za odkrycie planet, 
aby tylko przyłączyć do nich swe nazwLko.

Alberyk Sequon naznaczony został komisarzem 
Odeonu.

W  poście zaczęły się koncerty w pałacu lu ile r ie s , 
przeciągające się do północy. K .

*) T en  i następny  list wzięte są z W arsz. D niew .
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O użyteczności połączenia kas 
oszczędności z kasam i pożyczkowe mi.
W szpaltach niniejszego pisma nie tak dawno 

wznawialiśmy potrzebę zakładania tak zwanych kas 
pożyczkowych czyli zaliczkowych, na wzór Schulthe- 
Delitsch, w celu otworzenia kredytu dla rzemieślni­
ków oraz drobnych przemysłowców, po miastach i 
miasteczkach. Potrzeba owa tem donioślejszej n a ­
bierze ważności, gdy w prowincjach tutejszego kraju, 
wedłyg statystyki na rok 1866. zajmujących się rz e ­
miosłami znajduje się około 90,000 głów a wartość 
ich wyrobów szacowaną jest rocznie na 8 miljo- 
nów rsr.

Po bliższem objaśnieniu warunków prawnych, na 
podstawie których pomienione kasy pożyczkowe mo­
głyby być bez przeszkody otwierane, przyśliśmy do 
przekonania, że takowe warunki t. j. ogólne zasady, 
w przepisach tutejszego kraju (jak to ma miejsce 
np. co do otwierania kas oszczędności), wcale niei- 
stnieją, w rzeczach bowiem praktycznego i powsze­
chnego wykonania, analogii prawa 1 ab przepisu po- 
jedyńczego, gdzieś w jakie specjalnej ustawie umiesz­
czonego niepodobna jest dopusczać. Postanowienia 
z r. 1823 o kasach cehowych odnoszą się li tylko do 
cechów, artykuły zaś kodeksu cywilnego o spółkach 
np. bezimiennych, ze względu na formę, nie mogą być 
stosowane do kas pożyczkowych.

Mimo różnicy prawa, spotykami jednak w pismach 
perjodycznych Cesarstwa nawet częstą wzmiankę o 
zakładaniu w różnych miastach z zatwierdzenia 
ministra spraw wewnętrznych, kas, mających na ce­
lu przyjmowanie oszczędności i udzielanie z nich za­
liczek, bez żadnego ze strony rządu przyczynienia 
się. Prosta ustawa tych kas, jest nawet lepszą od 
zawisłych subtelności Schultche-Delitsch. Co lewą 
r ęką kasa przyjmuje na mniejszy procent, to oddaje 
prawo na procent wyższy. Różnica procentu pokrywa 
dostateczne wydatki na zaspokojenie procentów od 

■« kwot oszczędzonych, oraz na utrzymanie administra­
cji, a że potrzebujących jest zawsze więcej jak tych 
Co oszczędzili, więc niepodobna prawie przypuszczać 
wypadku, ażeby kapitał zebrany z oszczędności, po­
trzebował bvć inaczej użytym jak na pożyczki dl* 
klasy rzemieślniczej i przemysłowej. Ani norma po­
życzek ani też norma wkładów oszczędności, nie jest 
ograniczoną. Kasy posiadają atrybucję lokowania nie- 
.wydatkowanego na pożyczkę kapitału w papierach 
publicznych.

Otóż to, w krótkim przykładzie, i dzieje się w cesar 
stwie, może być według naszego rozumienia, z łatwo­
ścią zastosowane do tutejszej prowincji, tem bardziej, 
że kapitał tutejszych kas oszczędności, daje do tej 
operacji zupełnie dostateczną podstawę.

Ukazem Najwyższym daty 13 (25) lutego 184-3 
określone zostały zasady otwierania pod opieką rzą ­
du i zwierzchnością byłej dyrekcij ubezpieczeń kasą 
oszczędności.

Z żalem tu wyznać musimy, iż tak dobroczynna 
instytucja, przez ćwierć wieku nierozwinęła się na­
leżycie, bo zaledwie wr 17 miejscowościach, kasy ta- 

, kowe istnieją a mianowicie: w Warszawie, Płocku, 
Radomiu, Lublinie, Suwałkach, Kaliszu, Siedlcu, 
Kielcach, Petrokowie, Łomży, Włocławsku, Lodzi Ł ę­
czycy, Bieły, Hrubieszowie, Mławie i Sandomierzu.

Przy obecnym podziale kraju, kasy takowe mogły­
by być jeszcze otwierane w pozostałych 55 miastach 
które jako powiatowe, uważane być powinny za mia­
sta większe. . .

Centralne rozlokowanie tych miast, przedstawia 
m .żność przyjęcia udziału w kasach oszczędności 
ludności miast i miasteczek wyszczególnionych.

Wedle autentycznych źródeł, w kasach oszczęduo- 
-ści, po dzień 1 Stycznia 1868 roku ulokowano ka­
pitał 686,634 rsr. przez 17,846 uczęstników.

Podług zasad przytoczonego ukazu, powyższy ka­
pitał, lokowanym jest w Banku Polskim, który obo­
wiązany jest uiszczać po 4 i pół procentu, to jest 4 
dla uczestników, a pół procentu na utrzymanie ad­
ministracji, druki etc.; kasy więc oszczędności tutej 
sze otrzymują jak widziemy po rs. 4,500 rs. od kwot 
100 tysięcy rs. czyli otrzymały w r. 1867 około 
30,000 rsr. Na koszta zaś administracji odpada rocz­
nie około 3,500 rsr.

Dla osiągnięcia powyższego celu, zdaniem naszem 
dostatecznem by było wyjednać zmianę prawa z roku 
1843, któraby upoważniała kasę oszczędności pod 
kontrolą władzy gubernjalnej i wydziałów ubezpie­
czeń, do u ż y c ia " stosownych osczędności na pożyczki, 
słowem do ustanowienia kas zaliczkowych, przy jed­
nych i tych samych kasach oszczędności.

Stosowny regulamin określiłby w takim razie wy­
sokość pożyczek, rodzaj wymaganego poręczenia 
(najbezpieczniejsze poręczenia tych, którzy złożyli 
kwoty w kasie oszczędności), ustanowiłby przy udzia­
le uczestników, kontrolę nad tym funduszem —oraz 
sposoby egzekucji w razie niewypłacalności dłużni­
ków. .

Kasv takowe, w miarę praktyki, nałogu ludności, 
mogłyby z czasem przejść w zakres banków prowin­
cjonalnych na wsparcie rzennósł i drobnego przemy­
słu miejscowego. Dobrodziejstwa z takiego urządze­
nia byłyby nieobliczone.

Znając z bliska, jak daleko jeszcze u nas do roz­
powszechniania w maśie, elemeuternych ekonomicz­
nych pojęć, szczególniej w niższych warstwach ludno­
ści, sądzimy, iż bezwarunkowe stosowanie zasad 
Schultze-Delitsch na gruncie tutejszym, co najmniej 
jest zawczesne. Udział władzy jest-tu  koniecznym, bo 
jakkolwiek niepodzielamy protekcji w zadaniach ekono­
micznych, bo ta zawsze prawie tłumi naturalny roz­
wój sił każdego pracownika, to niepodobna jest od 
razu przystępować do zmian, boć ekonomiczne in­
stytucie t ik  jak każde inne, muszą być stosowane w 
praktyce do stopnia rozwoju pewnej danej społecz­
ności.

Gdyby powyższy zaoszczędzony przez uczestników 
kapitał, zamiast ulokowania w banku, oddawanym 
być mógł na pożyczki z procentem zwyczajnym, nie- 
wyżśzym od 8% , instytucja taka, zdolną by była po­
kryć wszystkie wydatki, nawet w takim razie, gdyby 
niecałkowity kapitał z oszczędności był wypożycza­
nym, w braku np. żądań i poprzedniego poręczenia. 
Reszta zbvwająćego kapitału, jak to ma miejsce w 
cesarstwie, mogłaby znaleźć bezpieczeństwo w zaku­
pie papierów pubhczuych, jak np. listów zastawnych, 
likwidacyjnych lub biletów pożyczek premjowych.

„Są, którzv wyobrażają (powiada Blanqui), że dla 
„objaśnienia kwestji codziennie rozbieranych, potezeba 
„uciekać się do najgórniejszej części umiejętności e- 
„konomicznej, to jest do części najniepewmejszej i 
„najmniej zrozumiałej. Jest to błąd. Właśnie wyo-
„brażenia najelementarniejsze prowadzą nas w za­
stosowaniach najbardziej zawikłanych. TY i dok ko- 
,,ciołka przy ogniu, dostatecznie tłumaczy całą teo- 
„rją machiny parowej-’

Prosimy o rozbiór niniejszego zarysu kas zalicz­
kowych w połączeniu z kasami oszczędności, prosie- 
my o uwagi, te perjodyczne pisma, które się nie zam­
knęły w granicach swojej ciasnej odrębności. Dzien­
nik Warszawski czytanym jest głównie przez tych, 
od których wyłącznie zależy incjatywa wyprowadzenia 
na jaw potrzeb bieżących tutejszej społeczności, w 
miarę tego, jak dalece uznają takowe za sprawiedli­
we i dojrzale udowodnienie.

J. Static......

Kronika sądowa.
Za śladem

Około północy z dnia 15 na 16 marca 1866 roku, 
czterej ludzie nieznani, otoczywszy barak samotny 
w osadzie leśnej Kaczy-dół zwanej, położonej przy 
trakcie prowadzącym ku wsi Wawer, który zamie­
szkiwał Hersz Zawłodawer, kasjer lasów wilanowskich 
z rodziną i pisarkiem swoim Ajzykiem Kolskim, za­
częli dobijać się do drzwi, i oświadczywszy, że są po­
wstańcami z pod Węgrowa i z bronią, żądali natar­
czywie aby im otworzono.

Zbudzony Zawłodawer uchylił drzwi nieśm iało, ale 
w tej chwili przybysze w łożywszy pomiędzy nie ki e, 
już ich zamknąć nie dali i przemocą wdarli się do 
mieszkania. Było ich czterech: jeden wzrostu zn a­
cznie niższego, "trzej inni wyżsi. W szyscy mieli twa­
rze poczerniosę dla niepoznania ich a w ręku kije i 
pałki. Wpadając zgasili św iatło, czem jeszcze bar­
dziej ' przestraszony Zawłodawer, uciekł z Ajzykiem  
do kuchni. Jednocześnie napastnicy oderwali okno 
od drugiej izbv w której spała żona jego z dziećmi, 
szczapa drzewa rozbili okiennicę i wrzucili szczapę 
do środka, tak, że o m ało dziecka nie zabili. Prze- 
lękniona kobieta porwała jedno dziecko na ręce i u- 
ciekła do izby Ajzyka, a spostrzegłszy się, ze drugie 
dziecię pozostawiła w izbie plądrowanej przez rabu­
siów, zaczęła rozpaczać, tem więcej jeszcze, ze dwóch 
bandytów stanęło przy drzwiach z pałkami i wejścia 
broniło.

Rozpaczliwy płacz matki wzbudził odwagę w męż­
czyznach; porwali więc topory,* wyparli drzwi i z 
krzykiem rzucili się na napastników^ Tym niespo­
dziewanym zwrotem zmięszani rabusie, cofnęli się i 
zaczęli uciekać. Zawłodawer i Ajzyk puścili się za 
niemi w pogoń, lecz ich doścignąć nie mogli, tylko 
Ajzyk rzutem siekiery skaleczył lekko jednego z nich 
zdaje się najniższego w ramię.

Powróciwszy z bezskutecznej pogoni, przekonali 
się, że złoczyńcy zabrali już samowar, l i c h ta r z e  i szu- 

.fladę z różnemi drobiazgami i papierami, odsunęli

! także kufer i nawet naruszyli już zamek, ale pienię 
dzy zabrać nie zdążyli. . . ,

Zawiadomiono bezwłoczme zandarmerję i Rozpo­
częto natychmiast, jeszcze przededniem poszukiwa­
nia Obejrzano starannie miejscowość i znaleziono 
ślady złoczyńców. Siady te były wyraźnie wyciśnięte 
na śniegu i wskazywały stopy czterech ludzi, idących 

j parami od samego baraku Zawłodawera w pole. Po­
szukujący posuwając się tym tropem, znaleźli naprzód 

• lichtarz, dalej kran i kominek od samowara, dalej je­
szcze pudełko od papierosów, ręcznik, a w końcu 
szufladę z papierami i inne drobiazgi przez rabusiów 
wyniesione i w ucieczce porozrzucane, i as ępne 
śiady mniej były wyraźne, ale później stał) się znow 
wybitniejsze i prowadziły prosto do chałupy zamie­
szkałej przez czterech traczów leśnych: M. >> , J- lv-»
S. P., i E. L , Przy chałupie była znaczna za­
spa naniesionego przez wiatr śniegu a na mej 
ślady te same, jakie doprowadziły aż dotąd poszuku­
jących, tylko jeszcze wyraźniejsze; otoczono więc cha­
łupę i aresztowano wszystkich czterech jej mieszkań­
ców.

Teraz, mając już tak znaczące wskazówki, rozpo­
częto bliższe ich sprawdzanie. Buty wszystkich czte­
rech podejrzanych przymierzane w kilku miejscach do 
pozostawionych na śniegu śladów, pasowały do nich 
zupełnie, i to tak dalece, że przeliczywszy sztyfty 
w bucie K-go i zrobiwszy nim odcisk na ściegu, 
takowy zgadzał się doskonale ze śladami od bara­
ku Zawłodawera prowadzącemi, a nawet główka 
jednego szyfta złamana i na śniegu wyciśnięta, była 
wyraźnie taka sama.

Co więcej, obok tak ważnych poszlak, szybkość 
poszukiwania dostarczyła jedno więcej ] rzekonanie,

| że W., i jego towarzysze byli sprawcami rabunku: 
wszyscy czterej nie zdążyli jeszcze obmyć dobrze 
swych twarzy, na których d strzedz  ̂ można było 
wyraźnie resztki rozmazanego czernidła. Wreszcie 
dowody ich zbrodni uzupełniła odbyta w sądzie, w 
kilkanaście dni później rewizja lekarska W., naj­
niższego z przestępców , któia wykazała: YV.,
miał na ram ieniu bliznę obszerną, już zastru- 
pioną i odpowiednie jej przecięcie sukmany, to jest 
ranę zadaną mu w czasie pogoni rzutem siekiery przez 
Ajzyka. . . .

Do tych wszystkich, już samych z siebie nie zbi­
tych dowodów, przybyło jeszcze własne przyznanie 
się M. W., który badany na razie przez władze 
policyjuo - wojskowe, opowiedział cały napad no-  ̂
cny zgodnie z pierwotnem podaniem Zawłodawera.’ 
Pierwszy z nich, który podał myśl rabunku, był 
K. Wszyscy czterej udział w nim przyjęli. Udar 
jąc powstańców weszli do baraku kasjera, okno 
szczapą drzewa rozbili, pieniądze wziąść chcieli i już 
się do lego zabierali, kiedy z sąsieduiej izby wypadli 
na nich w całym pędzie z siekierami Zawłodawer^i 
Ajzyk i krzycząc: „uciekajcie bo zarąbię każdego , 
zmusili do ucieczki. W. i L. uciekli z sieni, gdzie 
stali z pałkami na straży, K. i P. wyskoczyli oknem, 
zabrawszy tylko samowar, szufladę i niektóre dro­
biazgi. Część tych przedmiotów po drodze po­
gubili, a samowar zakopali. Zeznający to wszystko 
W. wskazał nawet miejsce w zagajniku, gdzie sa­
mowar ukryli, lecz go tam nie znaleziono, gdyż, 
jak utrzymywał ten przestępca, musiały go zabrać 
żony współubwinionych.

W obec tylu prawnych dowodów rabunku, w obec 
tak szczegółowego przyznania się YV. i powołania 
przez niego do uczestnictwa w zbrodni trzech innych 
wspólników, uporne wrypieranie się tych ostatnich nie 
mogło mieć żadnego istotnego znaczenia. W praw- 
dziei sam W. po osadzeniu go w domu badań, i pra­
wdopodobnie, jak się to często zdarza, nauczony i pod- 
mówiony przez innych zbrodniarzy, odwołał swoje 
przyznanie i także zaparł się wszystkiego, ale to jego 
odwołanie, widocznie kłamliwe, niezem, nieuzasadnio­
ne i odparte licznemi okolicznościami i ^szczegółami, 
wykazującemi do oczywistości, że nikt inny y • 
on i jego towarzysze byli sprawcami rabun1 ’ ko
mogło wpłynąć na osłabienie zebranych p
nim dowodów. . dv wszyst-

Gdy więc przyszło do wyrokowania, -4 za prze_ 
kich trzech instancji uznały jednozgoan^, K ^  
konanego o tę fcr duię i z„mD.cy ^sv b erji i pozba- 
P., skażały go na osiedlenie w ^  p  { L  

wienie wszelkich praw, ty _wierne w*z-xn..v,u jBy wyrzekł tymczaso-
sąd kryminalny i sąd^ap ^ J{ p  aje seca ^ na a^u _ 
wp ieh uwolnienie z 9  u; tawe ich uwolnienie zte§ W yroki te (uchylił, wszyst 
tekapelacji prokui przek0Canych z W. uznał i na 
kich trzech za równo e 
taką samą karę os*dził.
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■Korespondencie Handlowe Dzień. Waraz.
Gdańsk, 7 marca.

Pow ietrze zmienne, lecz dość łagodne. W ia tr  z a ­
chodni.

W  A aglji ta rg i spokojne i pokup zboża nader m ały . 
Ceny pszenicy krajow ej w szystkich gatunków , cofnęły 
się w pierw szych dniach o 2 szyi. na kw arterze, a  to - j 
w a r  zagraniczny m ało  żądany tylko przy  ustępstw ie 1 j 
do 1 % szyi. znajdow ał kupców , w końcu tygodnia je - ' 
dnakże tendencja targów  nieco sie polepszyła. S tan  
ozimin bardzo zadow alniająey, a lubo wiadomo, że j e ­
szcze zaw cześnie ju ż  dziś w yrokow ać o przyszłych u ro ­
dzajach, to  jednakże  opinja się u s ta la , że dowozy będą 
znaczniejsze i farm erzy resztę swych zasobów  chętniej 
zechcą spieniężyć, jeśli tylko w iosna lę lz ie  pom yślną. 
Jęczm ień  i owies dobry m ają odbyt po cenach zeszłego 
tygodnia. G roch bez zmiany.

W e F rancji pokup także znacznie o słab ł, a  w sku tek  
cofnięcia się cen inąki w  P aryżu  o 4 frank i na w orku, 
pszenica na większej części placów  o 65 do 70  cent. na 
120  kilogr. tańsza. T ak ie  zniżenie zdaje  się jed n ak że  
ty lko  być chw ilow em , bo pomimo wielkiej liczby o k r ę ­
tów  ze zbożem, k tó re  w tym  tygodniu do M arsy lji, H a - 
v ru  i D unk ierk i przybyły, n tgdzie n ie  spostrzegam y 
przepełn ien ia , to w ar w yładow any, rozchodzi się szybko 
po prow incjach , a ceny zbożowe w m ałych m iastach i 
po w siach są  wyższe jak  w portach . Z apasy ży ta  zd a ­
j ą  się być zupełnie w yczęrpnięte i to w ar ten tylko 
rzadko przybyw a na targ i. Jęczm ień i ow ies bez 
z m inny.

N a  naszym  placu pomimo m ałych dowozów, pokup 
bardzo słaby , ceny się chw iały  i stopniow o o 7 y2 do 
10  guld. na  łaszcie się cofnęły. W  początku  tygodn ia  
pszenica podrzędna jak o  tańsza łatw iejszy m iała  odbyt, 
w  ostatnich trzech  dniach gatunki średnie, jasne  więcej 
by ły  żądane, a  lubo tendencja ta rgów  pozosta ła  słabą , 
za n iek tóre  pa rtje  zdołano osiągnąć nieco wzm ocnione 
ceny. Ż yto  mimo dziennych fluktuacij, dziś nie jest ta ń ­
sze ja k  w zeszłym tygodniu . Jęczm ień żądany. G roch 
o 6 guld. tańszy. N a  naszym  placu sprzedano w ciągu 
tygodnia pszenicy łasztów  5 1 0 , ży ta  130, jęczm ienia 
20 , owsa 5, grochu 10. Płacono za korzec polski psze­
nicy białej funt- 235  do 245 złp . 72 do złp. 74 gr. 17; 
pszenicy szklistej fun t. 241 do 247 , złp. 7 0  gr. 9 do zł. 
73  gr. 23 ; pszenicy w ysoko-pstrej funt. 222 do 2 4 3  zip .
60 gr. 13 do zł. 72 gr. 2 6; pstrej funt. 2 1 5  do 231  zip.
61 gr. 10 do złp. 65 gr. 29; żyta złp. 48  do złp. 53 
g r. 10; jęczm ienia złp . 34  g r. 20 do złp . 40  g r. 26; 
ow sa złp . 20 g r. 13 do złp . 26 gr. 20; grochu złp . 39 
g r. 3 do zip. 48  gr. 26 .

K u rsa  zam ian: Londyn 6 .2 4 % , H am burg  1 5 1 % . 
A m sterdam  14 3 % . W arszaw a 8 4 % .

A leksander M akow ski i Spółka.

d e N a n g is— p. Corsi;  M arcel s ta ry  s ługa  R au la— p .J 3 os- 
si;  U rb an  paź królowej — pani R ota;  M aurevert pow ier­
nik hrabiego de S t. B ris— p. Suszyński;  B o is-R ose —p. 
Ambonetti', J ed n a  z d am — panna R y b ic k a .— Tańcs.— ! 
Zacznie się o godzinie 7 -ej). —  Ju tro , w p ią tek , opera 
Biała dama. —  W czoraj, we Środę, daw ano operę Ga­
duły i Divertissement z baletu  Monte-Christo, bv ło  osób
1 5 4 .

T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I. — Jutro,  w p iątek , p rzy ­
słow ie Ciekawość, pierwszy stopi ń do piekła; kom edja 
On będzie moim; kro tochw iia  Dobra noc sąsiedzie —
W c zo ra j, we środę, daw ano obrazek dram atyczny Jam 

bogaty; krotochw ilę Piosnka Wujaszka; kom edję Klucz 
Metelli, było osób 4 0 0 .

W S A L I K L U B U  R U S K IE G O . —  W czoraj, we śro ­
dę, na Wieczorze przez ruskiego śpiew aka narodow ego 
A . S iaw iańsk iego  i tow arzystw o śpiew aków  s ło w ia ń ­
skich, przy udziale p. G orbunow a, arty sty  cesarskich te a ­
trów , było osób 300 .

* D nia 28 (1 1 )  b .m ., chorych w 8-in cywilnych szp i­
talach: przybyło  88 , w yzdrow iało 68 , um arło  17, p o ­
zostało  1970  (męczyzn 914 . kobiet 1 0 5 6 ), z nich w szp i­
ta lu  starozakonnych mężczyzn 180, kobiet 193 .

* W dniu 28 (1 1 ) bież. mies. i roku , UXOdZilO 93Q: 
chrześcjan: p ic i męzkiej 6 , p łci żeńskiej 6; starcza- 
konnych:  p łci męzkiej 2 , płci żeńskiej 1, razem  15; — 
zawarło śluby małżeńskie: par: chrześcjan :  
starozakonnych:  — ; — zmarło: chrześcjan : p łci m ęz ­
kiej 5 , żeńs dej 8, starozakonnych:  p łci męzkiej 4 , 
p łci żeńskiej 6 , razem  23.

dr t

Ceny targowa.
28 lutego (11 Marca) 1868 reku

PR ZEW O DNIK WARSZAWSKI.

Warszawa, 
dnia 2JI Łiwrego (12 Marca).

K a l e n d a r z .

W  piątek , 13 m arca, —  śśw. N icefora bisk. i K a ta ­
rzyny pan . — S łońce wsch. o godz. 6 min. 22 ; zach. o 
godz. 5 min. 59.

W sobotę, 14 m arca, —  św. M atyldy król. w d. —  
S łońce  wsch. o godz. 6 min. 19; zach. o godz. 6 min. 0.

W  S A L I R E S U R S Y  O B Y W A T E L S K IE J. -  W czo­
ra j,  we środę, na Koncercie fo rtep jan isty  p. M ichała 
H ertz , było  osób 3 0 3 .

W Y S T A W A  T O W A R Z Y S T W A  Z A C H Ę T Y  S Z T U K  
P IĘ K N Y C H  (w hotelu europejskim ). — C odziennie, od 
godziny 10 z ra n a  do w ieczora.— Cena w ejścia kop. 15; 
w niedziele zaś i św ię ta  kop. 5.

W Y S T A W A  O B R  A ZO  W  i S T A R O Ż Y T N O Ś C I p .  I 

Sulatyck iego  (na P odw alu  w dom u D yzm ańskich). —  i 
C odziennie , od godziny 10 rano  do 4 po po łudniu . — i 
Cena w ejścia kop. 10.

W Y ST A W A  P O W S Z E C H N A  P A R Y Z K A  p. Ecken- 
ro tb a  z B erlina, obejm ująca 70 stereoskopowych obra- 
zow na szkle, w H o te lu  K rakow skim  przy ulicy B ie lań - : 
skiej N . 5 . — Z  pow odu licznego zw iedzania i  żądan ia  
wielu osób, w ystaw a jeszcze na k ró tk i czas o tw artą  
będzie.  — Codziennie,  od godziny 10-ej z ra n a  do 9 -ej 
w ieczo rem — W ejście od osoby kop. 2 0 .— Dzieci do lat 
12 , p lącą  połow ę, to je s t 10 kop. — W czoraj,  było osób 
158.

W B. A L K A Z A R Z E  (przy ulicy Królew skiej w domu 
G rodzickiego). — D z iś  i  codziennie, p rzedstaw ienie t r u ­
py śpiewaków niemieckich, pod dyrekcją  p. P lam be- 
c k a .— Początek  o godzinie 7 . j

N A  N A L E W K A C H , w nowo urządzonym  i ogrzanym  
budynku. — Codziennie,  od godziny 9-ej z ran a  do 8-ej
wieczorem , —  WIELKA MENAŻER JA P . Heidenreicha,
z olbrzymierni lw am i i fa m ilją  tygrysów , —  o tw artą  
będ/.ie jeszcze tylko krotki czas  na N alew kach. — Co 
środa i sobota dla studentów  i w ojskow ych niższych sto - 
pni, u stanaw ia  się po łow a ceny na wszystkie m iejsca. — 
K arm ienie i tresow anie zw ierząt odbyw ać się będzie co- 
dzień o godzinie 4-ej po południu i o godz. 7-ej w ie­
czór. — Z pow odu zapow iedzianego karm ienia królikam i 
w ęża boa (eonstrik tora) na  zeszły p iątek , z pow odu nie 
apety tu  tegoż, nie przyszło do sku tku , — takow e odbędzie 
się w- przyszły p ią iek , t. j .  d. 13 b .m . o godz. 4 po polu  
dniu. Ceny miejsc: 1-e miejsce 30 kop., 5 dla szpitali; 
2-e miejsce 20 kop., 3 cie miejsce 10 kop. Dzieci do lat ; 
1 0 , p łacą  na 1-sze i 2-gie miejsce połow ę. — Wczo- 1 
ra j , było osob 79.

N A  N A L E W K A C H .— Codziennie, dw a przedstaw ie­
nia Teatru mechaaiezuego p .T a rw ith a . — Początek  1-go ! 
o godzinie 5-ej; drugiego o godz. 7 -oj.— W czoraj,  by ło  i 
osób 35 .

N A  PL A C U  N A L E W E K . — Codziennie  P A N O R A - * 
MA Mikroskopów. i

R O D Z A J  P R O D U K T Ó W
C setw ert K c r s e c  od — ' 9

rsr. kup. r u b le  sr. i fcop e j t l
P s s e m c s  ............. 16 _ 7 50 10
Ż y t o ..................... 11 20 6 85 7 _
J ę c z m i e ń .................. 8 16 4 87 5 10
O w ie 3 .................................. 5 52 3 30 3 45
Groch p o l n y ................................ _ _ _ _ _
K artofle .................................... 4 8 2 40 2 55
Pud sim a od kop 32 '/a — 35. Pud słomy od ko-. 20 -  22%. 

Lowozy. Pszenicy 171; Żyta 343; Jęczmieni* 86;
Owsa 229 czetwerti.

K U RS G IEŁD Y  W A R S Z A W S K IE J. 
d n ia , 2 9  L u tego  (1 2  M a rca ) 1 8 6 8r.

M ONETY.
Ż ądano  | P łacono 

Tin. K. | R s .| K.
P ó ł- Im p e r ja ły  R o s y js k ie  
D u k a ty  H o le n d e rs k ie  n o w e
F ry d ry c h s d o ry  P r u s k i e .........
P r u s k i  K u r a n t  za  100 t a l . . .

P A P IE R Y .
(bez w a r to śc i  k u p o n u )

O b łig i  S k a rb u  za r s .  100............................................................
B ile ty  S k a rb u  K ró l. P o l. za rs . lt 0 .....................................
O b lig ac je  C ząs tk . z r .  83"» no  złp . 500 za  s z tu k ę ___
C e r ty f ik a ty  B a n k u  n a  O b lig . C ząst. l i t .  A  po złp.

3'"> za  s z tu k ę   .......................... .............................
L i t .  B  po złp. 29. za  s z tu k ę  z k u p n e m ..................  ..........
„ „ „ bez k u p o n u ...................  ............
L i s ty  Z a s ta w n e  I i i - g o  O k re s u  S e r j i  le j  za  rs . 1 0 " . . .  
L is ty  Z a s ta w n e  I i i - g o  O k re su  S e r ji  2-ej za  rs .1 0 0 * ) ..
L i s ty  l ik w id a c y jn e  za  rs . 1 0 * ) ..............................................
D o w o d y  K om . C e n tr. L ik  w id . za  rs . IbO R s  . .  .........
5 p o ż y c zk a  ro ss ij. S t ig l i tz a  z r. 1854 za  rs . 10 >................
6 p o ż y c zk a  ro ss ij. S t ig l i tz a  z r .  1855 za  rs . 1 0 ..............
B ile ty  B a n k u  C es. R o s. z r. I860, za  rs . 1 0 .....................
M e ta l ik i  L u to w e  za rs . 100.......................................................

„  S ie rp n io w e  za r s .  1 0 ............... i .............................
R o s y js k a  pożycz, p rem . z 1865 rs . 1 • ................................

„  „  „  1866 „  100................................
A k c je  G łó w n eg o  T o w a rz y s tw a  R o sy jsk ie g o  d r u g  ż e ­

laz n y c h  rs . 125. ....................................................................
O b lig ac je  G łó w n . T o w . Ros. D ró g  Ż el. po frank". 2000

za. rs . 10*»....................................................................................
A k c je  D ro g i Ż el. W a r .-  W ie d , za  s z tu k ę ...........................
O b lig ac je  D ro g i Ż e l. W a r . W . po f r a n k  . 00 za s z t . ..  
A k c je  D rogi Ż el. W arsz . B y d g o sk ie j za  rs . luu . . . .
A k c jo  Ż e g lu g i P a ró w . K ra j.  rs . I 0 o ..................................

A k c je  D rg i Z cl. W arsz . -T e re sp o lsk ie j za  rs . 1» >.........
O b iig ae ie  K o le i Ż e l-W a r,  T e re s p o l ................................
A k c jo  D ro g i Ż e l. fab . Ł ó d z k ie j  rs . iu o ..............................

W E  K L E .

-  I -  !
8 i  
7 < 
6 )

33
33
12

81 50

110
l i i )

02
.'5

-1
84
•.7

80
100
100
119
119

81
83
75

25
25

75 -  1 -; ( _  
-  54  2 5

-  i 76 ! -

i

2 m . i* 6 25 106 20

W r o c ł a w . . 2 m 1 ,6
2 u 105 99

G d a ń sk  , ,.  
H a m b u r g . .

2 m. 
2 m.

IOJ 20 105 90

L o n d y n  . . 3 m. 7 ?.o 7 ?8
P a r y ż ......... .......................................3 0 F r a n k . 2 m. >•7 3 w
W  ie d e ń ___ .......................................150 Z ł. W . A 2 m. 93 6')
P e te r s b u rg  

M o s k w a . ..

..............1O0 R s r . 1 m . 
k . t.

93 33

1 m . _
k. t. - - —

* W a rto ś ć  k u p o n u  b ież . od  L is tó w  Z a s ta w n y c h . k . 88s/ q
* od L is tó w  L ik w id a c y in y c h rs . l ^ k .  13*/ 3

K U R S A  T E L E G R A F IC Z N E  
A j e n t u r y  R u d o l f a  O k r ę t  

'  B erlin a , d . 2 s  L u teg o  (11  M a rca ) 1 8 6 8  ro ku .

Z  B E R L IN A

S t a n p o g o d y .
Dziś z rana -|- 0°C, R. 0 g o d z . 6 z ran a . 0 godz. 4 po  jpoł.

Wczoraj. 
Barometr w milimetrach. . . 747.0 48.0
Termometr R eaum ................ . . . j — 0C6 4- 1«7
Stau nieba................................ pochmurny

Największe ciepło -f- 2 n2, R. Najw iększe zimno — 0ft8 R.

Wysokość wody na Wiślę stóp 9 cali S.

W i d o w i s k a .

W IE L K I T E A T R . — D ziś ,  we czw artek, opera w 5 -u  
ak tach , Gli Ogonoti (Hugonoc:), przez artystów  w łos­
kich; abonam et zaw ieszony. — Osoby: M ałgorzata  de V a ­
lois K rólow a N aw arry — panna Zlasselmans-,  H rab ia  de 
S t. B ris p. R ota;  W alen tyna jeg o  có rk a—  pani Zac- 
chi-G iovannoni;  H rab ia  de N evers—  p . M oragas;  D e 
T av an n es— p. Cieślewskr,  De Cosse —  p. Z ió łkow sk i ;  
De Retz— p. K ozieradzk i;  T h o re— p. Borkowski;  Raul

I * Przyjechali do Warszawy: jenerał majorowie 
’ Szestakow  z W łocławska, Szulm an  z Częstochowa; -  i 

wyjechał rzeczywisty radca stanu M iaskoioski  ’ do 
Wiednia.

* W  dniu w czorajszym  przyjechało  koleją żel. w arsz .- 
wied. i w arsz.-bydg . osób 734 , w yjechało osób 404 ; — j 
koleją żel. w arsz .-petersb . p rzyjechało  osób 199 , wyje- i 
chało osób 173; — koleją żelazną w arsz.-teresp . przyje- J  
chało  osób 160 , w yjechało osób 116; — w ogóle przyje- I 
chało  osób 8 1 4 , w tej liczbie z zagranicy  64, w yje- ! 
chało  osób 7 4 9 , w tej liczbie za gran icę 50 .

*  L is ty  niewłaściwie do skrzyn ek  pocztowych włożo  s 
n e ,  w dniu 28 (1 1 )  b. m., pod adresem , a mianowicie: i 
zużyw anem i m arkam i: B alczeniuk w S uw ałkach , K o- ' 
zarow ski w P e te rsb u rg u , M ickiew icz w Ś m ietankach, 
L ejtg ieber w Poznaniu, O tto  w Teszynie, G ołubkow a 
bez oznaczenia miejsca, — listów  m iejskich sztuk 3, w yję- ; 
tych ze skrzynek pocztow ych, jako  na koszt, doręcrone 
nie będą, —  oraz 9 sztuk  listów  na  koszt dla wyekspedjo- 
w ania w ew nątrz k ra ju , jako  z nienaklejonem i m arkam i 
znajdują się w kancelarji poeztam tu  do odebran ia .

5 - ta  P o ż y c z k a  R o s y js k a ............................
O b  igac.je S k a rb o w e  4 % ............................
L i s ty  Ź a s ta w n o  4 % ............................... ’
B ile ty  B a n k n  R o sy jsk ie g o .
"W eksle n a  ‘W a rs z a w ę .

, ,  P e te r b u r g  3 ty ę o d u .
?> . .  3 m ie ^ -ę c z n y
» L o n d y n  3 „
„  P a ry ż  2 „
„ H a m b u rg  2 „
„  W ie d e ń  2 „

A k c  fo R o sy jsk ie  . . .  . ,
K o le j T e r e s p o l s k a ...................................

d to  W a rs z a w s k o -W ie d e ń s k a  
L is ty  L ik w id a c y jn e  . -
N o w a  p o ży c zk a  p re m jo w a  1 -em  . .

, ,  ,, , ,  2 -ern .
d to  n a  ta r g u

d to  , ,  d o s ta w ę  . * . .

Z  W IE D N IA .

ż ą d a ją  |  p łac ą

W e k s le  n a  L o n d y u ............................
,,  H a m b u rg .
,. P a ry ż  . . .

P o ż y c z k a  N a ro d o w a  
5% M e ta lik i ............................
A k c je  B a n k u  K re d y to w e g o  i

Z P A R Y Ż A .
R e n ta  3 %  ,
R en ta 'W ło sk a  * .........................
A k c je  K re d y tu  R u c h o m e g o  .’

Z LOKDYOU 

37. P ap ie ry  (Consols)

*4 7,
toy, 
««*/♦ 
84 V, 
8>% 
9 3 '/, 
92s/ .

Si
7 0 '/ ,
5SV.
50s/ ,

103
1 0 4 '/.
77%
7 7 '/ ,

I 16 O 
S> 70 
46 10 
67 l i r  
57 70 

1 )7  :0

61 40
l4G
ar-wi

9S
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U W I A D O M I E N I A .

S .  D. 1*291.

i

Komisja R ządow a  
Spraw  iedliwości.

P o daje  do wiadomości stro n  in teresow anych , 
iż nadesłane w drodze urzędow ej ak ta  zejścia:

1 . K urządkow skiego Sew eryna, z m iasta  
W arszaw y pochodzić m ającego , w w ieku la t 
58, dnia 29 P aźd z ie rn ik a  1865 r .  w P aryżu  
zm arłego.

2. Zająckow skiej, z m iasta  W arszaw y po ­
chodzić m ającej, w wieku la t 69 , dnia 18 M a­
j a  1866 r. w P aryżu  zm arłej.

3. T rzcińskiego Leopolda, In sp ek to ra  d ro­
gi Żelaznej, z m iasta  W arszaw y pochodzić 
m ającego, w w ieku la t  45, dnia 7 L istopada 
1865 r . wo F ra n c ji  zm arłego .

4. Szachowicza Ju ljan a , z m ias ta  W arszaw y 
pochodzić m ającego, w w ieku la t 23, dn ia  10 
G rudnia 1865 r. w M exyku zm arłego.

5. Jo rd an  M agdaleny , z m iasta  W arszaw y 
pochodzić m ającej, w w ieku la t  58, dnia 18 
W rześn ia  1865 roku we F ra n c ji zm arłej.

6 . B randhend ler Iz a a k a , kupca , z m iasta  
W arszaw y pochodzić m ającego , w w ieku la t  
3 5 , dm a 28 Czerwca 1865j roku w P aryżu  
zm arłego;

7. M alinow skiego L udw ika, z m iasta  W a r-  
flzawy pochodzić m ającego, w w ieku la t 65, 
d n ia  24 G rudnia 1864 roku  w M arsylji z m a r­
łego.

8 . D uibau A ntoniego A leksego, (dwóch 
im ion) Ju b ile ra , z m iasta  W arszaw y pochodzić 
m ającego, w w ieku la t  48 , d n ia  8  M arca 1866 
r. w P ary żu  zm arłego.

9. P rzy łusk iego  Józefa , z m iasta  W^arszawy 
pochodzić m ającego, w w ieku la t 62 , dn ia  o 
M a ja  1866 r. we F ra n c ji zm arłego.

10. O laj F ra n c iszk a , z m iasta  Łodzi pocho­
dzić m ającego w w ieku la t  50, d. 31 M aja 
1866 r . w P aryżu  nm arłego.

11. R óżańskiego J a n a , N egocjan ta , z m ia­
s ta  W arszaw y pochodzić m ającego, w wieku 
la t  27, dnia 13 W rześn ia  1865 r . we F ran c ji 
zm arłego.

12. D om bek J a n a , z m ia s ta  W srszaw y po­
chodzić m ającego, w w ieku  la t  6*2, d. *25 W rzc- 
śn ia  1865 r. w P ary żu  zm arłego.

13. Czułow skiego O m er F e lik sa , urzędn iba 
kolei Żelaznej .  m ia s ta  W arszawy pochodzić 
m ającego, w w ieku la t 64, dn ia  J  Mai ca I 860  
ro k u  we F ra n c ji  zm arłego, k to rego  a k t  ze j­
ścia w dwóch egzem plarzach nadesłany  zo-
s ta ł. . !

14. Zemli A deli, żony A leksego Bojssan, 
szw aczki z m iasta  W arszawy pochodzić m a ją ­
cej, w w ieka la t 27, dn ia  16 K w ietn ia I 86 0  r. 
we F ra n c ji  zm arłej.

15. O ftinow skiego W aw rzeńcr, z m iasta  
W arszaw y pochodzić m ającego, w w ieku  la t 
9 0 , dnia 27 M aja 1865 roku  we F ra n c ji zm ar­
łego. i

16. Sadow skiego F eliksa , z m as ta  W ar­
szawy pochodzić m ającego, w w ieku la t  64, 
dn ia  17 M aja 186 6  r. w P a ry ż u  zm arłego. «

17. B igosińskiego Ignacogo, szewca z K ło­
b u cka, pow iatu  Częstochow skiego, z ju  is iy k -  
c ji T rybunału  Cywilnego K alisk iego pocho- j 
dzić m ającego, w w ieku la t  6 8 , dnia 18 M aja : 
1864 r. w P aryżu  zm arłego.

18. Ł ukasińsk iego  F e lik sa , z e  Stnoziann.v 
pow iatu O poczyńskiego, pochodzić m ającego,
w w ieku la t 63, dn ia  13 W rześnia  1865 ro au  j 
w P aryżu  zm arłego.

19. Jankow skiego  Ja n a , z W ilkow a powia- - 
tu  S topnickiego pochodzić m ającego, w wit u 
ła t  24, dn ia  26 Lutego 1866 roku  we F rancji 
zm arłego. _ , ..

20. Jen sz  Leona, M ydlarza z m iasta  L ublina 
pochodzić m ającego, w wieku l a t -5 , dnia 
Czerwca 1866 r. we F ra n c ji zm arłego.

21. W in iask iego  T om asza, z m iasta  Zam o­
ścia pochodzić m ającego, dn ia  12 L istopada 
1865 r. w wojskowym szp ita lu  w Bon w e h ra n -  
cji zm arłego.

22. R uszkow skiego A ntoniego, z m iasta  L u ­
b lin a  pochodzić m ającego, w w ieku la t 21 , d.
9  W rześn ia  1865 r. w M eksyku zm arłego.

23. C erf H en ry k a , u rzęd n ik a  z m iasta  L u ­
b lin a  pochodzić m ającego , w w ieku la t  57, 
d n ia  U  L istopada 1865 ro k u  we F ra n c ji 
zm arłego.

24. M arcelego Szreniaw y H rab iego  n a  W i­
śniczu  i Ja ros ław iu , K sięcia  L ubom irskiego, 
roeem  z N iew ierkow a, pow iatu  H rubieszow ­
skiego pochodzić m ającego, w w ieku la t  55, 
dn ia  18 S ie rp n ia  1865 ro k u  we F ra n c ji zm ar­
łego.

25. S zym aniuka M arcina, z Klim czyc po- 
w ia tu  B ia lsk ieg e  pochodzić m ającego, w w ie­
k u  la t 20, d n ia  7 L ipca 1865 r. we F ran c ji
zm arłego . .

26. K aro lpc L eona, Asięciza z m iasta  S ie - 
d lec pochodzić m ającego, w w ieku  l a t  3 7) dnia 
27  W rześn ia  1865 r. w P a ry żu  zm arłego .

27. Sm arzeńakiego A ntoniego, S t u d e n t a ,  z 
m iasta  Łukowa p o c h o d z i ć  m ającego, w w,oku 
la t  22, we F ra n c ji zm arłego.

28. U b y sza  W in cen teg o , z m ia s ta  1’ lo c k a  
p o ch o d z ić  m a ją c e g o , d n ia  20  S ty c z n ia
w P aryżu  zm arłego. , .„ „ „ „ to -

29. Slobzeńakiego J a n a ,  z m iasta  Augus

wa pochodzić maj ącego, w w ieku la t 69,
16 W rześnia 1865 r. w P ary żu  zm arłego.

30. D orm e S ary , z m iasta  S u w ałk  pocho­
dzić m ającej, w w ieku la t  trzy  i pół, w P a r y ­
żu dn ia  8  K w ietn ia  1865 r. zm arłe j.

31 . A rn d ta  M arce lego , b. oficera b. w ojsk 
P o lsk ich , w w ieku la t  52, dn ia  31 S ie rp n ia  
1864 r. we F ra n c ji  zm arłego .

32. Zm udzltiego A ntoniego, w wieku la t  6 6 , 
dn ia 16  M arca 1865 r. w A lg isrze  zm arłego.

33. Z inko S tefana , w yrobnika w w ieku la t 
64, d n ia  21 K w ietn ia 1865 roku  we F ra n c ji 
zm arłego.

3+. Z acharczuka A ndrzeja , w wieku la t SU, 
dn ia 10 L istopada 1S65 roku  w P ary żu  zm ar-

' 35. B ro n e tte  F ra n c isz k a , w w ieku la t 71,
I d n ia  2 S tyczn ia  1866 r .  we F ra n c ji  zm arłego, 
j 36. C bnrzew skiego P i o t r a  Paw ia, (dwóch

im ion) lekarza , w wieku la t 62, d. 19 L is to p a­
da  1865 r .  we F ra n c ji zm arłego.

| 37. Coni® K azim ierza, w w ieku la t 56, dnia
25 S ie rp n ia  1865 r. we F ra n c ji zm arłego, 

r  38. R obocińskiego S tan is ław a , w w ieku la t 
50, d n ia  J 8  M a rca  1865 roku  w P ary żu  zm ar­
łego. . ,

j 39. M pneskiego, (k tó reg o  im ię m e je s t  wy- 
| m ien ionej P ro feso ra , w w ieku la t  59, dnia 
| P aźd z ie rn ik a  1865 r. w P aryżu  zm arłego.
I 40. N estorow icza M ichała, w w ieku ła t  0 , 

d n ia  20 L ipca 1865 roku  we F ra n c ji um ar­
łego.

4 1 . W róblew skiego Ignacego , w w ieku la t 
55 , dn ia  22 L is to p ad a  1865 r . w Bordeaux 

j zm arłego. ,
i 42. P lic lity  S a tu rn in a  A ndrzeja, (dwóch 
] im ion) w w ieku la t  70, dn ia 4 Czerwca 1866 
i r .  we F ra n c ji zm arłego.

4 3 . Z ajączkow skiego Ju lja n a , N aczeln ika 
| Z ak ładu  d róg  i mostów, ( niew iadom o w któ- 
j ry m  roku  życia) dn ia  19 M arca 1866  roku  w 
I O ran  zm arłego, p rzy  _ dołączeniu zarazem  i 
■ sp isu  pozostałości po nim . .

44. Jaw oysza K o n s ta n te g o , w w ieku la t 
62, dn ia  7 S ty czn ia  1865 ro k u  we F ra n c ji
zm arłem u. .

45. C zernichow skiego L eona, w w ieku  la t 
58, dnia 11 Lutego 1866 r. w P aryżu  zm ar-

! łego.
‘ 46 . B ia tkow sk iego  A ntoniego, w w ieku la t

54, dn ia  16 M arca  1866 roku  we F ra n c ji  
zm arłego.

47. A leksander P io tra , w w ieku la t 79, 
d n ia  21 P aźd z ie rn ik a  1865 ro k u  we Francji 
zm arłego.

48. K aczyńskiego S tan isław a , k a p ita lis ty , 
w w ieku la t  26, dn ia  22 K w ietn ia  I 8 60  r . w
N icei zm arłego . - .

49 K obylańskiego F ra n c iszk a , hand lu jące­
go, w' w ieku  la t  58 , dnia 20 W rześnia 1865 r.
w P aryżu  zm arłego . ,

50. J a r o s z e w i c z a  Jo n a , w w ieku la t  63, d. 
20 L ipca 1865 r. w P aryżu  zm arłego.

51. G rużew skiego Ju lju sza , zegarm istrza , 
w w ieku la t  55, d . 3 L istopada 1865 r. w Pa-
ryżu zm arłege. ,

52. D uchow skiego D an ie la  
dn ia  10 P aźd z ie rn ik a  1865 
zm arłego.

53. W itoskiej K atarzyny , 
sk insk im , w w ieku ła t 8 1 ,
1866 r. w P aryżu  zm arłej.

5 4 . K lucznika S te fan a , w 
d n ia  .16 L u tego  1866 r. we F ra n c ji zm arłego

55. N iew iadom skiego Józefa , w w ieku la t

■tiiflMii a jw  nepeuocK H  H nepei>03Kii paHe- 
U b I X b  11 6 o -1 h H W X T ..

1. B ap m an a , 7 d>eiip8 /iH 1868 r»Ąa. 
tN . D . 1109). /J e n iip m a M e n m *  lo p zo e A U  

u  M a n y fia ic m y p y .
Iła ocuoBaH.il! 145 e r .  Ńc t . Upom. (Cb. 

3 a a . t . XI), oó lH uuiieT b , uto  9 flunapo  
c. r. nocT ynu .io  H t oiiMii npom eiiie  ł lu m e - 
i i e p i -Texti 4 ora  K opuiynona o u b i ja n i ,  ewy 
10vfliTHefi np itnH .ieriii Ha ycoiiepiuencT iio • 
uainihiH cn o co ń i, u p o ii3B oA crua meaH3a u 
e ra ,n i .

r .  BaptuaBa, 7 4>enpa,in 1808 1 0 4 a- 
(N. D. 1110). \Ą enupm uM eH M b lo p z u o .v i  

u M ttni/ffiairmypTj.
Ha ocnoBaHii i 145 c t .  J o t .  l IpoM . (C b .  

3 a a .  T. XI), o o ia B ^ n eT T ,  u r o  12 ro  flHiiapa 
c e r o  r.  n o c r y n n 4 o  u t ,  oiimi) n p o m e H ie  4 m o -  
Ta A e i h e H a i i T a  <J>eAoponcKaro o u m a  au t ;  
e»iy 3 - 3 t T n e i r  npwiiH /ie r i i i  Ha m am im y A-m
B l. iy f C .I K H  l lp O B O /l  M 111.1X1, K f lH a T O B T ,.

I'. B apu iana , 7 4>eBpa,in 1868 roA a.

N . D. 1150. W ójt Gminy P łatkow nica. 
M ie szk ań cy  gm iny P ła tk o w n ic a , P o w ia tu  

W ęg ro w sk ieg o  G u b e rn ji S ied leck ie j:, K a ro l 
K a llasź , F r ie d r ic h  K allasź ; J o h a n  K allasź ; 
K ry s tja n  N eim an; E fra im  D aw id ; K ry s tja n  
D aw id; K ry s tja n  B a łte k ; M ich a ł B ą lte k ; F r i e ­
d r ic h  W yzy n g er; F r ie d r ic h  W y zy n g er m łody; 
K a ro l W y ży n g er; D aw id  O rtlieb ; J a n  W yzyn­
ger; K ry stja n  W yżynger; J a k ó b  Je sk e ; L u d ­
w ig  J e sk e ;  G otlicb  J e s k e ;  K ry s tja n  S ch u ltz ; 
K ry s tja n  L itk e ; A u g u s t L itk e ;  S am uel D a ­
w id; K ry s tja n  A re n d t; Jo h a n  T im ; J a k ó b  
T im ; A n d re j D obsław ; H en ry k  D obsław ; Ge- 
o rg i P eh l; G o tfrid  P eh l; S am u el P eh l; A n ­
d re a s  Ż ysm an ; J a n  S zu ltz ; K aro l S ch u ltz ; 
K ry s tja n  R y n a s; J a k ó b  Jo b s ; K a ro l  M ajew - 
sky ; M a rtin  M ajew sky; J a n  B a rk ę ; M ichał 
P ed e ; S am u el P ede; F e rd y n a n d  M a tt; M ich a ł 
M a tt; H e in r ic h  M att; G o tlieb  L itk e ;  M ichał 
E lg e r t ;  P io tr  O rtlieb ; K ry s tja n  O rtlie b ; J a ­
k ó b  O rtlic h ; Jo h a n  Ż y zm an ; A n d re a s  R ie- 
senw eber; A n d re a s  S em ke; K a ro l R e s ta u ; 
K ry s tja n  R e s ta u ; K ry s tja n  IV e rn e r ; L udw ig  
W itz k e ;  M ic h a ł O rtlie b ; S am uel O rtlie b ; K a ­
ro l  B o ss; K ry s tja n  N erin g ; H e n ry k  N ering ; 
J a n  O rtlieb ; M ic h a ł Jo b s ; W ilhelm  Jo b s , 
H e n ry k  R o tz ; Sam uel R o tz ; M ichał R o tz  1 
K ry s tja n  E lw in g , p rzeb y w ający  z a  p asp o r-  
tem  w R o sji, w w siach: N iep o zn an icz , G na- 
d e n th a l, K a ro lin k ę , H o rsc h ik e  i  S o ro czy m e, 
G u b e rn ji W o ły ń sk ie j, w esz li z  p o d an iem  o 
w y d an ie  p rz e s ie d le n ia  do pom io n io n y ch  
w siach

P o d a ją c  o tem  do p o w szech n e j w iadom ości, 
w zyw am  osoby , k tó re b y  m ieć m og ły  jak o w e  
p re te n s je  do w spom nionych  osób , aby  z o b ­
jaw ien iem  tak o w y ch  w K a n c e la r ji  W ó jta  
G m iny P ła tk o w n ic a  staw ili się  i one do pro- 
to k u łu  zadyktow ali.

P ła tk o w n ic a  dn ia  14 L u te g o  1868 rok u .
HbuibKe.

w w ieku la t 53, 
ro k u  w M exyku

wdowy po Je m - 
dn ia  27 Lutego

wieku la t  65,

•J b  V\4 iKrtZCZEN 1A SPADKOW E.

r  Gubernji W arszaw skiej w W arszawie  
'Z  pow odu ze jśc ia  z tego  św ia ta :

1 . W  dniu  2 S ie rp n ia  1867 r .  Ig n aceg o  
K arp o w icza , w ierzycisla  sum : _

a) r s r  1 500, na  n ie ru ch o m o śc i w a rsz a w ­
sk ie j Ar. 185, w D zia le  IV  p o d  N r . 19 z a p i ­
san e j w raz  z odnoszącem  s ię  do m ej śc ie ­
śn ien iem  w dzia le  I II  pod N r. 2 ob jaw i onem .

b ) r s r  600, n a  nieruchom ości w a rsz a w ­
sk ie j N r. 658, z  a k tu  obligacji N r . 53, w 
k s ię d ze  w ieczy ste j zdzia łan eg o , do z a b e z ­
p ie c z e n ia  w d z ia le  IY  podanej.

c) r s r .  600, n a  n ieruchom ości w a rsza w ­
sk ie j N r. 1263/4, w d z ia le  IV  pod N r. 47 i n ­
tab u lo w a n e j. ;

d  rs r . 750, na nieruchomości w arszaw skiej
N r. 2396 w d z ia le  IV  p o d  N r. 4  u b ezp iecz o ­
n e j, w raz  z o d n oszącem  s ię  do n iej śc ieśn ie ­
n iem  w d z ia le  I I I  pod  N r. 4 zap isan em

2. W dn iu  11 S ie rp n ia  1867 r .  W ład y sła ­
wy z P io tro w sk ic h  K arp o w icz  po Ignacym  
K a rp o w iczu  w dow y, w sp ó łw ła śc ic ie lk i n ie ru ­
chom ości w arsza w sk ie j pod  N r. 2370 lit.D  
p o ło żo n e j, o ra z  w ie rzy c ie lk ij sum y  srs . 675, 
n a  n ie ru ch o m o śc i w arszaw sk ie j N r  2370 
l i t .F , w d z ia le  IV  pod N r. 1 u b ezp iecz o n e j.

3 . W  d n iu  7 L is to p a d a  1867r . S ta n is ła w a  
J ó z e fa  dw óch  im ion B a rth e l, w spń łw ie rzy c ie la  
sum y r s r .  25,050, n a  d o b rach  K ru sz y n e k , w 
ju r isd y k c ji S ąd u  P o k o ju  R ad ie je w sk ieg o  p o ­
łożonych , w d z ia le  IV  pod N r. 20  in ta b u lo ­
w anej.

4 . W  d n iu  23 P a ź d z ie rn ik a  1867 r . T e re ­
sy  z  h rab ió w  M ie lży ń sk ich  h ra b in y  P o tu li-  
ck ie j, po  K a c p e rz e  h r . P o tu lick im  p o z o s ta ­
łe j wdowy, w łaścici e lk i d ó b r  O bory  z  p rzy le - 
g ło śc ia m i, i d ó b r  W ąg ro d o o  z ^ rz y le g ło ś c ia -  
m i, w ju ry sd y k c ji S ąd u  P o k o ju  w G ró jcach  
p o łożonych .

5. W  d n iu  29 L is to p a d a  1867 r . F r a n c i ­
s z k a  P o trzo b o w sk ieg o  w ie rzy c ie la  n a s tę p u ­
ją c y c h  sum :

a )  r s r .  3 ,750 p o z o s ta ły c h  z w iększej s u ­
m y r s r .  4 ,500. n a  do b rach  S ierakow o M a łe  
czy li S ie rak o w o  T ech m an y  z p rz y lc g lo śe ia -  
m i, z O k ręg u  G ostyńsk iego , p o d  N r. l J  d z ia ­
łu  IV  ubezp ieczonej.

b) r s r  3,750, n a  d o b rach  Szo lec z O k rę g u  
O rłow skiego , pod  N. 5 D z ia łu  IV  u b e z p ie c z o ­
nych-

c) r s r .  10,500, n a  d o b rach  P o ło n isz , z 
O k rę g u  W ło c ła w sk ie g o , pod  N r. 16 d z ia łu  
IV  u b ezp iecz o n y ch .

d )  r s r .  4 ,755, z w ięk sze j sum y r s r .  5 ,055 
p o z o s ta ły c h , p o d  N r. 8 , o ra z  r s r .  900 pod  N . 
12 i r s r .  1,500 p o d  Nr. 13, d z ia łu  IV  n ie ru ­
chom ości w arszaw sk ie j Nr. 3000  u b e z p ie ­
czonych.

T o c z ą  się  p o stę p o w a n ia  spad k o w e, do u - 
k o ń c z e n ia  k tó ry c h , w yznaczy łem  p ó łro c z n y  
te rm in  n a  d z ie ń  5 117 C zarw ca 1868 r., W 
k tó ry m  sp a d k o b ie rc y , le g a ta r ju sz e  i w ie rz y ­
c ie le  zg ło s ić  s ię  i p ra w a  snroje w k s ię g a c h  
w ieczystych  rzeczo n y ch  d ó b r i n ie ru ch o m o śc i 
m ie jsk ich  m eldow ać w inni.

W a rsz a w a  d. 29 L is to p . (11 G ru d .) 1867 r . 
Jó z e f  Z bikow ski.

  ■»
7 1 ,  dn ia  25 S tyczn ia  1 8 6 6  roku  we F ra n c ji
zm arłego. . „„  , 2R

56 .  Schultz.a A dam a, w w ieku la t 31, u. . 0  
S tyczn ia  1866 r. w P aryżu  zm arłego.

5 7 .  W olskiego Ja n a , w w ieku l a t  oJ,  »■ 
S tycznia 1866 roku we F ra n c ji zm arłego; —  
p rzesiane  z o s ta ły  pierw szych 16 P r o k u r a t o r o ­
wi K ró le w s k i e m u ,  przy  T ryb u n a le  Cywilnym  
W W arszaw ie, 1 7 -s ty  w K a l i s z u ,  1 8 -s ty  w Ka- 
domiu, 1 9 -ty  w K ielcach , 2 0 ,  2 1 ,  22, - 3  1 24 
w L ublinie 2 5 ,  26  i 27 w Siedlcu, 28  w P łocku,
29  i 30 w Suw ałkach , a w szystk ie  pozostało 
od 31 do 57 w łącznie, A rchiw um  Głównemu 
K rólestw a, do zachow ania d la  u ży tku  stron  
in teresow anych.

W arszaw a d. 17 (29) L utego  1803 r.
C złonek K om isji.

Rzeczywisty- Radca S tan u , K. Ł aski. 
N acz e ln ik  l i  ydzia lu , P uchalsk i.

(N . D . 1107). / . \en a p m a M en rm .> 7 o p g se .m  
u M auyrpaKw yp-b.

Ha ocHoiianiH 145 c t .  J V t. Ilpotu . (C no4 a 
3 a u . T. XI) ofitfiB /nieTn, h to  )5  4 eKaopn 
1867 ro p a  noeTyntM o bt> oiibifi npo m eiiie  
HiiocTpaHUa npncT żieH  o BbiAaiD T r. I o k c -  
4 eh y n .ia n -b ii  A cifiiopii 10 4 t n n e u  n p m u i-  
4 e r in  n a  Honoe ycrpoitcTB o n e n e n  11 t o -
n o K t-  |

B apm ana, 7 4>ei!pa/m 1868 r o ^ a .

(N. D . 1108). Ą enapm am H W C b T o p to e .m  
u M dH ygim cm ypv.

Ha ociiouaH in 145 c t .  Y c t. npoM . (CuoAa 
3aK. T. X I )  o6T>BB4 fleTn, u to  4 -ro  Hinsapii 
c e ro  roA a nocTynii-ro bt> oubiii n p o iu eu m  
b y iu ja  1’y/inKoua o ub i4a *rB e.wy 5-4*BT^Beii 
n p uuH /ieriti na h o c im k h  c t, n p iic n o c o ó ^ e -

N . D- 1429. Rejent Kancelarji Z iem iańskie j 
w W arszawie.

Z  p ow odu  n a s tą p io n e j śm ierci:
1. J ó z e fa  i B a rb a ry  vel B lum y m a łżo n k ó w  

J a n a sc b , w łaśc ic ie li n ie ru ch o m o śc i tu  w W a r ­
szaw ie  pod  N r. 2921, 2950, 2922 lit. A ., 2922 
lit. B  i z923 p o łożonych . , . . ,

2 T eg o ż  Jó z e fa  J a n a s c h ,  w łaśc ic ie la  n ie ­
ru ch o m o śc i p o d  N r  955, 958, 2915, 2926, 
2949 w W a rsz a w ie  s to jący ch , o ra z  n ie ru c h o ­
m ośc i pod  N r. 380  w P ra d z e  pod  W arszaw ą 
p o ło żo n e j, tu d z ie ż  w ie rzy c ie la  sum  n a s tę p u -

j%CJ CR sr. 16,300, z w ięk sze j sum y rs . 26 0 0 0  
p o ch o d ząc e j, n a  n ieru ch o m o śc i N r. .Atbt w 
W a rsz a w ie  lokow anej .

b. R s r . 4,452 kop . 31 n a  n ie ru ch o m o śc i 
N r .  412 lit. E  w W arsz aw ie  u b ezp iecz o n e j.

c. R s r . 301, n a  k a p ita le  rsr. 20,000, n a  n ie ­
ru ch o m o śc i w W a rsz a w ie  p o d  N r. 2932 p o ­
ło ż o n e j, lokow anym , ja k o  też  i n a  p raw ie  
d z ie rżaw y  te jż e  n ie ru ch o m o śc i N r. w
d z ia le  I I I  w ykazu  ob jaw io n e j, su b in ta b u la n - 
do u b ezp ieczo n e j. . .

d. R s r . 781 kop . 4 2 % , s ta n o w iące j dw ie 
o s ta tn ie  r a ty  z k a p i ta łu  z łp . 20 ,838 czyli rs . 
3  125 k o p . 70, u b ezp iecz o n e j n a  n ie ru ch o m o ­
śc ia c h  w W arsz aw ie  p o d  N r. 215 i 216.

e R s r . 360, rs r . 135, r s r  360 i rs r . 129 n a  
sum ie  zas taw n ej z łp . 24,000 czy li r s r  3 ,600 
n a  n ie ru ch o m o śc iach  w W a rsz aw ie  p o d  N r. 
3031 i 3032 p o ło żo n y ch  i n a  p raw ie  zas taw y  
ty ch że  n ie ru ch o m o śc i do te jż e  sum y p rzy - 
w iązan em  lokow anych

f .  Z łp . 35 ,000  czy li r s r .  5 ,250  n a  n ie r u ­
chom ości N r . 2925 w W a rsz aw ie  u b e z p ie -  
czonej.

g. Z łp . 1,463 gr. 15, czyli r s r .  219 kop . 
5 2 %  i  z łp . 1,154 gr. 17 czy li r s r .  173 kop. 
1 8 %  n a  d o b ra c h  G rochów  I I  w O k ręg u  W a r­
szaw sk im  po ło żo n y ch , lokow anych .

T o czy  s ię  p o stę p o w an ie  spadkow e, do u- 
k o ń c z e n ia  k tó reg o , w yzn acza  się  te rm in  na  
d z ień  11 (23) W rześn ia  1868 r.

|  A le x a n d e r  D ziew ulski.

N D .1 4 2 8  Rejent Kancehir l Ziem iańs cttj 
Gubernji W arszaw skiej w W arszaw i .

P o  n a s tą p io n e j  śm ierc i 
1. W  d n iu  25 P a ź d z ie rn ik a  1867 r  H e r ­

m a n a  E p s te in  w łaśc ic ie la  n ie ru ch o m o śc i

W a rsz a w sk ic h  N r. 549.4. 1 5 8 2 ^  2913 lit. B .

w ła śc ic ie la  d ó b r  G aj i  P a p ro tn ia  w O k ręg u  
L ow iczsk im  p o ło ż o n y c h  w sp ó łw ła śc ic ie la  
O sady  F a b ry c z n e j H erm an ó w  z teg o ż  O kręgu , 
w ła śc ic ie la  p ra w a  dom in ii d ire c ti  1 p raw e  p o ­
b ie ra n ia  czynszów  z n a s tę p u ją c y c h  n ie ru c h o ­
m ości W a rsz a w sk ic h  N r .2099, 2101, 2102, 
2157, 2103, 2158, 2214.4 , 2214C , 2214D , 
221472, i 121 iF .  w ie rzy c ie la  sum y rs r . 
5309 kop. 36 u b ezp iecz o n e j p o d  N r. 19 
D z ia łu  IV . w y k azu  h y p o teczn eg o  d ó b r O si­
ny z O k rę g u  G ostyńsk iego .

2. W  dn iu  7 S ty c z n ia  1867 r .  A ntoniego 
F o rm iń sk ie g o  w ie rz y c ie la  sum m  r s r .  750 pod  
N r. 3 i rs r . 450 pod  Nr. 4 D z ia łu  IV . w yka­
zu  h y p o teczn eg o  n ie ru ch o m o śc i W a rsz a w ­
sk ie j iNumerem h y p o teczn y m  3069 a  Tary*® ' 
wyrn 3038 i 3066 o zn acz o n e j, sposobem  o-̂  
s trz e ż e n ia  z a p isan y ch , to czy  się  P,03 t ? P ° 'J ‘ ' 
n ie  spad k o w e, do u k o ń c z e n ia  k t6J«*£’ 
zn acz o n y  j e s t  te rm in  n a  dzień  5 0  0  ,
ca  1868 r. w k a n c e la r j i  liypo tecznej p 
san eg o  R e je n ta . gtanig}aw  Ja s iń ski.

D. 66 . Rejent
Gubernji Lubilskiej

P o  śm ierc i: „  m agzewskiego, w ie rz y c ie la  
1 . Ignacego  D lioijr a ck S trz y ż o w ic e  w 

P o w ie d e  i &nji Lubelskiej p o ło ż o n y c h ,

ub9 ZPPaw łaDCynk0> w ie rzy c ie la  su m y  r s .  525  
• g  3 0 1 )  n a  n ieru ch o m o śc i w m ie ś c ie  L u b li-  
nie pod N r -p ° l-  112, a  h y p . 74 p o ło żo n e j 
j,ypo teczn ie  z a b ez p ie czo n e j

3 . H e rs z k a  G o ld b erg a , ^w ierzycie la  sum y 
r s .  SV0 n a  d o b ra c h  G ru d e k ,A . B ., D z ie rą tn i ,
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i  Z aw alow ie , w szy stk ich  w P ow iecie  H ru b ie ­
szow skim  G u b e rn ji L u b e lsk ie j p o ło żo n y ch , 
h y p o tek o w an e j, z k tó ry c h  k w o ta  rsr . 357 z 
d ó b r G ru d ek  do d ep o zy tu  T o w arz y stw a  K re ­
dy tow ego Z iem sk ieg o  z ło ż o n ą  z o s ta ła ; b. rs . 
9 0 0  i  r s .  2 ,160 n a  d o b ra c h  w yż w yrażonych  
G ru d e k  A  B. o strzeżo n y ch .

4. Z o fji z B u k a ró w  Ja w o rsk ie j, w sp ó łw ła ­
śc ic ie lce  częśc i d ó b r  S ta re jw s i lit U. w P o ­
w iec ie  K ra sn y s ta w sk im  po ło żo n y ch , o tw o­
rz y ły  się  sp a d k i, do u reg u lo w an ia  k tó ry c h , 
te rm in  n a  d z ie ń  11 (23) C zerw ca 1868 ro k u  
o  godzin ie  1 0  z ra n a  w k a n c e la r ji  m ojej w y­
znaczam .

L u b lin  d. 24 L is to p a d a  ( 6  G ru d n ia )  1S67 r .
L e o n  C iśw icki.

OBWIESZCZENIA HYPOTECZNE

A'. D. 1421. Sąd  r o k y u  w  Gombinie.
Z  pow odu ż ą d a n ia  now ej reg u lac ji h y p o - 

te k i :
1. N ie ru ch o m o śc i w m ieśc ie  G osty n in ie  

p r z y  u licy  D łu g ie j pod  N r. 161 n a  g ru n c ie  
k am elary jn y m  p o ło ż o n e j, sk ła d a ją c e j się  z 
d om u  m urow anego , sto d o ły , ogrodu  ow oco­
w ego  i w po lu  b ęd ące g o  co  G e ra rd a  i E u g e- 
n j i  m ałżonków  S o leck ich  n a le ż ą c e j.

2 . N ie ru ch o m o śc i w m ieśc ie  G o styn in ie , 
sk ła d a ją c e j  s ię  z cz te re c h  p ó łw łó c z e k  g ru n ­
t u  i łą k i  w m iejscu  zw anem  pod  g arb em  m ię  
d z y  g ru n tam i W aliszew sk ie j i M antykow ej do 
G e ra rd a  i  E u g e n ji M a łżo n k ó w  S o leck ich  

n a le ż ą c e j.
3. N ieruchom ości w m ieśc ie  G om binie 

sk ła d a ją c e j się z p la c u  p rz y  dom u szko lnym  
w  u licy  W a rsz a w sk ie j, pom ięd zy  p o se s ją  
sz k o ły  k a to lick ie j, a z d ru g ie j s tro n y  d o ty k a ­

ją c e g o  n ie ru ch o m o śc i L ew an d o w sk ich , s ta ­
now iącego  w łasn o ść  sz k o ły  k a to lic k ie j w 
m ieśc ie  G om binie.

W iad o m o  czyn i in te re se n to m , źe  tak o w e 
n a s tą p ią  w S ąd z ie  tu te jsz y m  d n ia  8  (20) 
C zerw ca  r. b ., w zyw a ich  p rz e to , aby  do t a ­
kow ej osob iśc ie  lub p rz e z  p e łn o m o cn ik a  
u rz ę d o w n ie  i sz czegó ln ie  n a  to  um oco w an e­
g o  zg ło s ili s ię , ż ą d a n ia  sw e i  w n iosk i do 
p ro to k ó łu  re g u la c ji p odali i w d o k u m en ta  
p ra w a  ich  u d o w ad n ia jące  o p a trz y li się.

O s trz e g a  ich  o raz , że  n ie  z g ła sz a ją c y  się  
w  term in ie , p o d p ad n ą  sk u tk o m  p re k lu z ji  w 
a r t .  154 i 160 P r. H yp. z r. 1 8 1 8  p rz e p is a ­

n y c h
Je ś lib y  w łaśc ic ie l n ieru ch o m o śc i w y w o ła ­

n e j w te rm in ie  do re g u la c ji n ie  s ta w ił s ię , 
te n ż e  n a  ż ą d a n ie  k tó reg o k o lw iek  z in te r e ­
se n tó w  n a  k a rę  rs . 1 k o p . 60  do r s  7 kop . 
5 0  sk azan y m  zo-stanie i p o d łu g  a r t .  150 te g o ż  
p raw a , u tra c a  w sze lk ie  d o b ro d z ie js tw a  p r a ­
w n e  w zględem  sw ych w ierzycie li.

O g łoszen ie  decyzji, j a k a  w sk u te k  a k tu  r e ­
g u la c ji w y d an ą  b ęd z ie , n a s tą p i  d n ia  18 (30) 
C zerw ca  r . b. n a  p o sie d zen iu  p u b liczn em  S ą ­
d u  tu te jsz e g o  i od tegoż dn ia  czas do odw o­
ła n ia  się  od n iej up ły w ać  z acz n ie .

In te re s e n c i  p rz e to  bez  da lszeg o  w ezw an ia  
w tym że dn iu  o g ło sz en iu  je j p rzy to m n em i 
b y ć  pow inni.

G om bin  d. 22 L u te g o  (5 M arca ) 1S6 i  r.
P o d sę d e k , M aschek .

N. D. 1425. S ą d  Foko} u w L ipnie,
Yt powodu ząiiaoc-i now ej leg u lae ji h rp o tek i 

n ieruchom ości w m. powiatowem  L ipnie pod 
N r. 229 na  przedm ieściu położonej, do w sp ó ł­
w łasności F ranciszka  Szlagow skiego n a leżą ­
cej, uw iadam ia osoby in teresow ane , iż takow a 
reg u lac ja  nastąpi przed P isarzem  tu tejszego 
Sądu w d n ia  3 (1 5 ) Czerwca 1868 r.

W zyw a przeto in teresentów  aby do takow ej 
osobiście lub przez pełnom ocników  szczegól­
n ie  i urzędow nie um ocow anych zgłosili s :0 
i  żądan ia  swe oraz wnioski do p ro tokó łu  regu­
lacyjnego podali i zarazem  w dokum enta wy­
m ag an e  zaopatrzy li się. O strzega p rzytem , 
iż niezgłaezająoy się w term inie, .podpadną 
sk u tk o m  prek luzji o i t  154 i lfiO praw a h ip o ­
tecznego z roku 1818 zagrożonej. Jeżeliby  
w łaśc ic ie l nieruchom ości w yw ołanej w term i­
nie do i eg - la ej i i ie staw ił się, na żądanie k tó ­
regoko lw iek  z in teresentów  na karę  od rs r . 1 
k o p . 50 , do rs. 7 kop. 50 Skizany być może, 
a  oprócz tego u trac i w szelkie dobrodziejstw o 
praw ne w zględem  swych w ierzycieli. O głosze­
nie decyzji ja k a  w skutek a k tu  regu lacy jnego  
w ydaną będzie, nastąp i dn a 3 (1 5 ) Czerw ca 
l i 6 S r. i od tegoż dnia czas o iw o lsn b i się od 
m ej upływ ać zacznie. In teresenci zatem  bez 
dalszego  wezwań!a w dniu ogłoszenia decyzji
przytom nem i być winni.

L ipno  d. 24 L utego  (7 Marca) 1868 r.
Za Poosędlta Siniarslt’.

l i c y t a c j e

I SPRZEDAŻE PDBLKKKE.
N . D . 1129 . M ag istra t M iasta. 

W arszaw y.
P o d a je  s ię  do w iadom ości p o w szech n e j, że  

w d n iu  S ( 2 0  ) M a rc a  r. b. o godzin ie  l i ż  
r a n a  o d b ęd z ie  się w sali p o sied zeń  M a g is tra ­

tu  lic y ta c ja  in  p lu s  p rz e z  o p ieczę to w a n e  d e ­
k la ra c je  n a : d w u le tn ie  to  j e s t  od d n ia  2 0  
M a rc a  (1 K w ie tn ia ) r. b . do  teg o ż  d n ia  i  m ca 
1870 r . w y dzierżaw ię  p o se sji pod N r. 1793a. 
p rz y  u licy  F ra n c is z k a ń s k ie j  p o ło żo n e j, n a  
sa ty s fa k c ję  z a leg ły ch  p o d a tk ó w  za je te j, a  to  
od sum y d z ie rżaw n ej n a  rs r . 1 ,216 kop  67 
w y raźn ie  n a  ru b li  s re b re m  ty s ią c  dw ieście  
sz esn aśc ie  k o p ie je k  sz e ść d z ie s ią t siedm  r o ­
cz n ie  u sta n o w io n e j, w w aru n k ach  z am iesz ­
czonej i do n in ie jsze j licy tac ji p o d an e j.

M ający  p rz e to  za m ia r  u b ieg an ia  s ię  o t a ­
kow ą d z ie rżaw ę  m ogą z ło ży ć  w c zas ie  i 
m ie jscu  w yżej oznaczonym  n a  rę c e  p. o. P r e ­
zy d en ta  i r ’a s ta  o p ieczę to w a n e  d ek la ra c je , 
n a p is a n e  p o d łu g  w zo ru  n iże j zam irszszo n e - 
go a w ty ch  w yraźn ie  lite ra m i, b ez  sk ro b a n ia  
p o p ra w e k  i p rz e k re ś le ń , w p iszą  p o s tą p io n ą  
p rz e z  sieb ie  su m ę  d z ie rżaw n ą  ro czn ie .

N ad to  do d e k la ra c ji  w in ien  być  d o łączo n y  
k w it  k a sy  G łó w n ej E k o n o m icz n e j m ia s ta  
W a rsz a w y  n a  z ło ż o n e  w te jże  vad ium  w ilo śc i 
r s r .  1 2 1  i n a  k o s z ta  o g łe sz e n ia  rs r . 1 2 , k tó re  
n ie u trz y m u ją c e m u  się  p rz y  licy tac ji n a ty c h ­
m ia s t zw rócone b ę d ą .

In n e  w a ru n k i d o ty c z ą c e  w m ow ie b ę d ą c e j 
licy tac ji s ą  do p r z e j rz e n ia  w w ydziale  ad m i­
n is tracy jn y m , k a ż d o d z ie n n ie  w yjąw szy dni 
św ią teczn y ch .

W z ó r  do d ek la rac ji.
W  sk u te k  o g ło sz e n ia  z dn ia  p o daję

n in ie jsz ą  d e k la ra c ję  m o c ą  k tó re j  o b o w iązu ­
ję  s ię  z a d z je rż a w ić  n a  la t  dw a to  j e s t  od 
d n ia  20 M a rca  (1 K w ie tn ia )  1868 r. do tegoż 
dn ia  i m ca  1870 r .  p o se s ję  p o d  N r. 1793A  
p rz y  u licy  F ra n c is z k a ń s u ie j  p o ło ż o n ą  o fia­
ru ją c  za  ta k o w ą  d z ie rżaw ę  ro czn ie  rs r . N . 
(w ypisać  li te ra m i)  p o d d a jąc  się  w szelk im  o- 
bow iązkom  i z a s trz e ż e n io m  w w aru n k ach  l i ­
cy tacy jnych  zam ieszczo n y m .

K w it n a  z ło ż o n e  w k as ie  G łów nej E k o n o ­
m icznej m ia s ta  W arszaw y  vad ium  w ilośc i 
r s r .  1 2 1  i na  k o sz ta  o g ło sz en ia  r s r .  1 2 , p rz y  
n in ie jszy m  z a łą c z a m .

S ta łe  m o je  z am ieszk an ie  w N . p isa łe m  
dn ia  N.

(p o d p isa ć  w yraźn ie  im ię i nazw isko)
W a rsz a w a  d. 8  (2 0 ) L u te g o  1 S6 8  r . 

p  o. P re z y d e n ta , 
Je n e ra ln e g o -S z tab u ,-  

J e n e ra ł-M a jo r  W itkow sk i.
N acz e ln ik  K a n c e la r ji ,  Z dzitow ieck i.

N . D. 857. M agistra t M iasta  
W a rszsw y .

P odaje  do w iadom ości pow szechnej, że w d.
6  (2 0 ) M arca r. b. o ęodzin ie 12-ej w p o łu ­
dnie, odbędz.e s i ę  w sali po Je d z e ń  b iura M a­
g is tra tu , licy tac ja  in m inus przez opieczęto­
wane d ek la rac je  na pobudow anie 1 2 2  */., stóp ro­
syjskich p ark an u  m urow anego wraz z bram ą 
przy  C m entarzu  Pow ązkow skim  od sumv na 
rs. 642 kop. 62 w yraźnie rubli srebrem  sz eść ­
se t czterdzieści dw a ko p ie jek  sześćdziesiąt 
dwie w ykazem  kosztów obliczonej, w w arun­
kach zam ieszczonej i do n in ie jsze j licy tacji 
podanej.

M ający przeto zam iar ub iegan ia  się o tak o ­
we przedsiębiorstw o, m ogą złożyć w czasie i 
m iejscu wyżej oznaczonem  n a  ręce p. o. P re ­
zyden ta m iasta  opieczętow ane d ek la rac je  n a ­
pisane podług wzoru niżej zam ieszczonego, ' 
a w tych w yraźnie lite ram i, bez sk roban ia ,-po ­
praw ek  i p rzek reśleń  w ypiszą j a k i  o dstępu ją  
p rocen t od sum y w ykazem  kosztów  objętej 
i  do n in iejsze j licy tac ji podanej.

N adto  do d ek la rac ji dołączony być winien 
kw it K asy Głównej E konom icznej m iasta  W ar­
szawy n a  złożone vadium  w kwocie rs . 65 i na 
k o sz ta  ogłoszenia rs 1 0 , k tó re  n ieu trzym nją- 
cemu się przy licy tac ji n a tychm iast zwrócone - 
będą. ,  |

In n e  w arunki dotyczące w mowie będącej li- 5 
cy tac ji, są k i.żdo lz ienn ie  do p rze jrz en ia  w Wy- ’ 
dziale A dm in istracy jnym  wyjąw szy dni św ią- ; 
toczne.

W arszaw a dnia 16 (28) S tyczn ia  1868 r. j 
p. o. P re zy d en ta ,

Je n era ln e g o  Sztabu, 
Jenera ł-M ajo r, W itkow ski.

N aczeln ik  K ance la rji, Zdzitow iecki. 1 
W zór do dek la rac ji.

W  sk u te k  ogłoszenia z dnia . . . podaję ni- 
m ejszą  d ek la rac ję , iż podejm uję się pobudo- : 
w ania 1 2 2 */* stóp  rosy jsk ich  p a ik a n u  muro- i 
wanego w raz z bram ą p rzy  C m entarzu Pow aż- ' 
k  >wsk:m za sum ę anszlagow ą w ynoszącą "rs. 
642 kop. 62 (w ypisać lite ram i) i odstępu ję  od 
takow ej procentów  N. (wypisać lite ram i), pod­
dając się w szelkim  w aiunkom  i zastrzeżeniom  
w w arunkach  licy tacy jnych  oznaczonym . K w it 
n a  złożono w K asie  Głównej E konom icznej 
m iasta  W arszaw y vadium  w ilości rs'. 65 i n a  : 
k osz ta  ogłoszenia  rs. 1 0 , przy n in iejszem  za ­
łączam . j

S ta le  m oje zam ieszkan ie  j e s t  w N. p isałem  
dn ia  N.

(podpisać w yraźnie imie i nazwisko).

AT. D . 1 9 3 0 . M agistra l M iasta  
W arszawy.

P o d aje  s ię  do w iadom ości p o w szechnej, że  w i 
łu d a ie ° n n t?  , ^ arC a r  b o godzin ie  1 2  w po- !
ri m , ,  i ;  ,Zle s ię  w sa li p o s ie d z e ń  M a- ' g is h a tu ,  1, cy ta c ja  ln p ]us p rz e z  o p ie c z ę to .

! w ane d e k la ra c je  n a  jed n o ro c z n e , to  je s t  od 
j  d n ia  20 M a rca  ( 1 K w ietn ia) r . b. do teg o ż  
j  d n ia  i m ies iąc a  1869 r . w y d z ie rżaw ien ie  po- 
: s e s j i  p o d  N r. 821 p rz y  u licy  O grodow ej poło- 
, żon e j, n a  sa ty s fa k c ję  z a le g ły c h  p o d a tk ó w  
! z a ję te j, a  to  od sum y d z ie rżaw n e j n a  rs . 344,
S w y raźn ie  n a  ru b li  s re b re m  trz y s ta  cz te rd z ie -  
•; ści cz te ry , u stanow ionej w w aru n k ach  zam ie- 
j szczo n eg o  i do n in ie jsze j licy tac ji u s ta n o - 
i w ionej.
I M a jący  p rz e to  za m ia r u b ie g a n ia  się  o ta -  
i k o w ą  d z ie rżaw ę, m ogą z ło ży ć  w czasie  i m ie j­

scu  w yżej oznaczonym  n a  rę c e  p. o. P re zy - 
j d e n ta  m ia s ta  o p ieczę to w a n e  d e k la ra c je  naj- i- 
; sa n e  p o d łu g  w zoru  n iże j zam ieszczo n eg o  
; a  w ty ch  w yraźn ie  li te ra m i bez  sk ro b a n ia , 

p o p raw ek  i p rz e k re ś le ń , w y p isz ą  p o s tą p io n ą  
p rz e z  sie b ie  sum ę d z ie rżaw n ą , 

j N ad to  do d e k la ra c ji  w inien być d o łą c z o n y  
k w it k a sy  g łów nej ekonom icznej m ia s ta  W a r ­
szaw y, n a  z ło żo n e  w te jż e  vad jnm  w ilości 
r s r .  34 i n a  k o sz ta  o g ło sz en ia  rs r . 10, k tó ­
r e  n ie u trz y m u ją c e m u  się  p rz y  licy tac ji, n a ­
ty c h m ia s t zw ró co n e  b ęd ą .

In n e  w aru n k i d o ty czące  w m ow ie b ęd ące j 
l ic y ta c ji s ą  do p rz e jrz e n ia  w w ydziale  a d m i­
n is tracy jn y m  k ażd o d z ie n n ie  w yjąw szy  dni 
św ią tecznych .

! W z ó r do d e k la ra c ji
W  sk u te k  o g ło sz en ia  z  d n ia  p o d a ję  

n in ie jsz ą  d e k la ra c ję , m o cą  k tó re j  o b o w iązu ­
j e  się  zad z ie rżaw ić  n a  ro k  je d e n , to  j e s t  od 
dn ia  20 M a rca  (1  K w ietn ia) r  b . 1 S6 S, do  t e ­
goż  d n ia  i m ie s ią c a  1869 r. p o se s ję  p o d  N r. 
821 p rz y  u licy  O grodow ej p o ło ż o n ą , o f ia ru ­
j ą c  z a  ta k o w ą  d z ie rżaw ę r s r .  N N. (w yp isać  
lite ra m i)  p o d d a ją c  się  w szelk im  obow iązkom  
i z a s trz e ż e n io m  w w aru n k ach  licy tacy jn y ch  
zam ieszczonym . K w it n a  z ło żo n e  w k a s ie  
g łów nej ekon o m iczn e j m ia s ta  W arsz aw y  v a ­
dium  w ilo śc i r s r .  34  i n a  k o sz ta  o g ło sz en ia  
r s r .  1 0  p rzy  n in ie jsze m  za łą c z a m .

S ta łe  m oje z am ieszk an ie  w N N . p isa łe m  
dn ia  N N .

''p o d p isać  w yraźn ie  im ię i nazw isko) 
W a rsz a w a  d. 10 (22) L u te g o  1868 r. 

p. o. P re z y d e n ta ,
J  en era ln eg o - sz ta b u ,

J e n e ra ł  M a jo r  W itkow ski. 
N a c z e ln ik  K a n c e la rji Z dzitow ieck i.

i N . D . 1409. R ada Szczegółow a Opiekuńcza 
Szp ita la  D ziecią tka  Jezus w W arszaw ie. 
P o d a je  do w iadom ości, że  w S z p ita lu  D z ie ­

c ią tk a  J e z u s  w d n iu  6  (18) b. m . i r .  o go d z in ie  
1 1  ra n o  odb ęd z ie  s ię  g ło śn a  in  p lu s  lic y ta c ja  
n a  sp rz e d a n ie  s ta ry c h  e ffek tśw , a  m ian o ­
w icie:

1. F o r te p ia n u  s ta reg o  zn iszczo n eg o  z o d ­
d z ia łu  o b łą k a n y c h  k o b ie t od ceny  ru b li s r e ­
b rem  1 0 .

2. B lac h y  cynkow ej s ta re j  ze rw an e j z  d a ­
ch u  oko ło  2 0 0  a rk u sz y  od ceny  ru b li s r e ­
b rem  30.

B liż sze  w aru n k i te j  licy tac ji p rz e jrz e ć  m o ­
ż n a  w K an c e la rji S zp ita ln e j k a ż d o d z ien n ie  
z w yją tk iem  św ią t.

W arszaw a, d. 27 L u te g o  (10 M arca) 1868 r.
O p iek u n  P re z y d u ją c y , M ianow ski. 

P o m o cn ik  N ad zo rcy  S z p ita la , M u c h a rsk i j 
 ____  i

N. D . 1298, Sekwestrator S karbow y  
P ow iatu  Rad_ m ińskiego .

P o d a je  do powszechne, wiadom ości, że w 
dniu 2‘J  M arca ( l K w ietnia) 1 5 6 8  r. o godzin ie  
1 1  z ran a , sprzedany zostanie w ry n k u  m iasta  
R advm ina przez publiczną, lizy tac ję  g a rn itu r  
m ebli machorkowych i powóz faje ton. na z re ­
alizow anie zaległości skarbow ych; m ający chęć 
kupna, zechcą się w dniu i m iejscu oznaczo- ' 
nem  do licy tacji staw ić - l

M . Radym  in d. 16 (28) L utego  1868 r.
Row iński.

P O D R Ó Ż  N A  O K O Ł O  Ś W IA T A , 
A rra g o , 3 t o m y ............................... r s .  3

DONIESIENIA PB YWATNE.

N . D . 1099.

ort W jdawey
Skarbca Arcydzieł U a ssy czn y ch  

Zagranicznych.
Z e  S K . A M B f . A  tego  w ydane z 

na^SPujące Sszts-Jn: 
D O N  K ra Z O T  z M anszy , C erw an- 

te s a , 4 tom y

zo s ta ły

  . y*g U
P A W E Ł  i W IR G IN IA , B e rn a rd a  

de  St. P ie r re  . . . .
R E N E , C h a te a u b ria n d a  
O S T A T N I z A benseragów , C ha­

te a u b r ia n d a  
W IK A R Y  W A K E F IL D S K L  Gold-

Schm idta . . . .
K R Y S Z T O F  K O L U M B , C o o p era  r s .  1 
D J A B E B  K U L A  W Y, L e ss a g e ’a  2 1 
P O D R Ó Ż  U C Z U C IO W A , S te rn a . 
G IL B L A S  z S an ty llan y , L e ss a g e ’a

3 t o m y ............................. . r s . 2
A T A L A , C h a te a u b ria n d a  . 
P O D R O Ż Ę  G U L L I W E R A , 

S w ifta  . . . . . . .
K O R Y N N A  czyli W łochy, p an i 

S ta e l . . .

k. 40.
7? 25.

3) 25.

33 60.

85.
33 45.

3) 1 0 .
33 40,

rs . 14 k. 70.
P ow yższe  13 d z ie ł, o z d o b io n e  p rz e sz ło  

800 d rzew o ry tam i, k tó re  m ogą b y ć  o zdobą 
k ażd e j b ib lio tek i, k o sz tu ją c  ra z e m  r s .  14 
k o p . 70; c e n a  je d n a k  n a  c zas  k r ó tk i  zn iż a  
s ię  n a  r s .  6 . P o jed y n cze  d z ie ła  s p r z e d a ją ,  
s ię  z a  p o ło w ę  pow y ższy ch  cen .

K o m p le ty  n a d to  b ę d ą  f ra n k o  o d e s ła n e .
S .  1E . J l e r z b a c h .

N. D. 1266.

DAliERNDE Ikiiffc gegen s n u ł-  aj 
Ie Schwachę!

D ie  O r i g i n a l a u s g a b e  d es in  2 9 .  S  
A uflage e rsc h ie n e u e n , fu r  J e d e rm a n a  % 
n u tz lic h e n  B uchs:

von T a t i -
j r e n t l u * .
/ A e rz tlic h e r

Der persónliche S ch u lz)
(genannt „Fassc-M uth” )

R a th g e b e r  ia  g esch lech tlich en  K ran k - 
h e ite u , n a m e n tlic h  in  S c h w a c h e z u -  
s t a n d e n  E in  s ta rk e r  B a n d  von 232 
S eiten  m it 60 an a to m isc h en  A bb ild u n - 
gen. In  U m sch lag  v ers ieg e lt P re is  
T h lr . 1 . 1 0  S gr = f l .  2. 24 x r ., i s t  fort- 
w iih rend  in  A l l e n  B u c h h a n d l u n -  
g e n  v o rra th ig , in AAarsrbau bei 
Gebethner et Wolff, in  St. 
Petersburg bei Gu«t. Elaes> 
s e l .

G E W A R H T  w ird  vor mehrfachen 
Nachahmungen und sudelhaften  
Ausziigen dieses Buchs. M an  
verlange die O r i g i n a l a u s g a ­
b e  v o n  L a u r e n t i u s  und ach- 
te darauf, dass sie mit b e ig e -  
d r  u c k t e m  - S t e m p e l  v e r ­
s i e g e l t  i s t .  A lsdann kann eine Ver- 
wechslung nicht stattfinden. 2 — 2704

N . D . 1247. A b e l  Ł ę j c a  s ta ro z a k o n n y , 
by ły  p a c h c ia rz  i m a n ip u la n t b ro w aru  w e wsi 
S w iętochow ie  gm in ie  K om orn ik i P ow iec ie  
G ró jeck im  G ub ern ji WTa rsz a w sk ie j, z a trz y ­
m a ł  d « »  k w i t , ’,  w ydane p rz e z  T e o f i ­
l a  M a z u r k i e w i c z a ,  w ła śc ic ie la  S w ię- 
to ch o w a w Pow iecie  i G u b ern ji wyż w ym ie­
n io n y m , a  k tó re  to  k w ity  n ie  m a ją  ż a s l n e -  
ico znaczenia, gdyż p rz e z  n iego w r a ­
ch u n k ach  z o s ta ły  p o d an e  po d p isa n em u  T e o fi­
lowi M azurk iew iczow i.

O s t r z e g a m  sz an o w n ą  p u b liczn o ść , a -  
by rzeczo n y ch  kw itów  n i k t  n i e  n a b y ­
w a ł .  lub też  w  z a s t a w  n i e  b r a ł ,  pod  
j a k  m bądź pozorem , p on iew aż A b e l Ł ę g a  
w yszed ł zu p e łn ie  z $toMuukówr han- 
dionycii z podp isanym

P i e r w s i ,  k w i t  n a  sa rn ę  z łp . 1,400. 
O r u |c <  k w i t  stan o w czo  z d n ia  1 2  S ty ­

c z n ia  1867 r. n a  z łp . 5 ,702 gr. 10.
3 — 2613 T e o f i l  i t f n z i i r h i e i r i c i .

N , D. 999.

ŁE8KIC13BY,
p ra k ty c z n ie  i te o ry c z n ie  u zd o ln io n y , z P ru s  
k tó ry  z a rz ą d z a  zn acz n em i la sam i w K ró le ­
stw ie , p o s z u k u j e  m i e j s c a .  W ia d o ­
m ość w k a n to rz e  C. A. M oes w W a rsz a w ie  
u lic a  D łu g a  N r . 557, lub  w P ilicy  P ow iec ie  
O lk u sk im  G u b ern ji K ie leck ie j u  L eśn iczeg o .

4 — 1946

! ! 301. W y d an y  pod  dniem  26 S ty cz ­
n ia  (7 L u teg o ) 1860 r. z a  N r 18 p rz e z  b. R a d ę  
L e k a rs k ą  K ró le s tw a  P o lsk ieg o  d y p l o m  
n a  s to p ień  L e k a rz a  d la  B a d o l f o  P i s t o l  
w czas ie  p o d ró ży  jeg o  z  W rrs z a w y  w G u ­
b e rn ię  L u b e lsk ą  w M aju  1863 r. zag in ą ł.

P o d a jąc  o tem  do w iadom ości pow szech n e j 
u p ra sz a  się  z n a la z c ę  wyż w ym ien ionego  d y ­
p lom u, ażeb y  takow y z e c h c ia ł z ło ży ć  w 
A rch iw um  A k t daw nych  w W arsz aw ie , w p a ­
ła c u  N am iestn ik o w sk im  m ieszczącem  s i e . 1

, 90.

j  y • r s  1 ,, 50 .
W  ^ k ł i ^ R « ą d o w j ,  J ) £ ^ k r ę g u  Naukowym W a r s zaw sk im . -  Z a  p o iw o lm ie m  G m .n r r

(Dalszy ciąg Obwieszczeń w Dodatku.) "

N. D. 1309. P o d a je  do p o w szech n e j w ia­
dom ości, iż  Ułtet Łoittbnrdaw y wy­
dan y  za  N r. 12174, p rzy p ad k o w o  z a g in ą ł

W zyw a się  w ięc p o sia d acza , iżb y  n a jp ó ­
źn ie j w 6  ty g o d n i od d n ia  20 M a rca  r. 1868, 
to  je s t  od d a ty  o sta tn ieg o  o g ło sz en ia  z g ło s ił  
się  i p raw o p o sia d an ia  onegoż w D y rek c ji 
L o m b a rd u  u d o w o d n ił, gdyż w p rzec iw n y m  
ra z ie , d u p lik a t b ile tu  w ydanym  z o s ta n ie  o s o ­
b ie , k tó re j nazw isk o  z a p is a n e  w k s ię g a c h  
D y rek c ji. r  i _  2S28

N. D. 909. B i l e t  l o m b a r d o w y  w y ­
d an y  z a  N r. 17,573 n a  rs . 1 0  i z a  N r. 41 ,907  
n a  rs r . 15, z a g in ę ły , w zyw a się  w ięc p o s ia d a ­
cza  ouycfe, iżby  n a jp ó źn ie j w 6  ty g o d n i od d .
5 M a rca  r . b , to  j e s t  * ’ '
go o g ło sz en ia  z g ło s ił  s ię   ____________ _
onych  w d y rek c jj lo m b ard u  udow odnilTw  ra z ie  
p rzec iw n y m  d u p lik a t b ile tu  w ydany zo s ta n ie  
te j osob ie , k tó re j n azw isk o  to  z a p is a n e  w  

k s i ę g a c h  d y rek c ji.________________, 3  _ j g 39j

od d a ty  o s ta tn ie - 
i p raw o  o o s ia d a n ia

D O D A Ł  B K .
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O B W I E S Z C Z E K I A  & Ą P O W E  i  A D M I S 3 S T R A Ć T J 3 V E .
«   BiK) «T0 na o cnonam i, n p e j

Ł ^ i  C  Y  T A  G  J  E
i E P B 2 M & .& Z K  P U B U C Z W K

N. D .1 4 0 8 . Zarząd X I  Okręgu 
Komunikacji.

N a wykonanie w r. b. robót około reppra- 
f ji  i przebudow ania niższych części m ostów 
N r. 98*, 149a 150*, I53a i 160*, na trak c ie  
fabrycznym, w Sekcji Fabrycznej o d b ita  z o ­
stanie licytacja w biurze Z arząd u  XI ( F r ę  
gu Komunikacji dnia 14 (96 M irc a  r. b. o 
godzinie 12 w południe, przez opieczętow ane 
deklaracje.

L icy tac ja  rozpocznie się od sumy kosz to ­
rysowej na  r s r .  73+ kop. 2 5 '/,. wyraźnie ru ­
bli srebrem  siedm set trzydzieści cztery, ko­
piejek dw adzieścia pięć i pó ł obliczonej, in 

minus.
M ający  zp.miar ubiegać się o to p rzedsię­

biorstwo, powinni w miejscu i czasie wyżej 
wskazanych, złożyć swą deklarację, podług 
wzoru poniżej zam ieszczonego nap isaną, a  w 
te j deklaracji bez żad m eh  warunków i za 
strzeżeń , wymienić wyraźnie literam i, bez 
skrobania, popraw ek i p rzekreśleń , ilość pro­
centów  od powyższej sumy na  rzecz Skarbu 

odstąpionych.
D eklaracja  nie podług wzoru napisana, lub 

złożona po godzinie 12 w południe, nie bę- 
dzie p rzy ję tą  i na  takow ą żaden wzgląd m ia-' j 
Dym nie będzie. j

D eklaracja opieczętow ana obok adresu , ; 
„do Z arząd u  X I Okręgu Kom unikacji” , po- j 
w inna mieć wyraźny napis: ,.D eklaracja  na
roboty około reperacji i przebudow ania niż- 
®*ych części mostów N r. 98*, 149a, 150+., 
153a i 160r, na trak c ie  fabrycznym , w Sek­
cji Fabrycznej, do licytacji w dniu 14 (26) 
M arca 1SSS r. odbyć się mającej.

“ rzy deklaracji należy złożyć na wadjum 
Sumę r s r  245, wyraźnie rubli srebrem  dwie- i 
ście czterdzieści pięć, gotowizną, w li-tach  
zastaw nych, lub lis tach  likwidacyjnych, z . 
właściwcm i kuponam i, w obligach skarbo­
wych, albo też w innych papierach publicz­
nych procentowych, z właściwemi kuponami 
i  kw otę rs r . 20 gotowizną, na  kosz ta  ogłoszę- , 
n ia  licytacji. . 1

Szczegółowe warunki do licytacji i koszto­
rys zatwierdzony, są  do p rzejrzen ia  w Z a ­
rządzie  X I O kręgu Kom unikacji każdego 
dnia, prócz niedziel i św iąt, od godziny 9 ra- j 
do do 3 z południa.

W zór do dek laracji  ̂ i
W  skutek  ogłoszenia z dnia 18GS r.

p o ia ję  n in iejszą deklarację, iż podejmuję 
się  podług zatwierdzonego kosztorysu  wyko­
nać roboty około reperacji i przebudow ania 
niższych części mostów Nr. 98*, )4 9 .i , 150*, 
153a i 160* na trakcie fabrycznym, w Sekcji 
Fabrycznej, i od sumy kosztorysowej na rsr. 
734 kop. 25%  obliczonej, odstępuję  na  rzecz 
Skarbu  procentów  N. (wypisać literam i) p o d ­
d a jąc  się wszelkim obowiązkom i zastrzeże- , 
niom w arunkam i lic.ytacjnemi obiętym.

Sumę r s r  245, wyraźnie rubli srebrem  
dwieście czterdzieści pięć na  wadjum, oraz 
gotowizną ru b li srebrem  dwadzieścia, na k o ­
sz ta  ogłoszenia licytacji składam , k tó re  w 
raz ie  nieutrzym ania się przy licytacji, sam  
odbiorę, lub o p rzesłan ie  na  mój koszt do N. 
upraszam  .

S ta łe  m oje zam ieszkanie je s t  w N p isa ­
łem  w N. dnia N. m iesiąca N. 1868 r.

(podpisać wyraźnie imię i nazwisko) 
W arszaw a d 27 Lutego (10 M arca) 1868 r.

N aczelnik Okręgu, ,
G enerał L ejtn an t Szuberski.

N aczelnik  K ancelarj Beneveni.

N. D. 1288. Zawiadują y  służbą po b.
U rzędzie  Konsumcyjnym miasta W arszaw y  

w h  arszawie.
Podaje do wiadomości powszechnej, że 

z mocy resk ryp tu  Z arządu Finansowego 
z dnia 17 (29) Stycznia b. r. Nr. 48375/5929, 
odbędzie się w biurze O ddziału służby po b.

zędzio Konsumcyjnym, m ieszczącein się 
w - , iw ej gm achu Rządowego p rzy

i pod Nr. 70S w W arszaw ie d.

H TaKT, aa/iT,e) iio/(BeprancT, ycAoisiuM* u* 
Toprnnmx* KOH/Hfiyax* o t*  21 d>enpa.:a 
(11 MapToj c. r. e oraii.ieHHhiiu. u lipam i-

wy- i 3a na/iHHiiMH Reneru) 
i K a c i  B y m  K B H T a n i ( i i o II*

r s .  450. w yraźn ie  ru b li  s re b re m  c z te ry s ta
p ię ć d z ie s :ą t  gotow izi ą  lu b  w p a p ie ra c h  p u ­
b lic z n y c h  pre cen tow ych  z b ieżące in i k u p o ­
n am i, k tó r e  to  v ed ia  każd . dz ien n ie  w b ió- 
r z e  tu te jsz y m  aż  do d n ia  licy tac ji i w tym że 
dniu . iecz  ty lk o  do godziny  i0  z ra n a  s k ła ­
dan e  b y ć  m ogą.

W a ru n k i licy tacy jn e  k ażd o d z ten m e z 
łą c z e n ie m  św ią t są  do p rz e jrz e n ia .

W z ó r  do d e k la ra c ji 
W  sk u te k  o g ło sz en ia  z d n ia  15 (27) L u te ­

go b. r. r. 2 2 6 , p o d a ję  n in ie jsz ą  d e k la ra c ję , 
iż  o b o w iązu ję  s ię  uaby^ a k ta , ja c b u o k i ,  k s ię -  
g i, ! o n tro le , re g e s tra , d ru k i n iesp o trzeb o w a- 

ue  i w sz e lk ie  in n e  p a p ie ry  po b. U iz ę d z ie  
K onsum cy jn y m  m ia s ta  M arszaw y  p o zo s ta łe , 
i d e k la ru ję  s ię  z a p ła c ić  po B s r. ( tu  w ypisać 
li te ra m i)  za  k ażd y  p u d  bezw zględn ie^,na g a ­
tu n e k , p o d d a ją c  się  w szelk im  obow iązkom
i z a s trz e ż e n io m  w arunkam i licy tacy jn em i ;   _  _ ___
obię tym , k tó re  m i są  zn an e  i te  w zup e łn o - , - - • -  ~ -  ...........
śc i p rzy jm uje . 5 N . D. 1271. O .unpo .ieH cnoe A b c u o e

Z aśw iad cz en ie  k asy  N . n a  z ło żo n e  vadium  , J  uptiH.ie-H ic  • ̂
R sr. 4 0 do łączam . } O ó iH B ż n e n . cn»n> b« Bceoónąee c irw & m e,

S ta łe  n  oje zam ieszk an ie  je s t  w N . ( a je ź e l  , 4X0 »a ocaoeaK in  pacuopH ateH in tbm iaH coua- 
V. p rs  zew ie w yszczegó ln ić  u licę  i N r  < ro  5’npauAe. ifi b*  IlapcT irE  rioAhcKoM* o t*

’ '  j 17 (29) OKTHÓpa l t 6 7 r .  aa N . 34 ,282/15,758,
t b *  K a i m e A f l p i t i  , 1 ' E c n a i o  y n p a i i A e n i H  b i > 3 > -  
I . 1 1 0 4 3*  ą u r  18 (30) M apra  1868 r . u b *  K a a -  
; i+e-iapiii M aa/iu ia io  A h C H H ' i a i ’o  C rp am  i I D i -
f cch h o  bt> llo ^ iy iH p  4 Ka 19 (31) M appa c. r.

niio, oto na ocnOBaHin npejnncunin tbaHart- 
couaro yiipanaetiiH r*  IłapcTBl, llOAbcito**, 
- — 30 OisTaópa (11 H oaópa) u. r. aa t?.

(11 MapTo) c. r. «■ craa/tewHhiMt. u Bp - (5794 b* UpaciihiiucKOM* JI*Choh*
e.ti.c i neHnoH) KoMHCietoBHyTpemtMST'/pB.r BX y Ca*6l$ IIpatefinH  8 (2 0 )  M ap-

OT* l9  (3 l ) ItO/tH C. r. OTOOp-HHWMl^n Uf% ^  ÓygyTt npOUSBOgHTCH H.iyCTBhie ( ia
v’Bhhhci, 4 e r .  TakoB W i* yeAOBifi oSt, yuaa- 
TB npiUHTatom eiica c [.It H 1.1 ar iii l i l i i  (ii.iu

npHHflTitt 39/10- 
ra  Bi, K oznueć i I’.’D . . . .  (cooTb’BCTBeHKo 
y te sacTH ,()3Ma‘i-nH ob K aw ^ u n i-  nyHKTowł* 
c jm jili ,  n p r iz a ra m , ci, t t .u i - ,  mto h i  c/iyucu 
OTK33 o n .  Topronw no.toaicMHHii - la lo r i , 
n o ży n y  (h ż h  aie/taio bi,icw3Kh /to . • na  moli 
c i e m ) .  IlcjCToBHHce mob m T cto  ».HTe.ifc- 
tTiia B*b . . . ( l  a riH ca ib  w lic io  aiM te/i,- 
CTU;*) MUCHięa . . / tu a  . . . 1868 ro^ta.

(leTKO IIO^UHCaTf, IIVIH 11
1'. -Itoó/iMHi., 12 (2 4 ) <benpa,i3 1868 r.

I1pe3H4fHTb ropowa, bckih.

w
domu). . _

P isa łem  w N. dnia N. m iesiąca N. 1868 r. 
(podpissć wyraźnie im ię i nazwisko ■ 
W arszaw a d. )5 (27) Lutego 1868 r. 
U rzędnik  do Szczególnych Poruczen 

Z arządu  Finansow ego, Perzanow ski.

i służby po
'J i '-uuzlo Konsumcyjnym, m ieszczącein się 
w oficynie prawej gm achu Rządowego p rzy  

pod Nr. 706 w W arszaw ie d. 
18 (30) M arca b. r. o godzinie 11 z rana, p u ­
bliczna in pius licy tacja  p rzez deklaracje 
opieczętowane na sprzedaż ak t, rachunków , 
ksiąg, kontroli, regest r(yWj druków niespo- 
trzebow anych i innych papierów  z użycia 
służbowego wyszłych, a  na am balaż przydać 
się  mogących, od kwoty rs. i hop. 20, wyra 
źnie rubel srebrem  jeden kopiejek dw adzie­
ścia, za jeden pud bezwzglęan(8 na gatUQeh.

M ający chęć nabycia tych papierów , winni 
złożyć deklaracje optecz?l°w ane na ręce p o d ­
pisanego, najdalej do godziny l z rana; w 
dniu do licytacji oznaczonym, czysto, bez 
popraw ek, skrobań, oraz przekreśleń  n ap i­
sane i w nich wyraźnie literam i wymienić 
kw otę, ja k ą  za  jeden pud rzeczonych papie- 
rów  zap łac ić  obowiązują się.

D o deklaracji dołączyć należy ^ ś w ia d ­
czenie b. K asjera Urzędu Konsumcyj g , 
lub innej kasy rządowej, na  złożone vacuum

N. D. 1 1 5 8 .  A w G .iuncniu, J 'opo jv iio ii
M uzucmpuM b. _ 5

I la  o c i t o B a n i n  n p e , n / t (  a t e H i f l  . I i o o . t i i H C K a -  |
ro  lvoepH CK aio ( I lp a it /e i i ia  o t  i , 3 0  flHiiapu , 
(11 <bei p a . 'H) c . r .  aa N . 745, M a ra c rp a T i  { 
onTłflB/tfleTT, bo BCeoómee cu-B/niHie o to  10 : 
(3 0 )  M apra  c. r. e t  T()txT. ,+o n u r i i  Maco .a ,  | 
n o  noayAHU, n t  aa .th  n p H c y tc tb ih  M arii- j 
c i p a r a ,  óy /tJT i. .ipom m o/tH ibcH  nyS^tiM- | 
„ , , , ,  n c c p e n c T B O M T ,  s a n e i a r a u B M i T ,  o o u b -  | 
B/ieniń T o p r t t ,  c . i b i m e  oaHauennon c j m w w  . 
(in plus), Ha npo /iam y  ropo^cxHXT* njCTW ii*, ? 
/TełRs m u  i i .  np ii KpaKOHCKoiui, r i p M v,e©r]bB* : 
K a n y m i B C K O H  U B H 3HT K OIłCKO ii  y ^ K u a x t ,  | 
n 0 4 *ł> a a c i p o e H i «  i M a u e B T ,  c o r / i a c H o  r i / i a H y ,  ■
o u ' E n K ' l ;  h  i  o p r o i i h iM T c  k o h 4 f 1 i h m I l p a u n -  j 

TC/1 hCTuf-11 h (• 10 Kojuncieio BuyTpeHiiMXT* 4 ^ 4 1 * 
O A O o p e H H W M i , ^  H M e H H o :

1 . K y K i i a  d )  H a  K a i r y u H H C K o i i  y / i i i u t  4 

4 .280% K n a ^ n a T i  w x i .  4 0 K T e w ,  u ^ h c i o  n o  ; 

30 K o n . "  a a  1 , 2 8 4  p y ó .  1 5  i c o n .  c e p .  i
2. Dy k u a p) na B ii3 i .tk o b c k o h  y.inipE 3 ,627 I 

K i - s / i .  / j o K T i - i t .  i fi i-i w n o  30 s e n , ,  3 a 1 ,088
p y ó .  1 0  s o n  c e p .  ’

3. B y sn a  i) u /  B h 3 MTKObcko8  y - ie r i t  6 ,145 , 
m t a . / p .  z o K T f ł i ,  n t i i o i o  n o  20  k o  o . ,  a a  1,229

p y ó .  c e p .
4. E y sn a  k) na B h3B TK oickoh y /in ip t ‘ 

5 ,439 K n a j p ' - t .  ,t< K T e f i ,  u * b o ło  no 20 so n .,
3a 1,087 p y ó .  80 KOO. c e p .

5 .  R y s i  a  D  t a  B h 3 B T K O b c k o u  y . t i ' n T ,  ; 
4 , 7 0 5  K t t a 4 p .  / t o K T i i i ,  i f E t i '  m  n o  2 0  s o u  ,  i 
33 9 4 1  p y ó .  c e p . ,  <1. n p e / t c r a i M e m t t . w Ł  n o -  j 
K V1! IJIt* K t  Ml.  y i M a t l l T f .  BCflO <’ pC/ l-lO IKeHH)  10 . 
i im i i  c y M M y  T.T. T i M e i i i n  1 9  / t n e f i  n o c . i T ,  y -  |  
T H '  pm/tcnin T o p r o B T ,  ,  W. lii n o T ;  B i m y  CT» j 
t t , v t ,  m t o  z i p j r y i o  n o - K - B H u y  M o r y T T ,  B H o -  s 
c i i  TT, i t  n p o / t i * . i f t . e n i i i  T p e x i >  a ł , !  T> b t .  n o . i y -  ; 
r o / i n s m .  e  e p o s u  c t .  n p o i p h t o m i ,  n o  n n n ,

na c t o .
K a m / ; i , i i i  n p p / t c r a n . i f i H  i i t  fi o o T .H D . t eH ie  n o  ,

«.( pw-K nnm e y s e 3a H H 0 H oóaiafn. u o / u  i iU fTi.  ;
m ,  0 4 H0 MT. n i b  K a ż H a i e f i c T i c b  11/Ul e s o n o -  
Mii'iecKofi ksc.1; 3 a , i o i i >  bt, /to  wacT»i 0311a -  , 
u e n i t o f i  k t ,  T o p r a t n ,  cy.wwM,- u  n t w y i e m i y w  j
BT, TO M l  KllKTannim npilZOHlinb KT, <rt)T,H-
B / t e n i m ,  n ó o  n a . tH M H M H  / ( e H b r H  n e  o y ^ y T T ,  |  
n p H H H M a e M W  n a  T o p r a x i r .

I I p H 3 H a i iH b iH  n a  T o p r a x i ,  n o s y n i n t i K o s n , ,  ? 
y n o M f l i i y T w f i  3 a , t o r T ,  t i p n  3 a s / u o ' i e H i n  T o p -  i 
roB aro  n p o T o so /ia , o ó f i s a i . T ,  i i o n o z n i n  b 4 0  ,
1A - t a c T i !  n p e 4 . t o m e H H 0 H h m t ,  c y M s i b i  »  s a -  t 
,1 0 1 T. b i o t t ,  n c c . t T .  y n . i a i b i  n p H i i a 4 . t e ) K H o -  ( 
c T i t  n . t i t  n n o T e H B a r o  o ó c 3 i i e 4 e n i H  n p a t n ,  r o -  jj 
p o / i c s 011 s a c b i ,  c e r , m e r o  4  c t .  T o p r o i i u n ,  j 
S 0 H / u m i f i  ó y . i e n ,  E 0 3 B p a m e m , .

; T o p r o n b i i i  s o H 4 i f u i i i  b m U c t U  C b  r i - i a n o t n ,  
u  n o / i p o ó i i b i M H  o i p E H K a M H  , n e p e o M O T p e H h i  
6 w T b  M o r y T T ,  b t ,  y n p a n . i e n i u  M a r i i e T p a T a  n o  
e c a s o e  n p e » H " c / i y ) K e 6 n b i x T >  3 a i i H T U t ,  a a  n c -  
K / m u e n i o n ,  r i p M . i n r . ' i i i b i x T ,  u  T a o e / t b i i b i n ,  

4 i i e f t .
; 0 6 T v n B / ^ u i f l  4o î?KHbi 6 h i T h  n p y n a e M W  u m i  

r p c h w e M W  4 0  H 8 l i a T i f l  T f ip i  o b i  r i p e 3 H 4 * >H T y  
r c p 0 4 fl n a  p jC K O M T ł  H3KllvT>, 6.631 BC HKHJLt  

1 o u i n ó o s T ,  11 n o / t n i c T o K T , ,  u e T K o  c t ,  o ó o 3 i i a -  
■ l eH ieu T ,  n p o n u c M O  K o . n i u e c T i i a  c y j m u  n »

| hu Ute yKa3aHBofi *opMT5.
( J ) o p v a  oGTłHH/ieHiH.

■ R e  lUAcTBi**  o o t f l B / i a H i f l  v l i o o 4 H H c k a r o  I o -  
: p o A O B a r n  M a r u c r p a T a  o t t ,  1 2  ( 2 4 )  < b e n P a . ,H  
! c .  r .  a a  N. 8 7 8 ,  a a f iB Z H K ) ,  m t o  m e . i a i o  s y -  
; n n i b C T ,  nyB/ ii iM t iK ixT ,  u p . o b u  l o p o A c s o u  
i ( u ,111 r o p o A c s i e )  H y c T o i i  ( i w h  n y c T b i e )  n o  a t ,  
j a a c T p o e H i e  n / i a i ; T ,  ( h . i h  n / i + n e i n , )  b t ,  o ó b f i -  
! B / i e H i n  n o A b  nyuKTOMT, . . . .  ( h a u  n y n s -  

T a n t i i )  o s i i a M e H H b i i t  ( h a u  0 3 H a * i e H H b i e )  3 a  
cytviiwy . . . .  p y ó .  . c e p .  n p o n H c b l o  ( H a n n -  
C3TT, Cyxixt-y ó y K B a M i i )  ( h a h  H .weHHo 1104T, 
n y H K T o M T ,  . .  .  . 3 a  c y M .u y  . . . p y '7 .  c e p .

noAT, pysoBOACTBoMT, C T apm aro  ZlT.iHHMa- 
! ro  ó y A y n , npou3B('4UTCH nyó.tiiMHhie T o p n i 
I Ha npoA aaty Ahca ii3T> yTBepjKAen hbixt, Ha 
i 1868 r . at,cocT kt., a uneHHo:
> 4 hh 18 (30/ M apra  c. r . bt, KaHue fHpin

J h c H a ro  ynpaBAeHiH 
1 B b 4 a iin  CypoBe, a t,coct,km  n o /fb  N. 1 
' 40  7, o t t ,  oipCHOMiron cy.MMhi 448 pyÓAeu 
i 9 V2 K on-
! Bt, 43M-B MapHH, aB coc. noAT, N. 7, 8 u  9,
[ ott, oiąTAiciHoii cyMMbi 627 p. 30 s .

Bt, 4 3 4 3  OAbuniHbi, ATicoc. N. 1 4 0  6 ,
; OTT, 01(11 IIOMIIOH cyw.Mhi 1,110 p. 59 K.
! B b 4 a i t i  3 4 yHesT>;, atscoc. 11043, N. 8, 
i OTb 01(T;H0 MH0ii Cy.MMbl 98 p. 32 s .
• Bt, 4au'B L t l i ł a p iu c s a  , A'EcochKh no4T>
| N. 7, o i T, orpBHoMHoH cy.wMH 59 p. 4 8 '/2 *■
; B b  a ó h ® / ( o M Ó p y B sa , A-BcoCbST, no4T> N . 3
! 40  +0, OTT, licBoomhoh cyMMbi 611 pyó.
I 8 4 %  K o n .
i Bb AaHh IlA o iunne, A-Bcoc. 1104b  4 .  4
. 40  8 , OTb OipBHOMHoil cyMMbi 520 pyó. 9 4 7 2 

j so u .
Bb 4  a 'li. H a iapsa , aT coc. no4 b N. 14, 

o r b  oipnuoMiiofi cyMMI.1 49 p. 46 s o u .
B b Ai.MT, H b 43ae43b, Abcoc. 1104b  N. 10, 

OTb 01(110 0 ‘IllOH cy.MMbl 15 pyó. i 8 KOI!.
Bb A an b  3 4 yHeKb, aaro-roBACHabuib co- 

CHOBblXb ca/tieneii lib  noAHHaxb 1 7 ’r , o r b  
tLCB ioM.iofi cyviMi.i 16 p. 80 so u .

Bt, 48 4*  C yponeiiepxu o t*  Taftuo pyoAea- 
Ilhlxb 4 «peu* >'Tb 0U*tl04H0H c y MMWl S p .  
89 so n .

Bb 4 , Mb IleATH OTb Tailllo pyÓAeHHb!Xb 
4 ep enb  01 b  oi(bno4H O a cyMMbi 9 pyó.ieii 3 
so n .

Bb A asb  BflAycHbiABcesb o n ,  Tafino py- 
ó.!enHb;Xb A e p e u i,  o t *  041,110411011 cywubi 
13 pyó. 93 s o n .

/(h u  19 (31) M apra  c. r. Bb Kani(e iap iit 
MAa4 ina ro  / lb c n n u a ro  Bb l lo 4 ry p ;n b .

Bb 4 8 4 *  Baxb, a b co c . 0 0 4 *  N, L 2
11, oTb uK*H04Hoii cy.MMbl 403 pyó.ieii 
82 so u .

Bb 4 3 4 b  CiipsaAoHKa -Abe. N. l l  u 12 OTb
onBHuHiioii cy.wMM 316 p. 33 so n .

Bb 4 3 4 1 1  K ouau iicsa , A *eoc. n on *  N . 8  

4 0  10, o t *  cyMMbi i tfiiHci'iHoH 425 py&Aeu 
49 so n .

Bb 4 3 4 *  K ep m esb , a * coc. 1 1 0 4 b N. 10, 
1 1 h 1 2 , o t *  on*H 04uou cy.MMM 253 pyoAeu 
92 so u .

Bb 4 a 4 *  IUneH4 poBŁi m oct* , a * c o c * s t ,  
I n o n *  N. 7 u 8 , o t *  on*H04Hoił cyMMbi

178 pyóAcu 12 so n .
s Bb 4 a>i* KaMP.nsa, a*coc. uo4*-ói. 8 , 9 
? 11 10 OTb Ol(*n04HOtl cyMMbi 97 pyó. 1 SOU. 
j Bb 4 3 4 *  -IiinHHsa, a b c  c. N. 4 u 5, o t *  
( on *u o4u on  cy.MMbl 6 6  pyó.

/I * c b  ó y n e n , uponaBarbCH A*coc*sajvin  
( HAU 4 *ABtlSaMH c 0 0 1  B*TCTe.eiIHO u.eAabiio 
( iiosynaT escfi. C p o s*  4 ,1 1 1  yóopsii 3a s y -

i iiAeHHaro A * o a  on p e 4 *.iseTCH: 4Afl 3 a sy -  
nHBiuuxb ooAtuiia uapTiu ciibime 30 p. c.; 
no 19 (31) Mapra 1869 1 0 4 a, a aah 3 a sy -  

« liliuu iuxb JiefibiLiia napTiH T. e. nb .0  p. c. 
j u BHHte 110 1 (13) IlmiapH 1869 ro/ia. 
i /KeAa»U(ie y4acTB0Baxb Bb Topraxb, o6 fl- 
I aaiibi npencTaBUTl, 3aAorb pamifiIOU(iHCfl 

Hac rll CTOHMOCTH A Boa KOTopblfi IIO/He-

TB C. r. oyjtyib  iipuwar.oftuioii K.iyCTBlde ( ia  
plus) Toprn na npogawy -it.coe't,Kb r.b s j t .m -  

; hcmTi JlecHauecTi:*, hu jitCTByto iipoMwiiuen- 
; HOCTb 11 UHOCT.pkHHHfi TOpTb. IV HMeHHO;

B b y+acTE* Byjnuta Byit. *ł, osp . 1, .riico- 
c* sa  N. 13, uaoTb-l, o t *  213 pyó. 92 non.. 
uacTb 2 o t *  122 p. 96 k., N. Hi, iftCTb 1 o t *  89  
p yó. 13 sou.

EAHHopomeub Bya, fi, s tru e . osp. 1, ‘■’• 1 1 ,  
uacTb 2 OTb 63 p. 59 ff-, tuctb 3 ott, 61 ps 
98 son ., N. 12, uacTb 3-s ot*  49 pyó. cep.
59 bou.

H oaohi, Eyit. K, oiip. I, jibcocŁKb i*. 5, 
ot*  38 py6. 91 koii., N. 6, uacTb 1-h, ot*  o l  

: pyó. 43 koii., uacTb 2 -e ot*  29 pyó. 61 lton..
| K. 7 uacTb 1-fi,- OTb 48 pyó. 96 koii., uacTb 
i 2-a OTb 22 pyó. 19 itoti., "J. 8 uaCTi, 1-a. ot*
: 61 pyó. 14 bou., uacTb 2 -e ot*  55 pyó. 

53 koii., uacTb 3 -a  ot*  90 pyó. 91 koii , N. 9  
•lacTi, 1 -h ot*  51 pyó. 1 k., gacT* 2-n ot*  83 
pyó. 95 hoh.

UpniiicŁifu EyK. 1', oitp. III, aTscocT.ku M. 
1, 2, 3, ot*  1,547 p. 89 k., onp. 1, N. 13. ot*  
269 p. 32 k.

AAuii4itxa r,yit. X. oKp. IV , AbcoctKa N.
| 4, ot*  581 p. 89 K., N. 5 ot*  2128 p. 74 i t . , .
1 N. 6 o n ,  1,772 p. 76 s.

Pataueub Byit. K, onp. IV , a1icoc* ku .w. 
1, 2, 3, 4, 5, 6, 7, ot*  1,017 pyó. 51 Kon.,

; OKp. III. N. 8, 9, ot*  208 p. 73 k.
• CeóopKH Byn. M. oitp. I, A*coct.na N. 10,
( ot*  285 p. 15 k., Ń. 14, ot*  1,044 pi. 54 k.,

N. 15, ot*  466 p. 10 k.
, 3HiiHaB0ja ByK. If, aTicoc. N. 3. ot*  110  

pyó. 77 b .
i HapniaKH ByK. II, OKp. I, Abcocbna N 4,

ot*  126 pyó. 48 koii., N. 5, ot*  67 pyó. 91
’ koii., N. 6, ot*  94 pyó. 7 non., N. 7, ot*  98  

pyó. 51 koii., N. 8, ot*  142 pyó. 88 koii., N . 
9, ot*  155 pyó. 37 koii., N. 10, ot*  10? pyó. 
69 koii., N. 13, ot*  118 pyó. 17 k.: N. 15,

: OT* 229 p. 61 it.
O/ibiueBKa Byit. 0 , oitp. J, jh c o c tiia  X. 9, 

OTTj 60 pyó. 43 Kon., N. 10 ot*  75 p yó . 36  
koii., 5 . 14 ot*  31 p. 44 k., N. 15, hbcti. 1 - s  
ot*  45 p. 77 k.

! IIocńieHb Byit. P , ott. I, .tbeoc. N. 1, ot*  89  
pyó. 26 koii., N. 2 ot*  98 pyó. 50 kou.. N. 3  
ot*  134 p. 31 k. 

i CpeópHHK* Byit. T , Abcochita N. 3 ot*  268  
pyó. 90 Kon., N. 4 ot*  171 pyó. 41 r .on .

1 N. 5 o t *  281 pyó. 27 koh., S. 6  o t *  466  
pyó. 46 iton.

HpatHHHbiKhpiK*, Byit. X, OKp. 1, N. 1 o t *  
146 pyó. 6 8  koii , N. 2 o t *  112 pyó. 32 koc.. 
N. 3 o t *  8-1 pyó. 77 non., N. 4 o t *  7 pyó. 97 

ł koh., N 5 o t *  5 p. 30 u.
JIjaiiKa, E>-k. 3 . oitp. 1. abcoc. P. 15 ot*  

64 p. 39 k.
1 Bcaitiii it-e.iaioiniu npHCTymrrh kt. wthm* 

Topraw*, xoaasen* npegCTaBuih sairor* b *  
l/m  -lac-ni CTOHMOCTH AbcoetKH raropyio  kh*  
e r *  HaKipeme noKynaTt.

Iloupoóiiiaa yc-iOBia it* npeitCTOauiBM* rrop- 
ratib, M o r y ń ,  ó u tk  pascmąTpiiBaeMbie eme- 
ĄHcr.iio E* IIpacabimcKOM* JlEciiom. YupaB- 
ACHiń b *  y cagó*  Ilpyteiinax* n* uac* c.+y- 
jBeÓHbiM* 3aHHTift, A tc*  ute npeganaeMbiit 
wcAatomie woryT* BtighTb 110 yita3anito wb- 
Tiioii CTpaiKii.

11 piitefiEH, 14 (2 6 ) <benpu.ui 1868 ro,ta. 
CTapmiś HagAecHiiuiń, XpataiiOBCKiB.

N. D. 1430. Pisarz Trybunału Cywilnego 
w Warszawie.

Stosownie do art. 682 £ .  P. S wiadomo czy­
ni, iż na żądanie Teofila Leinke, urzędnika, 
w Warszawie pod Xr. 2765 zam ieszkałego, w 
imienia w lssm m , oraz jako nabywcy praw od. 
Aleksandra Lembke, zam ieszkanie prawne óo 
tego interesu i całego postępowania subhasta- 
cyjnego u Teofila Tomickiego, Adwokata przy 
Sędzię Apelacyjnym  Królestwa Polskiego w 
W a.izaw ie pod Ar. 519 zam ieszkałego, obra­
ne mającego w poszukiwaniu sum: rs. 2,009* 
rs. 989 i rs. 1,500, czyli ogólnej sumy rsr. 
4 ,489 z procentem 5%  w chwili opłaty obli­
czyć się mającym i kosztów, z możnością po­
trącenia rs. 600, stosownie do aktu urzęoowe- 
go przed Dziedzickim  Rejentem z dnia ^  
M a,ca (3 Kwietnia) 1867 r. z 
kreśleń.a ostrzeżenia przez 0(i Mar-
nieruchomości N. 1648 zap1 t^jeg-o o*
janny r. Zawadzkich Jakoba z m0Cy
bywateia żony, bez asys en ^ Warszawie z;
wyroku T r y b u n a l u  Cywiine ^ dziaiHj 1>Cej,
A o j .  I ..it.Pt/o CU .M arca ;  ^  _»
WV1 UKU A ijo — - .143(4, r. CIZlcł
d 24 Lutego (8 zam ieszkalej, w la -
W arszaw ie p o d  *̂  y ,/ ,045  „ W arsza  nie
ścicielki nieruchom ir„___ . *

/1 o -
A a l O T *  K y U I IT K  H J H  K H H T aH L ( lH  M * C T H a r O  K a -  , . ■ . „ r h o r u o s c i  - V .   - »  " i r ,
3iia>ieMCTita o m ieceniu  -raKoiiaro. ■ ścicielki ni. Jla g n u sk ieg o  K om orni-

IIpouiH yc+oiiin T op ro u *  m o s h io  yauaTh j Proto u T V yb u n aF ' Cywilnym w W arszaw ie 
u*  KaHi+eAiipiii , l* c i ia io  3 'npasA eniu  eiKe- j Listopada (2 G rudnia) 1867
Anemio Kpo.MTJ iipa3AHHUuwx* H TaSeAb- f d n ia -  
Hi.11*  A H e ń .  t

3 auoA3 e, 15 (27) <beBp»AH 1868 ro/;a 
C ra p u iiii  AbCHHuiti, BactHeBCKia.

N. D. 1296. ripacHbimcKoe ylncuoe  
S npauA euie. _

Cum*  oÓbHBAseTCH k*  Eceo5iue“ y c

dnia 2 0  Listop— -  r. sp o -
, a d z o n y m  1 zaareastowaną została na.

s p r z e d a ż  w drodze przym uszonego wywłas*cz9 -  

N IE R U C 1 I0 M 0 Ś Ć ,
w W arszawie przy ulicy W spólnej, pod N r, 
1 6 4 8 , w okręgu, pow iecie i gubernji W arszaw­
skiej, pod jurisdykcją Sądu Pokoju w ydział*
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I I I ,  w W utaój,wie, w cy rku le  adm in istracy jnym  
IX  i X , policyjnym  IX , w gm inie M ag istra tu  
m iasta  W arszawy, n a  g runcie  czynszow ym , z 
k tó rego  opłaca się do szp ita la  S -go D ucha po 
T a . 3 rocznie, położona, w dzierżaw nem  posia ­
dan iu  P io tra  K rasnodębskiego do dnia 8 S ty ­
czn ia  n. s. 1868 r. za cenę roczną rs. 450 zo­
s ta ją c a , do*liodzoną w ierzytelnością hypotecz- 
n ie  obciążona, pow ierzchni w przybliżeniu łok- 
k i kw. 2,706 m ająca.

N a gruncie tej uieruchom ości znajdu ją  się 
następujące zabudow ania:

1. Dom frontow y m asiv m urow any, o p a r te ­
rze  i pierwszem  p ię trze  blachą żelazną k ry ty .

2. O ficyna m asiv m urow ana, parterow a, b la ­
chą żelazną k ry ta  dwa kom iny m urow ane 
m ająca, obok wystaw ka w której schody na  
g ó rę  o 20 stopniach.

3. B udynek z desek w slupy  daskain i k ry ty .
4. Komórka z desek , pod deskam i.
5 Spichrz z desek w słupy, b lachą  że laz­

n ą  k ryty .
6- K om órki z desek w słupy, b lachą ż e la ­

zną  k ry te .
7 K om órki z desek  deskam i k ry te .
8. Kom órki j a k  poprzednie.
0 . K loaki z desek, deskam i k ry te .
iO. W ozownia z bali w słupy , gon tam i p o ­

k ry ta .
i l . Szopa n a  slupach desk am i k ry ta .
12. Śm ie tn ik  z .ba .i  w słupy.
13. S tudn ia  balami cembrowana z pompą.
14. P a rk a n  m urow any.
W' nieruchom ości t- j  je s t  9 lokatorów , z 

im ion, nazw isk i iłośei opłacanego czynszu, w 
ak c ie  zajęcia wyszczególnionych.

O bszerniejsze opisanie powyż za ję te j i  z a ­
aresz tow anej nieruchom ości znajdu je  się w 
ak c ie  zajęcia  u sprzedaż popierającego  T e­
o f i l a  Tom ickiego A dw okata , zaś zbiór ob ja ­
śn ień  i w arunki sprzedaży w K ance la rji T ry ­
bunału  tu te jszego  w W ydziale I-ym  złożone, 
p rze jrz an e  być mogą

Zajęcie w kopjach  doręczone:
1. JW . K alikstow i W itkow sk iem u  P re z y ­

dentow i M iasta  W arszaw y, w W arszaw ie pod 
K r. 3?7 urzędującem u, na  ręce  W incentego K ę ­
p iń sk ieg o  u r/ę d n ik a  M agistratu .

2. E m erykow i K ozerskiem u, P isarzow i S ą­
d u  Pokoju w ydziału I II . w W arszaw ie pod Nr. 
403  urzędującem u, sam em u osobiście.

Obudwom dnia 20 L istopada (2  G ruan ia) 
1867 r.

W niesiono do k sięg i wieczystej za ję te j n ie ru ­
chom ości K r 1648 w W arszawie, dn ia  20 L i­
s to p a d a  (2 G rudnia) 1S67 roku , a w dniu 
dzisie jszym  de księg i zaaresztow ań w K an ­
c e la r ji T rybunału  tu te jszeg o  na ten  cel 
u trzym yw anej w pisane zostało.

P ie rw sza  p u b lik ac ja  zbioru ob jaśn ień  i wa 
runków  sprzedaży odbędzie się na  aud jencji 
jaw n ej T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie w 
W ydziale  I. w m iejscu posiedzeń przy  ulicy 
D ług ie j pod N . 549 o godzinie 10 z ran a , dn ia  
2 5  S tyczn ia  (6  L u tę g  >) 1868 r.

S przedażą dyrygować będzie Teofil Tom i­
c k i A dwokat, w W arszaw ie pod N r. 519 za­
m ieszkały .

W arszaw a, 4 (16) G rudnia 1867 r .
Radca Dworu, Zgóraki.

Wywieszono na  tablicy w sali  ustępowej 
T ry b u n a łu  Cywilnego w Warszawie, d. 4 (16) 
G rudn ia .  1867 r.

R: dca Dworu, Zgórski.
Po odbyciu trzech pub likacji zbioru o b ja ­

śn ie ń  i warunków licy tacy jnych , do sprzedaży  
te j  nieruchom ości ułożonych, T ry b u n a ł C y­
w ilny  w W arszaw ie, w yrokiem  zapad łym  dnia 
22  Lutego (5 M arca) r. b te rm in  do p rzy g o to ­
wawczego tejże nieruchom ości p rzysądzen ia 
w yznaczył na d. 14 (2(5) M arca) r. b. k tó ry  się 
odbędzie  na  publicznej aud jencji tegoż T ry b u ­
n a łu  Cywilnego w W arszaw ie w domu pod N r. 
549 posiedzenia swe odbyw ającego w wydziale
I .  o godzinie 10 rano. L ic y ta c ja  zacznie się 
od sum y rs . 3 ,000 w w arunkach  licy tacy jaych  
p o d a n e j, a w term in ie  ostatecznego p rzysądze­
n ia, zacznie się od 2/ a części szacunku  tak są  
przez  b ie g ły c h  sądowych sporządzić się m ianą 
w ykry tego .

W arszaw a d. 27 Lutego (10 M arca) 1868 r.
R adca Dworu Z górski.

N- D. 1433* P isa rz  Trybunału Cg wilnego 
w W arszawie.

Stosow nie do a r t . 682 K. P. S . wiadomo 
czyni, i* na Jądan ie  A nieli Ł ąck iej panny , w 
W arszawie pod N r. 473 lit. l i  zam ieszkałe j, 
a  zam ieszkanie praw ne do n in ie jsze j eg zek u ­
c ji  i całego postępow ania subhastacy jnego  u 
T eodora  Łąckiego, O brońcy p rzy  W arszaw ­
sk ic h  D epartam entach  R ządzącego S en a tu  w 
W arszaw ie  pod N r. 1775 zam ieszkałego  o b ra ­
n e  m ającego , W poszukiwan;u SUmy rs. 2 ,400  
z  procentem  0.1 dn ia  12 (24) Czerwca 1658 r! 
lub  od daty  o sta tn ieg o  kw itu liczącym  się, oraz 
kosz tam i od A polonji E ozalji z G aduszew - 
akich M ichała N ow ickiego obyw atela tony
i Ju ljanuy  P au lin y  z G aduszew skich S ta n is ła ­
w a Nowickiego obyw atela m ałżonki, współ­
w łaścicielek  n ieruchom ości N r. 1080 w W ar­
szaw ie położonej, W asystencji i  za upow a­
żn ien iem  mężów swych czyniących, zaś w P r a ­
d ze  p rzy  W arszawie pod N-rem  402 współ- 
n ie  w raz z m ężam i zam ieszkałych, ja k o  su- 
k cescrek  b ran c iszk a  G aduszow skiege, pro* 
tokułeaa W alen teg o  Supryniew ieza, k o m o r­

n ik a  p rzy  Sądzie A pelacyjnym  K ró lestw a P o l­
sk iego  w dniu 2 (1 4 ) W rześn ia  1887 roku 
sporządzonym , w drodze sądow ej p rzy m u szo ­
nego  w yw łaszczenia z a ję tą  i zaaresz tow aną 
zo sta ła

N IER U C H O M O ŚĆ ,
w W arszaw ie pod N -rein 1080 przy ulicy plac 
G rzybow ski zwany, a  pod ług  ta ry fy  m iasta  
W arszaw y przy ulicy B agno, w gm inie Aia- 
gis ra tu  m iasta  W arszawy w C yrau le  p o li­
cyjnym  V III  ym , pod ju r isd y k c ją  8ądu  P ok o ­
ju  W ydziału l i l -g e  w W arszaw ie na  g ru n c ie  
czynszowym, z k tó rego  oołaca się rocznie 
czynszu rs. 2 kop. 9 2 1/2 położona, praw em  w ła­
sności do egzekw ow anych d łużn iczek  A polon ji 
R ozalji z G aduszew skich M ichała N ow ickiego 

; m ałżonki i Ju lja n n y  P au lin y  z Gaduszew - 
J sk ich  {Stanisława N ow ickiego m ałżonki nale* 
i żąca , w dzierżaw nem  posiadaniu  A lek san d ra  

R adkiew icza na  ctias od dn ia  19 Czerw ca (1 
L ipca) l8ó7  roku  do dnia 18 (30) W rześnia 

| 1868 roku  za cenę ogółnie umówioną i w spół- 
| w łaścicielkom  wypłaconą rs. 5 ,250 zosta jąca ,
’ poszukiw aną w ierzytelnością hypoteczn ie  ob- 
? ciążona, przybliżonej rozległości około ło k c i
< kw adr. 72(J0 obejm ująca.
I N a gruncie tej posesji są n astępu jące  zabu- 
. dowania:
| 1. K am ienica m asiv m urow ana je d n o -p ię -

trow a, o 5 kom inach nad dach dachów ką k ry -  
| ty  wyprowadzonych.
I Od ty łu  przybudow ane.
J 2. M ieszkan ie z drzew a w ziemi zbudo­

wane blachą kryfe8, o jednym  kom inie m uro- 
j wanym.
I 3. P rzybudow anie z drzew a w ziemi b la-
• k ry te , o jednym  kom inie, p rzy  śc ian ie  ofi- 
, cyny wyprowadzonym .
j 4 . Oficyna m asiv m urow ana o jed n y m  p ię -
jj trze  o 4 -ch  kom inach m urow anych nad  dach

b lachą  k ry ty  wyprow adzonych, p rzy  tej oficy- 
nie kuczk a  z drzew a blachą k ry ta , m ając* być 

i? w łasnością lokato ra  M oszka F els.
5. Oficyna m ad y  m urow ana dw u-p iętrow a,

| o 4 kom inach nad duch b lachą  k ry ty  wypro- 
‘ w adzonych
| 6. Oficyna m asiv m urow ana dwu piętrow a,
j o 3  kom inach m urowanych nad dach blachą 

k ry ty  w yprow adych.
\ t . K om órki z drzew a zbudowane o p ię trze ,
j pod daebem  blachą k ry tym , przed  tem i k o ­

m órkam i.
1 8 K uczka z drzew a pod dachem  blachą

kry tym .
i 9. K om óreczka z drzew a pod dachem  b la-
j chą kry tym .

10. Oficyna m asiv m urow ana p arte ro w a, 
o 3 kem inaoh m urow anych, nad  dach blachą

j k ry ty  wyprowadzonych.
11. Zabudowanie z drzew a w słupy, o p ię ­

trze  pod dachem  blachą k ry tym , m ieszczące
j na p a rte rz e  kom órki i k loaki i kom órki na 

p ię trze , 
j P rzy  tern zabudow aniu . 
i 12. Szopa z drzew a pod deskam i na śm ie ­

tn ik  przeznaczona, 
j 13. S tu d n ia  drzewem  cem brow ana z pom - 
l pą i korbą że lazną , blaszanym  daszkiem  
I k ry ta .
| * 14* Dół balam i k ry ty , drzewem  eem b ro w a-
• ny na  sk ład  wapna przeznaczony.

15. B u d ia  z drzewa postawiona blachą
< k r -Y V *
| lb* Podworze całe kam ienie m polnem  wy.
( brukow ane.
! W  nieruchom ości tej je s t  33 eh lokatorów * 

z imion i nazw isk, oraz ilość ceny najm u u isz -  
! czających, w akcie  zajęcia  po szczególe  wy- 
; m ienionych.
J O bszernie jsze opisanie powyż za ję te j i z a ­

aresztow anej nieruchom ości znajdu je  się w a k -
• ci© zajęc ia  u dyrygującego  sp rzedażą  Tcodo- 
j ra  L tc k ie g o , O brońcy p rzy  W arszaw skich 
i  D epartam en tach  R ządzącego S enatu , w W ar- 
| szawie przy  ulicy S to -Je rsk ie j pod N -iem  
i 1775 zam ieszkałego, zaś zbiór ob jaśn ień  i 
j w arunk i sprzedaży w kancelarji T ry b u n a łu  tu -  
j tejszego w W ydziale 1-ym złożone, p rze jrzan e  
| być m ogą.

! Z ajęcie w kopjach  doręczone:
1. J  W. K alikstow i W itkow skiem u, P re -  

j zydentowi M iasta  W arszaw y, w W arszaw ie 
; pod N -rem  387 urzędującem u, na  ręce S te ­
l l  lan a  M itra szew skiego, H rzędnika tegoż M a-
f g istra tu .
| 2. E m erykow i K ozerskiem u Pisarzow i Sądu
J Pokoju  W ydziału IlL g o  w W arszaw ie, w W a r-  
] szawie pod N-rem  405 urzędującem u, na ręce 
j w łasne.
j Obudwom dn ia  16 (28) W rześnia  1867 r.

W niesione do księg i w ieczystej powyż za ję -  
| tej i zaaresztow anej nieruchom ości w W ar- 
j szaw ie, dn ia  20 W rześn ia  (2 P a ź d z ie rn ik a )  
j 1867 roku , a  w dniu  dzisiejszym  do księg i 
I zaaresztow ań w K ance la rji T rybunału  tu  tej •
1 szego n a  ten cel utrzym yw anej w pisane zo­

sta ło . jj
P ierw sza  pub lik ac ja  zbioru ob jaśn ień  i w a- i 

runków  sprzedaży, odbędzie się n a  aud jencji ! 
jaw nej T ry b u n a łu  Cywilnego w W arszaw ie, l 
w W ydziale I, w m iejscu zw ykłych posiedzeń 
przy  ulicy D ługiej pod N r. 549 o godzinie 10 
z ran a , d. 7 (19) G rudnia 1867 roku.

Sprzedażą dyrygow ać będzie Teodor Ł ącki 
O brońca p rzy  Senacie, k tórego zam ieszkan ie 
j e s t  wyżej w skazane.

W arszaw a, d. 4  (16) P aździern ika  1867 r .
llad ca  Dworu, Zgórski.

W yw ieszono n a  tab licy  w sa li ustępow ej 
T ry b u n a łu  Cyw ilnego w W arszaw ie.

W arszaw a d. 4 (16) P a ź d z ie rn ik a  1867 r .
R adca Dworu, Z górski.

Po odbyciu w dniach  7 (19) G rudnia  1867 
ro k u , 21 G rudnia (2 Stycznia) 1867/8 i 4 (16) 
s ty c z n ia  i078  roku, trzech  pub lik ac ji zbioru 
objaśnień  i warunków sprzedaży n ieruchom o­
ści N -m er 1080 w W arszawie położonej, T ry ­
b u n a ł tu te jszy  w yrokiem  da ty  4  ( l 6 )  S tyczn ia  
1868 r. zapadłym , wyznaczył te rm in  do p rzy ­
gotow aw czego przysądzen ia  rzeczonej n ie ru ­
chomości na  dzień 16 (28) Lutego 1868 roku 
godzinę 10 rano, k tó ry  się odbędzie w m iejscu 
zw ykłych posiedzeń T rybunału  Cywilnego w 
W arszaw ie w vVydziale 1-ym pod Nr. 549 przy 
ulicy D ług iej.

L icy tac ja  w term in ie  przygotow aw czego 
przysądzen ia zacznie się od sumy rs. 12,000, 
jak o  szacunku przez pop ierającego  subhasta- 
cją podaaego, zaś w term inie ostatecznym  od 
2/z  części szacunku przez b iegłych wynaleźć 
s ię  m ianego.

W arszaw a, d. 10 (22) S tyczn ia  1868 r.
P isa rz  T rybunału ,

R adca  Dworu, Zgórski.
W term inie powyższym  nieruchom ość N r. 

lO iO  w V\ arszaw ie położona, przysądzoną zo­
s ta ła  przygotowawczo Teodorowi Ł ł C . i e m u ,  
O brońcy przy Senacie za sumę rub . sr. 12,Odd 
i T rybunał w yrokiem  dn ia ló  (28) Lutego 1863 
roku  zapadłym , w yznaczył te rm in  do o sta te  - 
cznego przysądzen ia rzeczonej nieruchom ości 
n a  dzień 414 (26) M aja 1568 roku godzinę 10 
rano , k tó ry  się odbędzie w m iejscu zw ykłych 
posiedzeń T rybunału Cywilnego w W arszawie 
w W ydziale i-ym  pod Nr. 549 przy ulicy D łu ­
giej;

L icy tacja  w term in ie  osta tecznym , zacznie 
się od %  części szacunku przez b iegłych wy­
naleźć się m ianego.

W arszaw a d. 20 Lutego (3 M arca) 1868 r.
1 'isarz T rybu n a łu ,

R adca Dworu, Z górsk i.

N. D. 1 4 3 t. Pisarz Trybunału {Jywunsgo 
Gubernji W arszaw skiej w W arszaw ie.

S tosow nie  do A r t  682 K. P . S., w iadom o 
czyn i, iż  n a  ż ą d a n ie  I z ra e la  P rz e p ió rk i  h a n ­
d lu jąceg o , w W arsz aw ie  p o d  N r. 2424 m ie - 
sz k a jąceg o , a  z am ieszk an ie  p raw n e  do tego  
in te re su  i ca łego  p o stę p o w a n ia  su b h a s ta c y j­
nego u T eo d o ra  (Łąckiego A d w o k a ta  p rz y  
S ąd z ie  A p elacy jnym  K ró les tw a  P o lsk ieg o , w 
W a rsz a w ie  p rz y  u licy  Sw- J e rs k ie j  p o d  N r. 
1715 zam ieszk a łeg o , o b ra n e  m ająceg o , w p o ­
szuk iw an iu  sum y rs r . 2,000, z  p ro cen tem  od 
d n ia  28 M a rca  a . s . r . b. i k o sz tó w  o d  E m ilji 
J u lj i  Jó z e ty  z  K lopflejszów  F il ip a  K u c iń s k ie ­
go m ałżo n k i, ob y w ate lk i, w ła śc ic ie lk i n ie r u ­
chom ości w W arszaw ie  pod  N r. 1604 p o ło ż o ­
n e j, za ś  p o d  N r. 2682 zam ieszk a łe j, p r o to k o ­
łem  W alentego S u p ry n ie w ieza  K o m o rn ik a  
p rz y  S ąd z ie  A pelacy jnym  K ró le s tw a  P o lsk ie ­
go w dn iu  15 (27) L ip c a  1863 ro k u  s p o rz ą ­
dzonym , w d ro d ze  sądow ej p rzy m u szo n eg o  
w yw łaszczen ia , z a ję tą  i z a a re s z to w a n ą  zo-

N IE R U C H O M O S Ć  
w W a rsz aw ie  p rz y  u licy  M okotow skiej pod 
N r. 1664, n a  g ru n c ie  em liteu tyczuym . z k t ó ­
reg o  czynsz  ro c z n ie  rs r . 12 kop . 3 o 'o p ła c a  
s ię  w gm in ie  M a g is tra tu  m ia s ta  W arszaw y  
w C yrku le  Policyjnym  IX , w ju r is d y k c ji  S ą! 
du P o k o ju  O k ręg u  i m ias ta  W arszaw y  W y ­
d z ia łu  I I I  p o ło żo n a , p raw em  w łasao śc i do e- 
gzekw ow anej d łu ż n ic z k i E m ilji-Ju lji-Jó z e fy  
z  K lopflejszów  K u c iń sk ie j, F i l ip a  K u c iń sk ie ­
go m a łż  noki n a le ż ą c e , i w te jż e  p o sia d an iu  
z o s ta ją c e , p o sz u k iw an ą  w ie rzy te ln o śc ią  h y p o ­
te c z n ie  obciążona.

N a  g ru n c ie  te j n ie ru ch o m o śc i z n a jd u ją  się  
n a s tę p u ją c e  zabudow ania :

1. P a rk a n  z d esek .
2. D om  p arte ro w y  z drzew a, c z ę śc ią  g o n ­

tam i, a  częśc ią  b lach ą  k ry ty , dw a kom iny 
m uro w an e  m a jący -

3. P rz y s ta w k a  z d esek , ró w n ież  b la c h ą  
k ry ta .

4. S ala  d u ża  z trz e m a  odm ianam i pod 
w zględem  budowy, z  d rzew a p o sta w io n a  b l a ­
c h ą  k ry ta , trz y  kom iny  m u ro w an e  m a jąca .

5. O gród z  drzew  d z ik ich  i k rzew ów  r ó ­
żnych  sk ła d a ją c y c h  s ię  i dw a d rzew a  g ru ­
szkow e ob e jm u jący .

6. A ltan  p ię ć  z d esek  gon tam i k ry ty c h  w
ogrodzie .

7. C h ó rek  d la  m uzyki d esk am i k ry ty , z 
g a le r ją  d rew n ian ą .

8. L odow nia  drzew em  w ew n ątrz  cem b ro ­
w an a  z iem ią  p o k ry ta . K o m ó rk a  z  d esek .

9. K lo a k a  z drzew a.
10. K loaka g o n tam i k ry ta .
11. K om ó rk a  i s ta je n k a  z d e se k  g o n ta m i 

k ry ta .
12. C hlew ki z  d esek  d esk am i k ry te .
13. Ś m ie tn ik  z d rzew a.
14 P rz y s ta w k a  z d rzew a  pod  gon tam i.
15. D ó ł po zaw a lo n e j s tu d n i.
O b sze rn ie jsze  o p isa n ie  pow yż z a ję te j i z a ­

a re sz to w an e j n ie ru ch o m o śc i, z n a jd u je  się  w 
a k c ie  za ję c ia  u  sp rz e d a ż ą  d y rygu jącego  T e o ­
d o ra  Ł ąck ieg o  A d w o k ata  p rz y  S ąd z ie  A p e­
lacy jnym  K ró les tw a  P o lsk iego , w W arszaw ie ' 
p o d  N r. 1775 zam ieszk a łeg o , zaś z b ió r  o b ja ­
śn ień  i w aru n k i sp rz e d a ż y  w K a n c e la rji  T ry ­
b u n a łu  tu te jsze g o  w W ydzia le  I  ym  z ło żo n e , 
p rz e jrz a n e  być m ogą.

Z a ję c ie  w k o p jach  d o ręczo n e :
1. J W . Z ygm untow i h r. W ie lo p o lik ie m u , 

P re zy d en to w i m ias ta  S to łeczn eg o  W arsz aw y  
w W a rsz aw ie  pod  N r. 462 u rz ę d u ją c e m u , n a  
rę c e  S poczyńsk iego , u rz ę d n ik a  tegoż M a g i­
s tra tu .

2. E m erykow i K o ze rsk ie m u  P isa rzo w i S ą ­
du  P o k o ju  O k ręg u  i m ia s ta  W arszaw y  W y ­
d z ia łu  I I I  w W arszaw ie  p o d  N . 1337 u rz ę d u ­
ją c e m u , n a  rę c e  M yszkow skiego  u rz ę d n ik a  
te g o ż  S ądu .

Obudw om  d n ia  7 (19) S ie rp n ia  1863 r.
W niesiono  do k s ię g i w ieczystej pow yż z a ­

ję te j  n ieruchom ości w W a rsz aw ie  d. 12 (24) 
S ie rp n ia  1863 ro k u , a  w dn iu  d z is ie jszym  d o  
k s ię g i z a a resz to w ań  w K a n c e la rji T ry b u n a łu  
tu te jsz e g o  n a  te n  ce l u trzy m y w an ej w p isa n i 
z o s ta ło .

P ie rw sza  p u b lik a c ja  z b io ru  o b ja śu ie u  i wa- 
ru -ikow  sp rz e d iż y , o d b ęd z ie  s ię  n a  au d je n c ji 
ja w n e j T ry b u n a łu  Cyw ilnego G u b ern ji w a r-  

j szaw sk ie j w W arsz aw ie  w W y d z ia le  I  ym , w 
m ie jscu  zw y k ły ch  p o sie d zeń  p rzy  u licy  D łu ­
giej pod  .Nr. 549 o god z in ie  10 z ra n a  d u ia  9 
( 21) P a ź d z ie rn ik a  1863 r.

S p rz e d a ż ą  dyrygow ać b ęd z ie  T e o d o r  Ł ą c k i 
j A d w o k at p rzy  S ąd z ie  A pelacy j nym  K ró le ­

stw a P o lsk ieg o , k tó re g o  zam ia s z k a n ie  j e s t  
w yżej w skazane.

v\ a rsza w a  d u ia  19 (3 1 ) S ie rp n ia  1863 r .  
w z a s t. P o d p isa rz  T ry b u n a łu ,
. M arczew sk i.

W yw ieszono  n a  tab licy  w sa li u stę p o w e j 
T ry b u n a łu  Cyw ilnego G u b ern ji W a rsz a w ­
sk ie j w W arsz aw ie  d n ia  1 9 (3 1 )  S ie rp n ia  
1863 rok u .

w z. P o d p isa rz  T ry b u n a łu , 
M arczew ski.

P o  odbyciu  w dniach : 9 ( 21) P a ź d z ie rn ik a , 
23 P aźd z ie rn ik a  (4  L is to p a d a )  i 6 (18) L is to ­
p ad a  1863 r. trz e c h  p u b lik a c ji z b io ru  o b ja ­
śn ie ń  i w aru n k ó w  sp rzed a ży  n ie ru ch o m o śc i 
N r. 16 6 4 w W arszaw ie  p o ło żo n e j, T ry b u n a ł 
tu te jsz y  w yrok iem  d a ty  6 (18) L is to p a d a  
1863 r . z ap ad ły m , w yznaczy ł te rm in  do p r z y ­
gotow aw czego p rz y są d z e n ia  rzeczo n e j n ie ­
ru ch o m o śc i n a  d z ień  9 (21) G ru d n ia  1863 r . 
g odzinę  10 ran o , k tó ry  się  o d b ęd z ie  w m ie j­
sc u  p o sied zeń  T ry b u n a łu  C yw ilnego G a b e r-  
n ji W arsz aw sk ie j w W arsz aw ie  w W ydzia le  
1 p o d  N r. 549 p rz y  u licy  D łu g ie j.

L ic y ta c ja  w te rm in ie  p rzy g o tow aw czego  
p rz y są d z e n ia , ro zp o czn ie  się  od sum y r s r .  
5000, ja k o  sz a c u n k u  p rz e z  p o p ie ra ją c e g o  
sp rz e d a ż  podanego , zaś w te rm in ie  o s ta te c z ­
nym  od i/3 częśc i s z a c u n k u  p rz e z  b ieg ły ch  
w ynaleźć  się  m ianego .

W arsz aw a  d. 18 (30) L is to p a d a  1863 r .
P isa rz  T ry b u n a łu ,

R a d c a  D w orn , Z g ó rsk i.
W  te rm in ie  pow yższym  n ie ru ch o m o ść  N r. 

1664 w H arsza w ie  p o ło żo n a , p rz y są d z o n ą  
z o s ta ła  p rzygo tow aw czo  T eodorow i Ł ą c k ie ­
m u A dw okatow i z a  sum ę r s r .  5 ,000 i T ry b u ­
n a ł  w yrokiem  d a ty  9 (2 1 , G ru d n ia  ib o J  r .  
zap ad ły m , w yznaczy ł te rm in  do o s ta te c z n e j 
sp rz e d a ż y  w spom m onej n ieru ch o m o śc i n a  
dz ień  10 (22t K w ietn ia  1864 r . g o d z in ę  10 
ran o , k tó ry  się  o dbędzie  w m ie jscu  zw y k ły ch  
p o sied zeń  T ry b u n a łu  Cywilnego G u b e rn ji 
W arszaw sk ie j w w a rsz a w ie  w W ydziale  I. 
p o d  N r. 549 p rz y  u licy  D ług ie j.

L ic y ta c ja  zaczn ie  s ię  od  ‘/% częśc i sz a c u n ­
k u  p rz e z  b ieg łych  w ynaleźć się  m ianego .

w a rsza w a  d n ia  l l  123j  G ru d n ia  1863 r .
P is a rz  T ry b u n a łu ,

R a d ca  D w oru  Z g ó rsk i.
G dy te rm in  wyżej oznaczony  m e p rz y sz e d ł 

do sk u tk u  z  pow odil z a sz ły c h  sporów , T ry ­
b u n a ł tu fe jsz y  w yrokiem  llacy jn y m  d a ty  29 
L ip c a  (10  S ie rp n ia ) 1864 r. zap ad ły m , w y­
z n a c z y ł te rm in  do p rzygotow aw czego  p rz y ­
są d z e n ia  n ieru ch o m o śc i pom ien ionej n a  d z ie ń  
28 S ie rp n ia  (9 W rz e śn ia )  1»64 r. g o d z in ę  10  
ra n o , k tó ry  s ię  odb ęd z ie  w m iejscu  wyżej 
w skazanym , a  lic y ta c ja  ro zp o czn ie  się  od  s u ­
m y rs r . 10,269 k o p . 70, ja k o  2/a częśc i s z a ­
c u n k u  p rz e z  b ieg ły ch  w ynalezionego . 

W a rsz a w a  d  29 L ip c a  (10 S ie rp .)  1864 r.
P is a r z  T ry b u n a łu ,

R a d c a  D w oru  Z g ó rsk i.

S e n a t R z ą d z ą c y  IX  D e p a rta m e n tu  w y ro ­
k iem  d a ty  24 G ru d n ia  (5 S ty czn ia )  1861/5 r .  
po  o d d a len iu  spo rów  ze  s tro n y  E m ilji- Ju lji-  
Jó z e fy  R u c iń sk ie j, F i l ip a  K uciń sk ieg o  żo n y , 
w yniesionych  s u b h a s ta c ją  u trz y m a ł, lecz  gdy  
Iz ra e l  P rz e p ió rk a  p rp ie ra ć  su b h a s ta c ji  z a n ie ­
ch a ł, za tem  J u z e f  A lb in  M iaskow ski b. u rz ę d ­
n ik  In te n d e n tu ry . daw niej pod  N r. 1271/5 , o- 
b ecn ie  zaś  pod  N r. 1628 w W arszaw ie  z am ie ­
s z k a ły , zam ieszk an ie  p ra w n e  u  K az im ierza  
B rzez iń sk ieg o  A d w o k ata  p rz y  S ąd z ie  A p e la ­
cyjnym  w W arsz aw ie , p o d  N r. 4894 z a m ie ­
sz k a łeg o , o b ran e  m a jący , p rz e z  tegoż  d z ia ła ­
ją c y , w ydał p o d  dniem  20 S ty c z n ia  ( l  L u te ­
go) 1865 r. za  pośred n ic tw em  A n to n ieg o -O n u - 
frego S zadkow skiego  K o m o rn ik a  n ak az  su b -  
h& stacyjny tu k  E m ilji Ju lj i- Jó ż e łie  z K lep fle j- 
szów  F il ip a  R uc iń sk ieg o  o byw ate la  ż o n ie , 
czy li obojgu m a łżo n k o m  R u c iń sk im  p o d  N r . 
1025, p o p rzed n im  w łaścicielom  ja k  i te r a ­
źn ie jszem u  w łaśc ic ie low i n ie ru ch o m o śc i N r. 
1664 w W arsz aw ie  p o ło żo n e j, R om anow i P a -  
h o ro ck iem u  obyw atelow i, pod N r. 1 6 18R  w  
W a rsz a w ie  zam ieszk a ły m , o sum ę r s r .  1 ,100 
z p ro cen tem , a  n a s tę p n ie  w yrokiem  T ry b u a - 
ł a  Cyw ilnego tu te jsz e g o  d n ia  8 (20) L u te g o  
1865 ro k u  w sp raw ie  teg o ż  M iaskow skiego
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przeciw ko Iz rae lo w i Przepiórce zapadłym , u- 
pow ażniony zo sta ł M iaszkowski do dalszego 
popieran ia  subhastacii nieruchomości N r 
1664 w W arszaw ie położonej, a  zarazem  te r-  ( 
m in do ostatecznej sprzedaży powyższej nie- 1 
ruchom ości na dzień 18 (30 , M arca 1863 r. !
6 rano został oznaczony, k tóry  się 
odbędzie w m iejscu  zwykłych posiedzeń T ry ­
bunału  Cywilnego G ubern j i  W arszaw skiej w
, ^ r e ,w Wydziale 1 pod Nr. 349 przy 
u licy  Długiej. r  r
n„L ' ^ ta.cj a o c z n ie  się od sumy rsr. 10,269 
“ ®P- 'O, jako  '•*/, części taksy.

Sprzedażą zaś dyrygować będzie Kazim ierz 
Brzeziński Adwokat, ja k  wyżej zam ieszkały 

W arszaw a dnia 13 (21) L u te g o  i860 r.
Pisarz Trybunału, 

r  R adca Dworu Zgórski.
Duy term in wyżei oznaczony nie mógł 

Przyjść do sku tku  zatem  na żądanie Józefa  
Albina Miaskowakiego byłego urzędnika In- 
tendentury pod Nr. i 628 i A ntoniego M oszyń­
skiego urzędnika Komisji Rządowej Przycho 
dów i Skarbu pod Nr. 324 w W arszaw ie z a ­
mieszkałych, zam ieszkanie prawne do tego 
in teresu  i całego postępow ania subhastacyj- 
nego u Teodora Łąckiego Adwokata przy 
Sądzie A pelacyjnym  Królestw a Polskiego w 
W arszaw ie pod Nr. 1773 zam ieszkałegoobra 
ne  mających, T rybunał tu te jszy  wyrokiem 
iDcyjnym  dnia 24 S ierpnia (5 W rześnia) 1865 
roku  zapadłym , wyznaczył nowy term in do 
ostatecznego przysądzenia nieruchom ości Nr. 
1664 w W arszawie położonej na dzień 27 
W rześn ia  (9 Października) 1866 r .  godzinę 
10 rano, który  się odbędzie w m iejscu zwy­
kłych posiedzeń T rybunału Cywilnego G uber­
nji W arszawskiej w >Varszawie w wydziale 
I- pod Nr. 519 przy ulicy Długiej 

L icytacja zacznie się od sumy rsr. 10,269 
kop. 70 jak o  J/3 części szacunku przez b ie ­
g łych wynalezionego.

W arszaw a d. 28 Sierp. (9 W rześ.) 1365 r. 
w z. Podp sarz T rybunału ,

• Ju ljan  Świerczewski,
l Kfir term ' nie powyższym nieruchom ość Nr. 
Ib64 w W arszawie położona sprzedaną z o ­
s ta ła  przez ptibliczną licytacją w T rybunale 
Cywilnym tu tejszym  odbytą za sum ę rsr. 
10375 lecz Sąd Apelacyiny wyrokiem swym 
d aty  24 S ierpnia )5 W rześnia- 1866 r. m ię­
dzy F ilipem  Kucińskim  obywatelem w im ie­
niu własnym oraz ojcem i naturalnym  ópie- 
kuuem  nieletnich swych dzieci Bronisławy, 
N atalji, W ładysław a, Józefa, A leksandra, 
Ju lji, Izabeli, Konstantego Kucińskich po 
E m iljiJu lj i  z Klopflejschów K ucińskich F i ­
lip a  Kucińskiego żonie pozostałych z jednej 
a  Józefem  Albinem Miaskowskim i Antonim  
Moszyńskiem zapadłym  z drugiej strony, wy 
r ok T rybunału  z duia 27 W rześnia (9 Paź 
dzieruikaj 1866 r. uchylił i po nowe odbycie 
ostatecznego przysądzenia nieruchom ości 
Nr. 1664 przez T ry b u n ał odesłał, w skutek 
tego T rybunał wyrokiem ilacyjnym daty  31 
Października (12 L istopada) 1866r na żąda 
n ie  Miaskowskiego i M oszyńskiego zapa­
dłym  wyznaczył nowy term in do ostateczne- 
go przysądzenia nieruchom ości Nr. 1664 w 
W arszawie położonej na dzień 1 (13) G ru­
dnia 1866 r. godzinę 10 rano  k tóry  się odbę­
dzie  w miejscu zwykłych posiedzeń T ry b u ­
n a łu  Cywilnego w W arszawie w wydziale I- 
pod Nr. ,549.

L icytacja zacznie się od sumy rsr . 10,269 
kop 70 jako  a/» części taksy.

W arszaw a dnia 2 s 14) L istopada  1866 r.
P isarz  T rybunału ,

R adca Dworu, Zgórski.
Senat R ządzący b. D epartam entu  w y ro ­

kiem daty 20 Kw ietnia (2 M aja) 1867 r. z a ­
padłym  rew izją taksy  nieruchom ości Nr. 1664 
w W arszawie nakazał i biegłych w osobach 
Kleofasa Konopki Jan a  W isczkego i Józefa 
Orłowskiego Budowniczych m ianował Gdy 
Orłowski nom inacji n ieprzyją ł, p rzeto  T ry ­
bunał tu tejszy  wyrokami daty 13 (25) Czerw­
ce i 4 (16 ; L ipca  1867 r. zapadłem i Jó z e fa  
Milewskiego T echnika w m iejsce Orłow skie­
go m ianował Biegli ci po wykonanej p rzy- 
sięd ie  sporządzili rew izją taksy  tej n ierucho­
mości i w dniu 3 (1 5 )  L istopada  1867 r  w 
K ancelarji P isa rza  T rybunału  tutejszego W'. 
Zgórski ego złożyli, w k tó rej szacunek p o ­
przednio ustanowiony do rsr . 34,603, kop. 
‘ / u  podnieśli, pop iera jący  sprzedaż wie­
rzyciel Antoni M oszyński zastrzegając  so ­
bie skargę na rew izją taksy  o ile by to za 
potrzebne się okazało z powodu ustanow ie­
nia zbyt wygórowanego szacunku uzyskał 
wyrok llacyjny T rybunału  Cywilnego w W ar 
szawie dnia 7 (19) Grudnia 1867 r. zapadły 
nowy term in do ostatecznego przysądzenia 
nieruchom ości Nr. 1664 w W arszawie po ło ­
żonej na  dzień 15 (27) Stycznia 1868 r. go ­
dzinę 10 rano  wyznaczający, k tó ry  się  o d ­
będzie w m iejscu zwykłych posiedzeń T ry ­
bunału  Cywilnego w W arszawie w wydziale
I. pod Nr. 549, przy ubcy Długiej.

L icytacja zacznie się od. sumy rsr. 23,068 
kop. 71V3, jako  7a « S 6cl szacunku re wizją,

u k t ó , i S d ; r ś T C & . ( .  - M i
P isa rz  T rybunału, .

R adca Dworu Zgórski-
Gdy term in powyżej oznaczony z P°wo u 

b rak u  licytantów nieprzyszedł do sku‘ 
p rz e to  T rybunał Cywilny tu te jszy  wyrokiem

dnia  7 (19) L u tego  1863 r. m iędzy  Antonim  
M oszyńskim  z jednej a F ilipem  Kucińskim  
w imieniu w łasnem  oraz jak o  ojcem i n a tu ­
ralnym  opiekunem  nieletn ich  swych dzieci 
B ronisław y, N atalji, W ładysław a. Józefa, 
A leksandra, Ju lj, Izabeli, K onstantego, Ru- 
cińskich no Fm ilji, Ju lji, Józefie z Klopflej- 
szchów Rucińskiej pozostałych dzieci z drugiej 
strony zapadłym  rew izją taksy  za  n ieodpo­
wiednią rzeczyw istej wartości uznał, wartość 
tej nieruchom ości na sumę rsr. 15,404 kop.
5 5 '/j oznaczył i od ‘/3 części, tego szacunku 
"icytacją odbyć n ak aza ł a  zarazem  term in  do 
ostatecznego przysądzenia rzeczonej n ie ru ­
chomości Nr. 1664 w W arszawie położonej 
na dzień 18 (30) M arca 1863 r. godzinę 10 
rano wyznaczył, k tó ry  też  odbędzie się  w 
m iejscu zwykłych posiedzeń T rybunału  Cy­
wilnego w W arszaw ie w wydziale I. pod N r. 
549 przy ułicy Długiej.

L icy tacja  zacznie się od sumy rs r  10,269 
kop. 70'/3 jak o  a/3 części szacunku  przez 
T rybunał oznaczonego.

Warszawa, d. 22 Lutego (5 M arca) 1868 r .
P isarz  T rybunału ,

R. D. Zgórski.

.V. U. 1432. Pisarz Trybunału Cywilnego 
w Warszawie.

Stosownie do A rt. 682 K P. S ., wiadomo 
czyni, iż na żądanie Ja n a  Kozłowskiego P i­
sarza  Sądu Pokoju O kręgu Sienickiego, w 
m ieście M ińsku O kręgu Siennickim zam ie­
szk ałego , a  zam ieszkanie praw ne do tego in ­
te re su  i całego postępow ania subhasticy jne- 
go u T eodora Łąckiego Obrońcy przy  W ar­
szaw skich D epartam entach R ządzącego S e ­
n a tu , w W arszawie pod N r. 1775 przy ulicy 
Sw. Je rsk ie j zam ieszkałego, obrane m ające ­
go, w poszukiw aniu sumy rsr. 2,400, z p ro ­
centem  od d r ia  18 (3 0 1 Czerwca 1865 r. za ­
ległym  /k o sz ta m i od Adam a G izińskiego o- 
byw atela., w łaściciela dóbr ziem skich Wyglę- 
dówek z przyległościam i, w Powiecie dawniej 
S tanisław ow skim , obecnie W ęgrowskim  Gu- 
bern ji Siedleckiej położonych, tam że zam ie­
szkałego, w drodze sądowej przymuszonego 
w yw łaszczenia protokółem  Stanisław a Skier- 
kowskiego K om ornika przy T rybunale  Cy­
wilnym w W arszaw ie w dniu 16 (2S; L is to ­
pada 1867 r. sporządzonym , zaję te  i zaare­
sztowane zostały

DOBRA Z IE M SK IE  
W yględówek, sk ładające  się z fo l* a rk u  i wsi 
W yględówek , oraz z wsi Em in, w Powiecie 
Stanisławow skim  Gubernji W arszawskiej da­
wniej, obecnie w Powiecie W ęgrowskim  Gu- 
beruji Siedleckiej, pod ju risdykcją  Sądu Po 
koju Okręgu M ińskiego, w gminie Osówno 
parafji W ierzbno położone, prawem  w łasno­
ści do egzekwowanego d łużnika A dam a Gi- 
z ńskiego należące, zaś w posiadaniu i u- 
żytkow aniu Józefa  Słodkowskiego za k o n ­
trak tem  urzędowym przed Franciszk iem  R a- 
giewiczein Rejentem  w M ińsku pod dniem  -11 
P aździern ika  (12 L istopada) 1867 r. na la t 6, 
p o czynając  od dnia 12 i24) Czerwca 1867 r .  
za  s urnę rocznie rsr. 1,200 zostające, poszu- 
ki waną w ierzytelnością hypotecznie obciążo­
ne, przybliżonej rozległości włók 20 m órg 
27, czyli dzies 313V-2, prócz gruntów  u » ła ­
sze zonych w łościan zawierające. W ilości 
tej je s t  g run tu  ornego włók 25, czyli dzies. 
225, g ruu tu  pod zabudowaniami mórg 12 c zy ­
li dzies. 6, łąk  m>rg 45, czyli dzies 2 2 '/ , ,  i 
lasu  około włók 4, czyli dzies. 60, re sz tę  zaś 
zajm ują miedze, drogi i nieużytki.

Na gruncie dóbr tych, znajdują się n a s tę ­
pujące zabudowania:

Folw ark  i wieś W yględówek:
1. D w ór z drzew a, w narożnikach deska­

mi szalowany na podm urowaniu z cegły p a ­
lonej, o jednym  kominie m urowanym, nad 
dach gontam i kry ty  wyprowadzonym.

W bliskości z tego domu
2. Kuchnia z drzewa w węgieł zbudowana, 

na  podm urowaniu z kam ieni, o jednym  kom i­
nie murowanym nad dach goutami k ry ty  wy­
prowadzonym.

Z  ty łu  za dworem.
3. Ogród fruktow y, kwiatowy i w części 

warzywny, ogrodzony od strony dworu sz ta ­
chetam i z ła t, a  w pozostałej części płotem  
żerdziowym, mieści w sobie drzew owocowych 
około 15vj sztuk.

Przed  dworem.
4 D ziedziniec klombem kwiatowym i d rze­

wami dzikbem i ozdobiony, sztachetam i z ła t  
rzn ię tych  z takąż  bram ą ogrodzony.

5. Chlewy z drzew a w węgieł pod dachem  
słom ą krytym  o 5 drzwiach.

6. S ta jn ia  z drzewa w węgieł słom ą k ry ta .
7. Stodoła z drzewa słom ą kry ta, o 2 k le ­

piskach i tyluż w ierzejach.
8. Budynek z drzewa w słupy na podm u­

rowaniu kamiennem, pod dachem  słom ą k ry ­
tym, o 2 drzwiach, z 1 ścianą n ieosłoniętą, 
na  przechowanie k restencji przeznaczony.

9. lio lendern ia  z drzew a w słupy w w ę­
gieł słom ą kryte, na  podm urowaniu kam ien­
nem.

P rzy  tej przystawiony.
10. Chlewek z drzew a w słupy, słom ą 

k ry ty .
H - Dom z drzew a w węgieł, czw orak zwa- 

ny, pod dachem  gontam i -.rytym, o jednym  
kom inie murowanym nad dach gontami k ry ­

ty  wyprowadzonym , n a  m ieszkanie ludzi 
dw orsk ich  przeznaczony.

Z  ty łu  tego domu.
12. Chlewek z d rzew a  gontam i kryty.
13. Studnia balam i cem browana z żura- 

wjem i kubłem
D alej przy drodze.
14. Dom czworak z drzew a gontam i k ry ty , 

o  jednym  kom inie murowanym. W domu tym 
w trzech  izbach, m ieszczą się ludzie dworscy 
a  w jednej now ouw łaszczeni.

15. Spichrz z drzew a o 1 drzwiach.
16 P a rsk  czyli piwnica w blizkości dworu 

z kam ienia polnego m urow ana ziem ią kry ta,
0 1 wchodnich drzwiach.

17. Mostków z bali urządzonych dwa, na 
strudze niem ającej nazw iska, p rzez dobra  te  
p łynącej. '

We wsi tej zam ieszkuje 13 włościan z imion
1 nazwisk, oraz ilości posiadanych gruntów , 
w akcie zajęc ia  wymienionych, Ukaże u  Naj­
wyższym uwłaszczonych, oraz 19 mórg g run­
tu  jeszcze, nierozdzielonego.

W ieś Kolonj ilua Em in.
W e wsi tej niem a żadnych do dworu należ 

nych zabudowań, je s t  bowiem wyłącznie 
p rzez  kolonistów , k tórzy  przed ogłoszeniem  
Najwyższego U kazu opłacali czynsz dworo­
wi zaję ta .

O bszerniejsze opisanie powyż zajętych  i za ­
aresztow anych dóbr znajduje się  w akcie z a ­
jęc ia  u sprzedażą dyrygującego T eodora Ł ą c ­
kiego Obrońcy przy v\ arszaw skich D ep arta ­
m entach R ządzącego Senatu, w VYarszawie 
pod Nr. 1775 przy ulicy Sw. Je rsk ie j zam ie­
szkałego, zaś zbiór objaśnień i warunki 
cprzedaży, w K ancelarji T rybunału  Cywilne­
go w Wydziale I-ym złożone, p rzejrzane być 
mogą.

Z ajęc ie  w kopiach doręczone:
1. Janow i Kozłowskiemu, Pisarzowi^ Sądu 

Pokoju w M ińsku, w m ieście M ińsku G uber­
nji W arszawskiej urzędującem u i zam ieszka­
łemu. na  ręce  L eona Bykowskiego kodpisa- 
rz a  tegoż Sądu. ,

2. Józefow i Kujawa, W ójtowi gminy Oso 
wno we wsi W ierzbnie, Powiecie W ęgrow­
skim G ubernji Siedleckiej urzędującem u i 
zam ieszkałem u, na ręce  własne.

Obudwom dnia 18 (30) S tycznia 1863 r. 
W niesione do księgi wieczystej powyż za-

ietych  i zaaresztow anych dobr Wyględówek 
w dniu 2 (44) Lutego 1S6S r ., a  w dniu dzi­
siejszym  do księgi zaaresztow ań w K ance­
larji T rybunału Cywilnego na ten  cel u trz y ­
mywanej wpisane zostało.

P ierw sza publikacja zbioru objaśnień i w a­
runków  sprzedaży, odbędzie się n a  jaw nej 
aud jencji T rybunału Cywilnego w W arszawie 
w W ydziale I, w m iejscu zwykłych posiedzeń 
przy  ulicy Długiej pod Nr. 549 o godzinie 10 
z ran a  d. 8 t -0) Kwietnia 1863 r.

S p rzedażą dyrygować będzie Teodor Ł ą c ­
k i Obrońca przy Senacie, którego zam ieszka­
nie je s t  wyżej wskazane.

W arszawa dnia 15 (27) Lutego 1868 r. 
R adca Dworu /g ó rsk i. 

W ywieszono na tablicy w sali ustępow e' 
T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie

W arszawa dnia 15 (27) Lutego 1868 r. 
R adca Dw oru Zgórski.

N. D. 1437. Pisarz Trybunału Cywilnego 
W Warszawie.

Stosownie do a rt. 682 K. P. S wiadomo 
czyni, iż na żądanie H enryka M ejlert kupca, 
w w arszaw ie pod Nr. 2675 zam ieszkałego, a 
zam ieszkanie praw ne do tego in teresu  i ca łe ­
go postępow ania subhastacyj nego u Ksawe­
rego Chraszczew skiego P a tro n a  przy T ry b u ­
n a le  Cywilnym w W arszaw ie pod Nr. 511 z a ­
m ieszkałego, obrane m ającego, w poszuki­
waniu sumy rs  1,800, z p rscen tem  prawnym 
od dnia ostatniego kw itu i kosztam i egzeku- 
cyjnemi od Szczepana Zatońskiego obyw ate­
la, w łaściciela nieruchom ości w V\ arszaw ie 
pod N r. 712 położonej, zaś w W arszaw ie pod 
Nr. 2675 zam ieszkałego, i zam ieszkanie p r a ­
wne obrane mającego, protokółem  W ładysła­
wa Popław skiego Kom ornika przy T ry b u n a ­
le Cywilnym w W arszawie pod dniem 21 G ru ­
dnia (2 Stycznia) 1867/8 r. sporządzonym , w 
drodze sądowej przym uszonego w yw łaszcze­
n ia za ję tą  i zaareszow aną zo sta ła

NIERUCHOM OŚĆ 
w W arszaw ie pod N r. 712 przy  ulicy L eszno, 
pod ju risdykcją  Sądu Pokoju W ydziału I I  w 
W arszaw ie, w C yrkule Policyjnym V i V I, a 
Adm inistracyjnym  IY , V i V I, w gminie M a­
g is tra tu  m iasta  Warszawy, na  gruncie emfite- 
utycznym , z którego opłaca się coroczn ie  
n a  Sw. M arcin rsr. 3 kop. 77 '/, czynszu, p o ­
łożona, prawem  własności do Szczepana Za- 
tońskiego obywatela, w W arszawie pod N r. 
2675 zam ieszkałego, należąca, w tegoż p o ­
siadaniu zostająca, poszukiw aną w ierzytel­
nością hypotecznie obciążona, przybliżonej 
rozległości około łokci kwadr. 1609 zawiera- 
ją c a . . . . . .

N a  gruncie tej nieruchom ości znajdu ją  się 
n astęp u jące  zabudowania:

1. Kam ienica masiw murowana, o piwni­
cach  sklepionych, parte rze , pierwszem piS 
trze  i facjatach nad dach, k tó ry  dachówką 
kry ty  wyprowadzonych, je s t  2  kominy 
wane.

2. Oficyna m asiw  m urowana, o parterze* 
jednem  p ię trze  i facja tk ach , nad dach k tó rej 
karpiów ką kryty, je s t  wyprowadzonych 3 k o ­
miny murowane.

3. Oficynka parterow a m urow ana b lach ą  
kry ta, o jedaym  kominie murowanym nad  
dach  wyprowadzonym.

4. Szopa pod jednym dachem z oficynką 
ad  3-0  blachą krytym, drewniana.

5. Zabudowanie w p rusk i m ur postaw io­
ne, na  wozownie i stajnie przeznaczone, gon­
tam i kryte.

6. Zabudowanie drewniane dachów ką 
karpiów ką kryte, o jednym kominie m urowa­
nym, w którem  mieści się sie im  kom órek i  
stancja  stróża.

7. Zabudowanie, parter w pruski m ur ty n ­
kowany, a  pierw sze piętro drewniane, n a  
kom órki przeznaczone m ające, dachów ką 
karpiów ką kryte, kom inek żelazny w ystają­
cy m ające, p a rte r  tego zabudowania jest m is" 
szkalny.

8 K loaki drew niane gontam i kryte, o 5- 
sedesach.

9. Śm ietnik drewniany przystaw iony, do 
zabudowania ad 5 opisauego.

10. Pom pa drew niana z korbą żelazną.
11. Podw órze w części brukowane kamie­

niem  polnym z rynsztokam i.
W  nieruchom ości tej prócz rządzcy i s tró ­

ża, zam ieszkuje jeszcze 19 lokatorów z imion 
i nazwisk, o raz  ilość ceny najm u-uiszczają- 
cych. w akcie zajęcia  po szczególe wymienio­
nych.

O bszerniejsze opisanie powyż zajętej i z a ­
aresztow anej nieruchom ości znajduje się w 
akcie zajęcia  u  sprzedażą dyrygującego K sa­
werego C hraszczew skiego P a trona  przy  T ry ­
bunale Cywilnym w W arszaw ie, w W arsza­
wie pod Nr. 511 zam ieszkałego, zaś zbiór ob­
jaśnień  i warunki sprzedaży w K ancelarji T ry ­
bunału  tutejszego w W ydziale I-zm  złożone, 
p rzejrzane  być mogą.

Z ajęcie  w kopiach doręczono:'
1. J \V . Kalikstow i W itkowskiem u, P rezy­

dentowi m iasta W arszawy, w W arszawie pod 
N r. 387 urzędującem u, na  ręce Wincentego 
K ępińskiego urzędnika tegoż M agistratu.

2. W. Konstantem u Łąckiem u, P isarzow i 
Sądu Pokoju W ydziału I I  w W arszaw ie, w 
W arszawie pod Nr. 790 urzędującem u, na  r ę ­
ce własne.

Obudwom dnia 27 G rudnia (8 Stycznia> 
1867/8 roku.

W niesiono do księgi wieczystej powyż za ­
ję te j i zaaresztowanej nieruchom ości w W ar­
szawie pod Nr. 712 położonej, w dniu 28 
G rudnia (9 Stycznia) 1867/8 roku, a  w d n ia  
dzisiejszym  do księgi zaaresztow ań w Kau- 
celarji T rybunału tutejszego na ten  cel u trzy ­
mywanej wpisane zostało.

P ierw sza publikacja zbioru objaśnień i w a­
runków  sprzedaży odbędzie się  na audjencji 
jawnej T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie 
w W ydziale I, w m iejscu zwykłych posiedzeń 
przy ulicy D ługiej pod Nr. 549 o godzinie l a  
z rana, duia 9 (2 i) Kwietnia 1868 r.

Sprzedażą dyrygować będzie K saw ery 
Chraszczewski Patron, którego zam ieszkanie  
je s t  wyżej wskazane.

W arszaw a dnia 10 (22) Stycznia 1868 r.
R adca Dworu Zgórski. 

W ywieszono na tablicy w sali ustępow ej 
T rybunału  Cywilnego w W arszawie.

W arszawa dnia 10 (22) Stycznia 1868 r. 
R adca Dworu, Zgórski.

N. D. 1436. W  dniu 5 (17) M arca r. b. 
o godz. 12 w południe na targu  Grzybów, 
praw nie zajęte  ruchom ości, jako  to: m eble 
jesionow e, sosnowe, żelazka m osiężne do 
prasow ania, zegar stołowy ścienny i sreb rn e  
kieszonkow e, garderoba dam ska i bielizna, 
obrączki, p ierścienie  i p ieczą tka  złote, przez, 
publiczną licytację sprzedane będą.

Zaw iadam iam  przy tern, iż zajęte  przedm io­
tu  z łote, m ogą być obejrzane a ustanowionego 
dozorcy H ipolita Szulc w W arszawie pod 
Nr. 1769,;. zam ieszkałego, w dniach: 1 (13), 
2 (14) i 4 (16) M arca r. b., w godzinach od 9 
z rana  do 12 w południe.

Pawłowski Komornik.

ZAPOZWY EDYKTALNE-

N. D. 1427. C y.l'j 11 pn cm o ii f lo . t i i f ia 
IH . Om,jń . ic n in  Papuuiou.

C u m i BM3bioaeTl> 9  m a m a  UsnearaUKW , 
eBpen, 38 4 BTb o n  p»4y HMB‘ou4,!r,0’ noj C  
p a cblHąroru, n p im o i.a io m iro 'i^
N. 2256, /taobi ub renemu J J  4«

—— 2XZ&XS&S?.
4 a HH°5?“ ćre .ie« in  oam m em iare  cp o aa ,
ó y u en , nocrynueHO cb m i** u j  san o m ,* * .

Wzywa Elj»*z* L3wenglucis, s ta rezak o a - 
nego, lat 39 O W ,  śpiewaka bóżniczasga, 
o s t a t n i o  p°3 w Warszawie zatniesa-
k a lego, a b y  w ciągu dni 30 od daty niniejsza- 
nia zgłosił się do &ądu tutejszego dl.i wysłu­
chania wyroku w sprawie jago  wydanego, w 
przeciwnym bowiem razie podług prawa p a - 
stąpionem będzie.

Bapuiaue, 23 ^eBpa.ia (6 MapTa) 1868 
IlWyAOKTj, 4 3HuJ|ŁOBCKj ń-
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N . D. 1352. Cy/jb JIcnpaeum e.tbM O ii Tło. iitn jrt  
I . O m Ą b .ie n in  ob H up match.

T C yre ripe^jiaraeT-Ł Pepiny E uiIiiitoke, 
JikTE 40 HMtiomeaiy, Mohiseiiionaro Bhpo- 
BBiioBtjaBia, no. nocjihRHte B p esia  npouta- 
Baiomesiy e-b r. JltoójutHt, aF.irrbca b e sr-Bui- 
bcm e Cyj® b e  Teueuiii 30 RHeft, b i  npora- 
bhome c j iy ja t  óyReTE c& h iiu e  nocTyiueiio  
no 3aKoay.
Bapm apa ju s  2 0  thenpajiii (3 Map Ta* 1 6 6 8  r. 

npejct.jaTe.ii)OTKyiomia Cyjba, 
JEŁisaeBCKifi.

*♦
W zywa H ersza W ajsz-ok, lat 40, starcza- 

konnego, ostatnio w Lublinie zam ieszkałego, 
aby a:ę stawił w Sądzie tutejszym, w ciągu ni 
30, po upływie bowiem tego czasu, podług  
prawa z nim postąpionem będzie.

W arszawa d. 20 Lutego (3 Marca) 183? r.
S dzia Prezydujący, Żyzniewski.

N .D . 1354. C y jb  llc n p  annm e AMtuu, TTiah ió u .
11. 0 /n ,i / i . ie n i / i  m> Bapwutrb.

OÓEHB-ineTE, u to  npiiroBopoan, OBaro 
Cy-Ra, o t e  21 CeH-rsópa (3  OuTHÓpa) 1866  
ro ją , KOTopbiS yTBepaiReHE lipitroBOpaMti 
Bapniancitaro Y n jo n  tiaro Cyja. o t e  3 (15 )  
Ilona 1867 n AneximnioHHaro Cyna b e  Il,aji- 
CTEb I1oju>ckosie, o t e  6  (1 8 ) libaOpa t .  r., 
HpaiiE Peftre, o tctubhoS  cojiRaTE, wHTeab 
jepeBBH XpmaHOBE, rwtitihi E jnaiie, Bapluan- 
CKaro y®3Ra, npn cysReHE 3a HeR03BQ.ien- 
n o e  BpaaeBaHie, no chji-6 576 c t. V a .  o H an. 
yr. h iiciip. k e  Tpextb, HeRh-ibiioMy apecTy 
c t -  OTjaHiewb ero nocą® Haica3aHia h o r ę  
najpsopt nojim in  Ha RF.a rosa. i 

I'. Bapmaiia, 21 (Seppajra (4 MapTa) 1868 r. 
npescBsaTejibCTByioinift Cysa, 

MoTHRJIOBCKiil.
*

* . *Podaje do wiadomości publicznej, iż wyro
kiera jeg o  z dnia 21 Września (3  Październi­
ka) 1866 roku, k tó iy  przez Sąd Kryminalny 
W arszawski w dniu 3 (1 5 )  Lipea 1867 rokn, 
a przez Sąd Apelacyjny Królestwa w d. 6  (18) 
Listopada t. r. ostatecznie potwierdzony zo­
sta ł, Jan Kajte, dymisjonowany żoln iirz, m e-  
szkaniec wsi Chrzanów, gminy Bliznę, Powia­
tu W arszawskiego skazany został, za niedo 
zwolone leczenie z art. 576 K. K. G. i P . na 
areszt przez tygodni trzy, z dwuletnim po od ­
cierpieniu kary dozorem poi cyjnym.

W arszaw a d. 21 Lutego ,4 M arca) 1868 r.
Sędzia Prezydujący, Moczydłowski.

N .  D  1 2 3 9 .  Cf / j b  H cn pan u m e.ib itou iio .iu n .tu  
II-. o O m Ą-bAeuin <fb H upm ant.

Bt> i.uHhT, KonopnHi;n P p ó e m e a r o  y-fcSRa, 
b e  npexUaaxT. RepeBHiiIIpaiie, Ha casioił rpa- 

RepeKHii JIocji, be Jitcy, BE irycTapiiii- 
Ea.\T,, HaBseiia fiwjia 24 Honópn ( 6 /jtKaOpii) 
1867 r. iieprcan  HteHmuna, HensEl-CTHaa uo 
nponcxoatRemro u oasim iti robo.imio nomu 
x e ix e  at,TT,. OErho or-Stu, óe3EOÓyBii BEjian- 
•th x e , IIoToiiy CyRE HcnpaBHTe.ibiiufl npeR- 
jiaraetT, nek tri. nowy iianf-CTHO upoiicxom R e ­

n i e  u t-ałiiijia yiiOMHHyToS jiieiiimiiibi ro.io- 
atHTb HeMCRueiiHO oót> s t o k e  I lc iip aK H T e.ib -  
n ojiy  CyRy hjih ÓJinaiafiuiesiy C B oero ntcTO- 
npeóbii-iiiiii.

B a p m a i i a ,  4 HH 5 (1 7 ) cpeBua/iH 1663 r. 
l lp e 4 cl;4 aie/ifecrny!0 iniM C /4 BH, 

M04H4/I0BChiił.
**  *

W gminie Komorniki powiatu Grójeckiego 
na g iu n c e  wsi Prace przy samej granicy wsi 
Łosia, w lesie w krzakach w d, 24 Listopada 
( 6  Grudnia) 1837 r. dostrzeżoną została ko­
bieta nieżywa, niewiadomego im ienia, nozwi 
sk a  i pochodzenia, w podeszłym wieku, odzia­
n a  w nędzną odzież, bez obuwia, w kurpiach. 
Sąd Poprawczy przeto wzywa każdego, ktoby 
o  imieniu, nazwisku i pochodzeniu wspomnio- 
tej kobiety wiedział, ażeby niezwłocznie wia- 
nom ość tę udzielił Sądowi Poprawczemu, lub 
też  nojbliższemu sw ego zamieszkania.

Warszawa d. 5 (1 7 ) Lutego 1868 r.
Sędzia Prezydujący, Moczydłowski.

N . D. 1290. ( p A  t  l lc n p a n u m e . ibuoti, 
IJoAUtfiit 11■ O m Ą tiA eu iH  «•& H apm anb.
U ecT t, n j i t e r b  n p o c ittb  B O H im bis h  rp a a s -  

RaHCKia B j i a c r u ,  HaÓJUORaiomiH a a  n o p itR K o jn , 
h cnOHOficTBieMT, K paH , HTOÓbi o S p a m a ju i.E H H - 
M aH ie n a  0 e K J iy  IIa3R3iepci:yio p a S o tH H n y , 
npoiicK O R H ipyie h u t ,  r. B . p u ia  e h ,  e t ,  j e p e E -  
n t  3 u ry cK H , rm iirr, U pyincK O E T , i ip o iK iiu a io -  
m yto, nuH Ti m e n o  u t c i - y  npeÓ H EU HiH  H eii3- 
BtCTHyio, a  B-b cjiynat, s a R e p s ta H ia  onyio e t ,  
S R tra H ii l  cy-RT, H J H  Rpyroft O.mataHuiifi l i t ­
e r a  3a R e p iE a n i»  6jinroBOJiHaii ROCTanHTb.

HpHifhTW ea: hh-Utt, o t t ,  poRy 3 7  .H itt, 
EO S pac tb  naaoio, jihuo Kpyr^oe, bohoch TkM- 
n w e ,  rjia3a ó y p H e , hoct, h p o tt , H e  ó o a b -  

m i e ,  o c o G e H i i b i X T ,  upnuHanom, no p c e  ne 
HMteTT,.

r .  Brpm aiia, a v H 17 (29) <l>eBpa/ia 1808 r. 
IIpe^cSAaTe.ibcTByiom itł Cy.iba,

M o U H R J I O B C K i S .

FJC7. D. 1368.J 1 h o i/p c iii l lc n p a m ttn e A h H b iu  
Ct/A'b.

IIpii3biBaeT t, 0oiuy KpynHHCKaro npeWRe 
s ł  flepeBHii C mojm , rniiHk BjeHRyEKO I I jioh-

c k o j i t ,  y t , 3R t, n p O H in E a i o m a r o ,  e t ,  H a c T o a m e e  t 
m e  s p e i u a  c o  M t . c r y  H tH T ejibC T B a n e i i 3 B k c T -  } 
n a r o ,  et, i ip o R O - ii iie n ii i  3 0  R n e i l  n n u T b c a  b e  |  
u i t u i  n hi ii C y T 'L , a  t o  r j i  a  p a c u y ó . i  m i o p a n i i i  i 
u p i i r o n o p a  b i  c o  6  ot Be h h o m e  c r o c m e  R t , j i t , ,  ) 
H-Hi e e  i ip c R o j i iB e n in  t o i o  i s e  E p e j ie H H  C j ’r e  |
O HaCTOlImCMTł CP.OCMTł B'T.CTli /KHTCJlbCTBa « 
yBijflOMHTb  ̂ Bii npuTHBHOMTb óy^en* I
ct> HiiM'b nocTjmreHO no saKOHy. 

r. n.łonK-Ły ^ ejip a ja  13 (2 5 ) ,nna 1868 r. | 
npeflcl»flaTejibCTByiomift Cy^ba, 

HOBO^BOpCKiS.
*  *

Zapozywa Tomasza Krupiń-kiego, poprze, j 
d nio we M-si Sm oły, gm inie Błędów ko, pwwi - j 
cie Płońskim zam ieszkałego,•obecnie z pomyta | 
niewiadomego, al»v w Sądzie tutejszym  w ■ 
przeciągu dni 30 stawił się celem ogłoszenia \ 
mu wyroku w spravie jeg o  własnej, jub też w \ 
ty m?e przeciągu cza.-u o • bet nem sw em aa- | 
m ieszkaniu Sąd zawiadomił, po upływie bo* j 
wiem tego czasu postąpiono z nim będzie po- j 
dług prawa-

Płoek d. 13 (25 Lutego ! 8  r.
Sędz.a Frezy duj -scy, Nowodworski.

N. D. 1269. C y / i i  licw p u m iw e .u > vo n  ilo~
A iiu iu  (ii* i ' .  H .iu u n h .

B ibiBaen, M; piauny m AwHy MdpRowcKie 
l^biraiiKi', KoTopbixit HhiHl u m e e  ivjucto n.ii- 
T e/b cii{«  Kenaniici ł»o , h toow  b i  n p o4o4-  
uienin 30  n 0 7 1  hm^c nucauHuro uuc/ia He­
li pe>n.lłHO flBH-IMCb bt> Cy.ni hSo ht> npoTn- 
BHo.Mt C4y4ai3 o y ^ e n , nocTyU/teiio ct> hh.vh 
110 3aKooy.

F IIyf *i4 K7>, 14 (26) OeBpa/ifl 1868 r.
Upe^cii^aTe ii crByroiitiw Cy^bB, 

H 0 BO4 UOpCKiH.

N . D . 1338. C \r \b  IJ /w cm o u  Il& A uniu  
Gb L u p o o .iu u b .

Bi>i3HBaeTT> 4>panna ToHAK’EBH'ia KOHioxa 
Jiair 4 epennH E.'vi’ByiHHKa, tmhhw IlpaB4 a, 
4 ar*w 4 /TH bmc/ij iuanin npnroBopa Cy4 », bt>
npo4 0 /i}KeHin 20  4 neii b t  3 4 T>iUHiH Cy4 T>
HBH4CB, H/tu o MtcTi; cBcero npeÓHHaHia 
ybt)4 t>.,vin.iiłł h ó o  B i npoTHBHo%JT» C/iyMa'ł> 
6 y4 ei *b cmhtć’ eMhih y« pbinaioinii.vcH

I'. Tapeo/iHHTn, 21 (4 MapTa) 1868 r .
^Io4 cy4 oK^, i l l i if j  6axT>.

N. D. 1380. C y t \ b  Upo cm oil IhiAUtfin 
Hb Kpacriocintink.

C u m ę  l i p n r  i n u i n e i E  I r u * y  Il ’enn -  CK} I0 

HiHTe/ibKy r. KpncHocTnnn he nnc/UACTBin 
c^yau m j io h e  ce /en iił C em huiim  i, TbMaino* 
ItKcro IT-l.TH, HblBE 110 MT-CTy JKlITe.-bCBa 
ne ti3REcTHyio ,  /iaóbi b e  T rueHii i 3 0  , in e i i ,  
c u u i i iH  CO 4UH 8T ro  HbiaoBfl n o  c o G c ib c h -  
Ho.vy f h ,iE/iy a a h  onpaBAsm'fl b e  iiopou 
d B E  Helipe.VBHHO flutr/Ii Cb BE H4 EiJIIii(i 
C.V4 E b e  npoTHBHonE ;Re c-iy i a E  ó y 4 e T E  c e  
UCH) l io c iy i i ^ c H o  n o  3 a s o n y .

1'. KpacHocruBE, 17 (29) (teopa/ia 1868 r. 
rio4cy4i,K T, C p » e4 nimKiń. ,

* .  *t \  /  V a  Józefę Plewińską, pochodzącą z 
m iasta Krasnostawu ostatnio we si Siem ni- 
cach, powiecie Tomaszowskim, w służbie zo- 
stającą,^a obecnie z pobytu niewiadomą, aby 
najdalej w ciągu dni 30 od daty niniejszego 
za pozwu w wlssoej swej sprawie o kradzież 
d a wytłum aczenia się do Sądu tutejszego  
zgłosiła  się , w przeciwnym razie listam i goó- 
czemi ściganą będzie.

Kiasnostaw d, 17 (£9) Lutego 1 8 6 8  r. 
Podsędek, Sr/.eduicki.

N .  D. 1078.  C p Ą 'h  llcnpotsum e.ibnou  IIo.iu- 
l(iu  Hh KaAbCapiU.

B / i a r o i i o n H T E  b c t ,  B o e u H b m  n  r p a a i 4 a n -  
cwiH B-iecTH TinaTenbHo noc,iE4 HTb.

). Po3anio KiióapTOBy H3E 4 epeBHH K,ih- 
u ie ,  ziETE 30, peera cp e4 KHro, b o / i o c o b e

TeMHopychUE, r.ra30BE cE pbiiE , Hoca h po- 
t o b e  oóhiKiioBeHHbUE, ^ H i ; a  Kpyrnaro.

2. Eny /KeiMofiTHHHE H3E 4 ep. A b oep ru -  
nin.n, ,1’BTE 30 , BO.1i COBE CB'ET.-tOpyCblXE, 
l/iacoBE ro-iyGbixi , ^Hipa Kpyiviaro, p o c ia  
cpe4 Haro. *

3. EKaTepnny ITii.iiiiiiKiicoBy hi.te 4 epen. 
lliin y iih i, z t . t e  60, bo/iocobe pycbiiE , r/ia-
30 B E  C E p b l X E ,  H W E e T E  H a  EpU BO M E  nHIRe B e  
6 o / i b m o i i  P 0 4 HMOH 3 i i a K E  n o p c u i i ń  b o / i o -  

caiMU.
4 .  ArsTy P hh h b ck o io  H3E 4epenHn Bazie, 

TUT E  35, pccTa cpe4 HHro, Bo.iocoiie py- 
ch x  E, r/ia30BE cEpwxE, nocą ripo4o,iroBa- 
Tar o; 6e ;k i:b u ih ie  u s e  .w nera  CBoero ikh- 
Te-i ECTBa, u b e  c.iyuaE iiobmkh o b h x e  npe4 - 
CTa BM/IH BE Bbiuie noHMeilOBaHRMH Cy4 E, 
4 -m nocTyu^eniH no 3aKony.

r  K a a i ,napili, (b e B p aa n  5 (17) 41m  1868  r. 
IIpe4CE4aTe/!bcrByH)iniH Cy4 bH, 

Ko/iejKCKiir AcecopE, 4 e lone.

N .D . 1377. C y Ą b  H c n p a u u m e A b n o ti I Io a u -  
Ifiu  6b KtlAbO apill. 

Ilp e4 /iaraeTE le p ip y 4 E MeKiiniE c/iy- 
JktiikE c e  4 ep. I’paoona /JnnonyACKofi rwn- 
Hi ,i ,  M E c T o n p e ó b i B a H i f l  K o e i i  b e  H a C T O H in e e  
upewH iieHSBEciHo, 4 a 5 u  b e  Teuenin 30  u
4 « e n  BBIl.lHCb BE 3 4 ElUHifi Cy.RE 4 3 H OÓE-
HB,!eH1 u en pEiueHin l l c n p a B H T e u b n a r o  Cy-

4 a, c c c i n^mma rocn 1 t i 3 ) Honópn 1867 r , 
b e npmmtHowE nóo c.iyMjE naKoiiHhie MŁ- 
phi n()e4 iipmniTw ńy.iyrE.

L. Ka.ibBe.piH, 13 (L'5) <J>eBpann 1868 r. 
H()H4cE4aTe ih ei ByKnipiri CyABH,
Ko emcKiii AcecopE, 4 e IoHe.

** *
Wzywa Gerirudę JVIekisz służącą z wsi G ra­

bowa, gminy Dowspuda, natf-raz z pobytu 
nifWiadomą, aby do ogłoszenia wyroku Sądu 
tutejszego z d. 1 (13) Listopada 1867 roku w 
dniach 30 w Sądzie tutejszym stawiła się , w 
przeciwnym ’ azie zaocznie postąpiono będzie. 

Kalwarja d. J3 (25) Lutfgo 1868 r.
Sędzia Prezycnjący,

Asesor K olegjnlny, de Jobue.

N. I>. 1319. IA/Ąb H e n p a m i m e A o n oil Ho-
A u n iit  o'b Pd' \oM'b.

Bbi3bUK;eT’T, B u k i opa IOpKDunMa bt> 4 f-pe* 
bhh m IM mi 15 ylcxantm e npoHuinaiom&ro,

HKiH*K BTj 3TO!V5T» IUTCTTj HCHaX04HIHa TOCH,
MioGbi bt» npo4 0 /iw e iw 30 4 new no co 6 *
C T H f e H H O M y  4 T J r t y  H b  U / I C H  B 7 » 3 4 T i l U l i i H  H A U

ca Mb: n 6 /iHHtaniuin Cy4 T, w h oohhH/it, 
3 4tiiiih ee  cuoe MSCToupeóbiBeniH; nóo bt> 
npoTHBHLMi, CAymx'h no 3aK( Ha>viT» 6 y4 eTT» 

nocTyfi/łeno.
P«4 n!vn,, cjjenpa.ia 20 (Mapxa 3) 1868 r. 

Hpe4 cU4 a re ibcruyionąiH Cy^bfl, 
KocTcpcKin.

* * * > 
żywa Wikt< ra Jurkiewicza, we wsi i gmi* | 

nie Lech; nice m ieszkającego, obecnie z poby- j 
tu niewiadomego, aby w ciągu dni 30 w inte- jj 
resie własnym do tutejszego lub najbliższego j 
Sądu zg łosił się, lub teraźniejsze mi» jsce  swe- 1 
go zam ieszkania wskazał, w przeciwnym razie, 
podług prawa postąpionem będzie.

Kadom, d. 20 Lutego (3 Marca) 1868 r. 
Sędzia Prezydujący, Kosterski.

N. D . 1426. C e u n e n e K iu  M up o eo u
ClJĄTj.

F I p o c H T t  B o e m i h i H  u  r p a » » 4 a H C K iH ,  n o m i -  

L t e n c K iH  B / t a c i n ,  n p o n . i i  e c T H  n ą a i e / i h H ł . i ń  
f ł o a b i c K ł  H t i iT e / t s  r. C e ń H M ,  O m i e H e K a i o  
y B 3 4 « ,  LLI-1 om hi 1 a p 4 »p<*K.ai o ,  Ó T - H i a i m i a r o  
HS7» nOCTOHHHETO MUCTa H iH Te4l  CTlta ,  11 
CK phi Ba 10 m a i  OCH 0TT> C ) 4 e 6 n a r o  B 3 h iC K a n iB ,  
bt> c  yHnT .  w e  s a . i e p ż K a h i H  C K a a a H n a r o  a h -  

U a  n p H M o  n p e 4 c i a b i i T h  bt> 3 4 t u j H i H  C y 4 i>,  
H4II  B7, O/T w E it ni  ń  1 1 0 4 'L CTporHMT* K a p a y -  
4 o i i i , ,  4 - i h  l i c c T y n - i t H i f l  n o  a a K o n y .

flpHMtJTW I ap4 apcKai o. A'h'i'b  ott* po- 
4 y 30, p ocT t cpe4 hifó, 4 HL(e nno4 o4 roBa* 
T O f ,  B<>/iochi pycwe, r/Ta3a Kapbie, hoci* h 
poTł. yMl peHi hie, /inno u 6 op o 4 a He.MHoro 
oOp^cihie, (Coóh'XT> npuM tn* peHMT.eti,,

J Cennf.1, 23 4>.enpa/TH (6 M a p r;) 1868 r.
H p ( j4 C l j 4 a T e / i h C 7  B y i o n ^ i n ,  I p a o o u c K i f t .

L I S T Y  G  O  Ń  C  Z  E .

cam i m ia s ta  P ł t c k a  o k ra d z ie ż  p o dejrzane- 
m i, n a d e s ła ł do d ep o zy tu  Sadow ego pod dniem  
8  (20) L is to p a d a  r. z. r. 9354 s k a rp e te k  w eł­
n ia n y c h  s z tu k  trz y , sk a rp e te k  b aw ełn ianych  
r z tu k  dwie, ły sz k ę  s to ło w ą , o raz  pod dniem  
15 (27) L is to p a d a  t. r. 9354, k a m iz e lk ę  k o r­
to w ą  ró ż n o  ko lorow ą. iPonieważ p rzed m io ­
tu  te  są  n ie w id o m e g o  w łaśc ic ie la , wzywa 
p rz e to  b g z y s tk ic h ,k tó ry c h  to  do tyo zcćm o że , 
ab y  w celu  o d eb ran ia  takow ych  do S ąd u  tu ­
te jsz eg o  z e  s to so w rem i dow odam i zg łosili 
się , gdyż po up ływ ie  d id  30 n a  sk a rb  p r z y ­
są d zo n e  z o s tan ą ,

P ło c k  d. 1 7 -2 9 )  L u te g o  1868 r.
P o d sęd ek , R oga lsk i.

N. D. 1056. C i/Ab ffcnpnnnm r-A b tio ll 
fjo  illlfill ffb XtlH llllH llXb.

BbiabłUaeiE ch.we h ce  yupaB ieniiiBEŁ(ap- 
CTB-E n<MheKO!WE, /jarh) loCHłhl (IblpUh l - Ó -  

BI) 11CHHy 10 BE Kp.» ®, KbTO lll'l CKIT) BEpo- 
ncncB E 4 ahia, ypoIK4 CHnyki b e r. 'Ih.ih,))’,  ] 
2 2 - i e t e  o t e  p0 4 y l MEmmeio, cpe4 nHio po- 
c ia ,  zn ita  Kpyr.iouaTar- , u i/cb ix e  b o .io co iie  
HHBHWXE 1 /iaiOhE 11 BE 34ElII- ill H,i0  ca- 
Mhiń 6/iniKaHuiiH C yjE 4iicTaBii -u.

XeHitoHbi, 24 /I-iBspH (5  d>-,-Bpa,iH) 1 8 6 8  r. 
r ip e 4 c l4 a T c /) i ,c  ruymmifi CyAbu,

'la p H O B C K IH .
* * *

ttzyw a w szelkie w-lad/.e nad porządkiem w 
kraju czuwające, ażeby Józefę Tyró o kradzież 
obwin-oną, katoliczkę, urodzoną w m ieście  
C zeladzi, lat 22 mającą, wzrostu średniego, 
twarzy okrągłej, włosów blond, oczu p-wnvcb, 
u ję ły  i tutejszemu lub najbliższemu Sądowi’ 
dostawić zechciały.

Chęciny d. 24 S tyczn ia  :5 Lutego) 1868 r.
Sędzia. Prezydująt-y, Czarnow ski.

N. D. 1 .’3 7 . C y ,ib  llpo c /n u u  U vA n iu n  
erb y}io6. l im b .  

llpeA-iaraeTE rp»)K4aHcKHME u  n o e H -  

hi,ime iianaabcTUłme 3a n op ii4 KOME h 6e3 o -  
n a c B o c T i i o  b e  1 o c y . ł a p c i  BE na6/iK>^aio- 
UIHME, o H p a m a T h  o c o 6 e n K o e  b im sta Ht e na 
A.ta.wa Fe ii,.' y, kmEk)U(.ho - i e i e  23. pc c x ł  
x o p o ica ro , h ohocobe pycwxE, r.iaaE ło z y -  
DhUE, Boca y-MTpeHHsro, h u r e  K p yr.tb iii, 
l en.MEKiuiar o o4 Horo na/b ija  y  tipauoii py- 

KII, b e B o p o c r u E  o Ó B i m e H H a r o ,  Ó E J i - C B t n a r o  
H3E r. O iiohh, a b e o y>i E 4 0 c>to rpH u 3 a- 
4 Ep*aHiH, 4 oCT3 BHTb e io  1104% c 1 poateio 
b e  3 4 EtuHiii H / t u  fi.rn a  a f; tu i i) C.V4 E. 
m. P* /IwÓAHHE, 20 4>eiip, c-i Map ro) 1 8 6 8  r. 

IłoAryAObE, Ko.ttiKiKiii AccecopE, 
lUaiiHttcKiS.

* *Wzywa wszelkie władze ,.„d
w kraju czuwające, aby zb iegłego z miasta  
Upola Adama Giejdę, czeladnika suk ienn i­
czego, o kradzież obwinionego, lat 23 mające- 
ge, wzrostu dobrego, yiłosow blond, oczu n ie -

__________ , bit skieb, nosa m iernego, tw arzy okrągłej, nie-
1313. C yĄ b  R cn p a b u m eA b H o a  Hu. m -  ! clneS° P»>«» <• kraweJ r«kl-K .D

tfiu  l i  O m Ą t,A e i: in  i-.b H aow aeb.
11 p l- lil.nue i E bct, BaacTH na5.1 (o,p, łonu -I 

na iiop ii4 KeME u 6e3onacTBocTbio b e kpaE, 
4 aóbi fipme-tbHoe oSpa rn .m  BHHMat ie na 
Kap-ta /(e.wSoecKaro ló -.iE im iro  c.iecapCKa- 
10  n o4 MćCie| bh n be c y ’iaE 3a4 epH(anifl 
Ollaio BE 3 4 'bIUHih Cy4 E HAU BE ó.lHJKaii-
luyio iio/nm eficK yio B d a c r s  n p e n p o B 04 Hri.
H3BO/1H.1H.

Bapiiiau.), 4 HH 17 (29, theups/in  1868 r. 
npe4cE4aT e/ibciByiom iH  CyAbH, 

/Ku3HeBCKiii.
* * *

. Wzywa wszelkie władzo nad porządkiem'i 
bezpieczeństwem w kraju czuwające, aby na 
Karola Łemkowskiego, lat 15 iiczącegOjtermi- 
natora pilnifearskiego, baczne oŁo zwróciły i 
wraz e ujęcia go Sądowi tutejszemu lub w ła­
dzy najbliższej dostawić zechciały,

W arszawa d. 17 (29) Lutego 18(8 r.
S ę d z ia  P rezydujący , Żyzniewski.

N . D. 1422. C y ,ib  I lp o c m u u  l lo A in /in  
Ob ILio iipd j.

MarncTpsTE ropo4 a TLioitsa b m e c te  c e  ! 
3 a4 epiKaHhi.ME 3e.ih'ianOME U lM a iijT i, Mae- 1 
pOME Te«iepcouE 11 lU.iH.wy A e iG c  Capua, 1 
jKBTe-ibHwii ropo4 a l i t  o 1 (ą a , co.MBHTeab- ) 
HBIMH BE KopoBCTBE, 11 pen pOBO,(I1/IE BE ' 
34EU1HIH Cy4,-ÓHBH1 3aK,i34E npn 0 t3 ijb i;  1 
o t e  2 0  Hohóph npom. ro4 .t aa N. 9 3 5 4 , mep- i 
CTHBHblXE HOCKOBE UJTyKE TpH, B3E X/100 - ' 
u-tom  rywarn uockobe iut.vke 411T,, hoik ty  \ 
(Fragieta) 0 4 »y, a npn otbw hE o t e  27-ro ; 
Hon6 p n  c. r  , pasnonnETHyio Kop roityio Hte- 
-lETKy, a K0 KE n p e4 \iETi,i 3 th  neHJuTiCTTia- 
ro B,ia4 'BHhlta, tipnr,i£tuaeiE  b c E ie , r o to -  ! 
pwe MoryrE u m u te  m iTepecE, 4 r o ń i,i4 iH

Śiedziły 1 w razie ujęć a Sądowi tutejszemu  
lub najbliższemu pod strażą odstawiły.

d. £0  Lutego (ii Marca) 1868 r. 
Podsędek,

A sesor K oleg ialny , Szaniaw ski.

L u b l in

N. D. 1424. Cy/i'b n p u c m o ii  r iv A 'n fiu  
e e  / ' .  C yeuAK u.cb.

11 h i , to c e  24 Rttnepa ( 6  4>ei>pa,in) Ha 0 5 , 
flmiepH (7 iheupa/iH) c. r. o ioop an o o t e  b o -  
POBIUIIKOBE CdyiBBlUeiŚCH Kpa*H 11 lieil3— 
llT Cl HB1XE B^34E.-IBL(eBE KżKE WOIKHO npe-
4 no,tai«Ti, b e  AarycTt ncKoitiE yE 3 4 E i-cuod- 
H e H 011 c.iE4yiom iH npe4ME iw , óhiKE pi,ijKbift 
.1ETE JliecTh CE Óp-lEMH .lHTHa.MH CE MaHhl- 
MM poraMH, /touia4 b nepnoh tiiepcTH a -%te 
9, cpe^noro p ocra , 0 0 1 0 3 4 1 . phimaH 
15, DpOCTblH CE rOHOOHHMil OKOBaHHŁlfl ca- 
h h ,  mkypHBiil cTapwH xo.viyrE, BepoBOHtiwa 
iiM en. a no ce.wy no4aeTE k e  Bcee6 inewy 
CBT-4Enil0 B0 a 4 E0 ELtaME noBMcnoBaiiHbiiE. 
Beinei), 11 Bi.i3i,iuaeiE i i x e  .la ó u  c e  4 0 Ka3a- 
Te.lECTBaWH CBOI15E COÓCTBeHHOCTeil BE npti- 
cy rcTie 34E iunaro Cy4 a b e  30 4neuiioME 
CpiK-B HBH0HCB, BE C.lydaE * e  n p o c p o H K M  
noiiMeiioitaiiHaio cpoKa, ui.ime łicmicdeH- 
HHH npC4 1 ieTW b e  uo,ti,:iy K .3utl oópainem .1 
6 y4 yTE.

1 . CyBa-iKH, <hcnpa.ni 11 4 BH • 8 6 8  ro4 a. 
llu0cy4OKE, MaeicKii).

W n o c y  Z d.  24 S tyczn ia  (6 Lutego) 1868- 
1-. n a  25 S ty c z n ia  (7 L u t e g o )  t. r. ,  od s p ra w ­
ców  kradzieży- o d e b ra n e  zostały skradzione t< j 
nocy  u n ie w iad o m y ch  w łaśc ic ie l i  p r a w d o p o d o ­
bne  w powiecie  Augustowskim , wół g n i a d y  
U t  6 ,  z białemi nieco pa chw ina m i ,  ro g a m i  m a -  

łe u r , koó sze tśc i  m v sza to  cza rne j ,  lat 9 , w z ro -

ÓTo6 pa Iiih 0 HB.XE HeMe4 0 e .lt,o b e  3 4*U l* ia  ' zLvsem ' ; y , 0. hex ko*. kasztanowatyi z ‘ j s e rn  lat l o ,  Banie p ioste k u ta  z h o ł o ‘' l a m i ,
c h o m e n t  rz e m ie n n y  s t a r y ,  le jc  p o je d y n c zy  i
szle je  pa r tn iau e .  W z y w a  p rze to  w ła ś c i c i e l a
p r z e d m i o t ó w  wyż w y s z c z e g ó l n i o n y c h ,  a b y  p o

i O lb ió r  t a k o w y c h  do  Sądu tu te js ze g o  z  d o w o d u -
( m i w łasność swą u s p raw ied l iw ia jącem i  zg łosi l i

się w c iągu  dni  30, w p rz e c iw n y m  bowiem r a - . .
zie, one n a  r z - c z  S k a r b u  sp ien iężone  z o s ta n ą .

CyAB HBH.'itcii hmEh na 3 1 0  4 OKii3aTe0 h 
c tb o , 1160 no ricTeueniu 30 4 itefi b e  f’o -i,3y 
KH3HB1 npncyjK4 eHhi 6 y 4 VTE.

F. n . i o n K E ,  <heitpa4H 17 (29; 41m 1868 r. 
r io 4 cy4 0 KE, P o r s A h C K i u .

*  *
M a g is tra t m ia s ta  P ło c k a  łą c z n ie  z d i w -
  1.  — — —- VnlmnnOm finn-n.. E r . "aresztow anym  Zelm anem  Szmandt, Majerem i 

T em erso h n  i  Szlam ą L ejb  Sarną mieszkań- !

»  D ru k a m i R z ąd o w e j, p r s y  U k r ^ a  m u k o w p a  W »r«caw *kim . —  Z a  poaw oleniesn C e a su ry ."

Suwałki d. U  Lutego 1868 r. 
Fodsędek Majewski.


